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Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświąteeznyeh.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 cen­
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakeyi i Admini- 
stracyi ulica Czarnieckiego i. 8. — Listy należy 
frankować.

Reklamacye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakeyi nr. 88,

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  16 zł., p ó ł r o c z n i e  8 zł., k w a r t a l n i e  
4 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. 35 ct. W miejscu: r o c z n i e  12 zł., p ó ł r o c z n i e  6 zł., k w a r t a l n i e  
3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł  P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  1 zł. 60 ct. miesięcznie. 
We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy 1 JE.eracld“ , dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej11, otrzymają 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwiereroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 et., drudzy 
30 ct. — P r z e w o d n i k  prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika 1. 9; we Franeyi, w Paryżu 
wyłącznie ageneya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis.

Henryka Sienkiewicza, powieść ju ­
bileuszową p. t.

„ K R Z Y Ż  A C Y “
drukować będziemy w roku bieżącym.

CZĘŚĆ URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­

czył Najwyższem postanowieniem z dnia 13 
maja b. r. nadać najmiłościwiej radcy mini- 
steryalnemu w Ministerstwie skarbu, Adolfo­
wi O t t o w i ,  przy sposobności przeniesienia 
go na własną jego prośbę w stan stałego spo­
czynku, krzyż kawalerski orderu Leopolda z 
uwolnieniem od taksy.

Lwowski c. k. wyższy Sąd krajowy prze­
niósł prowadzącego księgę gruntową przy c. k. 
sądzie obwodowym w Przemyślu, Pawła O k o ń ­
s k i e g o  na jego prośbę do c. k. sądu powia­
towego w  Brodach, i zamianował prowadzą­
cymi księgi gruntowe kancelistów sądowych : 
Jakóba M o n d s c h e i n a  w Stanisławowie 
dla Rawy ruskiej, Alfreda E u d y k a  w Bóbr- 
ce dla Kałusza, Gustawa H a g e n a  w Brze- 
żanach dla Podhajec, Jana L i t w i ń s k i e g o  
w Brzeżanach dla Brzeżan, Stefana K m y t ę  
w Lisku dla Sokala, Leonarda C z e ż o w-  
s k i  e g o  w Tarnopolu dla Złoczowa, Marce­
lego C z e r n e c k i e g o  w Tłumaczu dla Ty- 
śmienicy, Dymitra D e n k i w Medenieacb dla 
Hoiodenki, Zenona Z e r e b e c k i e g o  w Bu- 
czaczu dla Stanisławowa, Gustawa P i a z z ę  
w Sanoku dla Przemyśla, Filipa P i e c u c h a  
w Busku dla Eadziechowa, Józefa E b n e r a 
w Monasterzyskach dla Stanisławowa, Kaspra

M a g o ń s k i e g o  w Husiatynie dla Przemy­
śla i Józefa M o z o ł o w s k i e g o  w Brzozowie 
dla Kossowa.

Dnia 16 maja b. r. wydano i rozesłano z 
c. k. nadwornej i państwowej drukarni w Wie­
dniu XXV zeszyt Dziennika ustaw państwa w 
wydaniu niemieckiem.

Zeszyt ten zawiera:
Nr. 66. Dokument koncesyjny z dnia 23 marca 

b. r., na budowę kolei lokalnej z Borek 
wielkich przez Skałat do Grzymałowa.

Nr. 67. Ustawę z dnia 15 kwietnia b. r., w 
sprawie płac urzędników bibliotek uniwer­
syteckich i bibliotek politechnickich.

Nr. 68. Kozporządzenie Ministerstwa skarbu z 
dnia 21 kwietnia b. r., mocą którego za­
broniono wyrabiania w aptekach Unctura 
zingiberis, z wolnej od podatku wódki.

Nr. 69. Kozporządzenie Ministerstwa handlu, 
wydane w porozumieniu z Ministerstwem 
spraw wewnętrznych z dnia 26 kwietnia
b. r., mocą którego zmieniono rozporzą­
dzenia ministeryalne z dnia 5 czerwca 1886 
(Dz. u. p. nr. 89), dalej z dnia 14 paź­
dziernika 1889 (Dz. u. p. nr. 168) i z 
dnia 25 października 1893 (Dz. u. p. 
nr. 158) i dokonano nowego podziału okrę­
gów nadzorczych w królestwach i krajach 
reprezentowanych w Radzie państwa, dla 
czynności urzędowych inspektorów prze­
mysłowych.

Nr. 70. Ustawę z dnia 27 kwietnia b. r., o 
sprzedażach na raty.

Nr. 71 Reskrypt Ministerstwa skarbu z dnia 
12 niaja b. r., w sprawie sposobu zabez­
pieczenia należytej spłaty sumy boni- 
tikacyjnej podlegającej zwrotowi przy wywo­
zie cukru w okresie 1896/97.

0 ZS Ś Ć BTEURZĘDOWA
Lwów, 20 maja

Mowa JE. Pana Ministra skarbu 
<lr. B ilińskiego,

o reformie podatkowej.

(Ciąg dalszy).
Dotknę teraz sprawy pobierania podat­

ków. Już przy innej sposobności przyrzekłem, 
że gdy reforma podatkowa przyjdzie do skut­
ku, Rząd ureguluje także sprawę pobierania 
podatków, z którą wiąże się z jednej strony 
kwestya stanowiska egzekutorów podatkowycn, 
z drugiej kwestya pobierania podatków przez 
gminy, czyli wynagrodzenie gminom za ich 
czynności dla Państwa. (Brawo, brawo). Pro­
jekt ustawy takiej spodziewam się już w je­
sieni wnieść do wys. Izby.

Pan pos. Formanek poruszył dwie spra­
wy, o których krótko pomówię. Wystąpił z 
podejrzeniem, że opusty w podatku zarobko­
wym mogłyby stać się ułudnymi, gdyby Pań­
stwo kwoty podatkowe, których nie będzie 
można wyegzekwować, powetowało sobie na 
opustach. Sprzeciwia się to całkiem wyraźne­
mu §. 74, w którym powiedziano, że wszel­
kie ubytki vf kontyngensie podatku zarobko­
wego, a między nimi także kwoty nieegzekwo- 
wane, ponosić będzie skarb jako stratę. Pa­
ragraf ten nic nie mówi o tern, iżby Państwo 
mogło przerzucać te straty na rachunek opu­
stów. A dalej lęka się pan poseł, że co do 
zarobku ubocznego mogłyby organa skarbowe 
zbyt surowo postępować. Zwracam uwagę, że 
nie 30 zł., jak pierwotnie projektował Rząd 
lecz 50 zł. ubocznego zarobku zwalnia §. 8 
od podatku zarobkowego; a imieniem Rządu 
dodaję, że bynajmniej nie mamy zamiaru 
sztucznie pociągać ton zarobek uboczny do 
podatku. Owszem, wyraz „przychód“ pojmo­
wać będziemy jako „dochód11 czysty (praico, 
brawo), i w obliczeniu tych 50 zł. uwzglę­
dnimy koszta własne zarobkującego tak, żeby 
ten dochód nie wynosił spełna 50 zł. Niko­

mu nie marzy się tych maluczkich dla takie" 
go zarobku ubocznego pociągać do podatku. 
(Huczne brawa).

Pan pos. Thurnher postawił wniosek, 
aby zniesiono podatek od prebend duchownych, 
pobierany dla funduszu religijnego. Bardzo 
proszę wys. Izbę nie przyjmować wniosku w 
tej formie, w jakiej go postawił pan poseł; 
nie należy to do ustawy niniejszej i wniosek 
nie jest jak się należy przygotowany. Wiem 
dobrze, że wys. Izba czasu swego uchwaliła 
rezolucyę posła ks. opata Treuinfelsa, wzywa­
jącą Rząd, aby zastanowił się nad reformą 
tego podatku w tym celu, by uniknąć podwój­
nego opodatkowania. Zająłem się już tą spra­
wą i mogę powiedzieć, że jest życzliwie stu- 
dyowana, a gdy jako tako będziemy gotowi 
wtedy nastręczy się sposobność przedstawić 
wys. Izbie projekt ustawy w duchu tej re- 
zolucyi.

O rozmaite rzeczy dopytywał nmie też 
pan pos. Dipauli. Nie wiem, czy pan poseł 
przypisuje przyrzeczeniom wartość, czy n ie ; 
chciałbym żeby wierzył obietnicom, za które, 
co prawda, odpowiada zawsze tylko ten, kto 
je dał. (Pos. Dipauli mówił o obietnicy uczy­
nionej przez byłego ministra Plenera, że wła­
dze skarbowe nie będą postępowały dokuczli­
wie z pochodzącemi od włościan fasyami do­
chodów). Otóż nawet bez zapytania powiedzia­
łem już w jesieni, że jestem tego zdania: Jak 
administracya Państwa wogóle zobowiązana 
jest na każdym kroku od władzy centralnej 
aż do najniższej instancyi zawsze rządzić się 
życzliwością względem każdego bez względu 
na politykę lub jakąbądź różnicę zdania, bo 
to wypływa z natury rzeczy, żeby silniejszy— 
a administracya Państwa jest zawsze stroną 
silniejszą — życzliwie występował wobec słab­
szego (żywe objawy zgody), tak w pierwszym 
rzędzie jest do tego zobowiązana administra­
cya skarbowa. Ale powiedziałem też wówczas, 
że aby przyzwyczaić organa skarbowe do tej 
życzliwości, na to potrzeba lat całych. Nie 
mówię, iżbym przez wiele lat chciał pozostać 
ministrem skarbu (Wesołość), lecz że adrui- 
ni.stracya skarbowa, t. j. dziś ten, jutro inny 
minister musi wiele lat pracować, żeby wła­
dze i publiczność przyzwyczaić do stosunku 
życzliwego. Mając taki zamiar — a przynaj-

6ó)

U PROGU SZTUKI.
Z CYKLU: „TEATR “

III.
(Ciąg dalszy).

— Znajdziesz! przyjdzie! — zawołała z 
entuzyazmem Ludka ; przyskoczyła do Dziuni, 
pocałowała ją.

— Nie wiem, nie wiem — odparła 
smutno. — Zdawało mi się, że Hipolit był 
tym, którego szukałam. Lecz dotąd mi się 
udawało, dokąd był w kleszczach Lasockiej a 
•la pilnowana przez m atkę!... Później tak pręd- 
, 0 Przyszło rozczarowanie, że aż się sama sie- 
ble Przelękłam.

Oczy zmrużyła i mówiła dalej cicho:
— Na pierwszej wizycie młody poeta 

pył nieśmiały, zawstydzony, cichy, w wyra­
żeniach delikatny, deklamował z uczuciem, 
m°wił tajemniczo o literaturze. Serce zaczy­
nało się pytać czy to ten?

I cóż? i cóż? — pochwyciła Ludka.
, ~T Na drugiej wizycie człowiek pobił

wszv’tk y <̂ a sP°łeezeństwa i idei oddałby wszystko To nie ten.... nadto energiczny, 
CZW|™  ̂ iny’ Podany życiu, walce, a ja marzę 

dnąZ kochał* ’ tyky n"1' 6 się oddał, ranie je-

T Ti ^ 1CeSz niewolnika? — rzekła stylo­wo Ludka.

— Nie, lecz człowieka, któryby jedynie 
był mną zajęty i sztuką, pomagał mi dźwi­
gać się, rosnąć.... Profesor pomaga mi, lecz 
aby zdusić Gąsiora, dla społeczeństwa, dla ja­
kiejś idei i dla straży ogniowej. Ja jestem 
tylko narzędziem.

—  Rumienił się wiele razy spojrzał na 
twój śliczny biust.

~  To tylko dowodzi, że profesor je­
szcze bardzo młody i że oni wszyscy je ­
dnacy....

—  Więc nie t e n ,  bo gdyby nim był, 
nie widziałabyś sprawy Gąsiora i straży ognio­
wej. Widziałabyś tylko jego miłość i swoją 
sprawę. Zatem znowu musisz szukać i czekać.

— Szukać nie m ogę, trzeba więc cze­
kać, co szczęście i los dadzą.

— Dziuniu ja  się boję — szepnęła....
— Czego?...
— Czy się doczekasz.
— A ja się nie boję.... talent, role, u- 

znanie, oklaski, sława.... wszystko, co nazywa­
my sztuką, wystarczy mi.

— A jak przestanie ci starczyć ? — spy­
tała Ludka naiwnie.

— Jak przestanie wracam do Sącza.... i 
wtedy razem z matką będziemy szukać po­
czciwca , ale takiego, coby nam w interesach 
pomagał i dbał o nasze zdrowie....

— My zawsze tak — rzekła uroczyście 
Ludka — to już taki nasz los_

■— 'tyś jedna z niewielu wyciągnęła 
białą gałkę.

— Bo nie grymaszę!
— Czyż ja grymaszę? Czyż ja pragnę 

pięknego, uczonego, bogatego, sławnego?... 
Ja tylko chcę takiego, któryby był moim, wy­
łącznie moim! Patrzał na świat i sztukę mo-

jemi oczyma, żył mojemi myślami i mojerai 
pragnieniami.

— Nie znajdziesz — rzekła poważnie 
Ludka. — Bo albo to będzie sprytny cygan, 
co ci będzie umyślnie świadczył, albo bał­
wan, który będzie powtarzał za panią matką 
pacierz.

— Nie rozumiemy się Ludeczko.... ja 
chcę takiego, coby się wcielił we mnie!...

— I ja także coś podobnie jak tj marzy­
łam, więc powiem ci z doświadczenia, że od 
dasz się takiemu, który cię będzie umiał zba­
łamucić. I masz rozwiązanie zagadki. Po co 
napróżno słowa jak wodę z wiadra lać.... Ce­
lestyn chciał mnie mieć i ma. Nie udało mu 
się odrazu, wziął się na inny sposób. A że 
mnie nie rzuea, to dla tego, że trafiłam na 
uczciwego człowieka. Pokochasz ty moja droga, 
pokochasz, tylko trafisz na swego. Ale ten, na 
którego trafisz, czyli ten, który cię potrafi 
zbałamucić, będzie inny od tych wszyst­
kich, jacy się roją w twojej głowie.

Janek wpadł zdyszany.
—■ Wszystko gotowe — mówił łapiąc 

w płuca powietrze. — Profesor i mistrz czekają 
w sali Sokoła i proszą paniusię, aby przyszła 
wypróbować głos. Rękopis „Prima aprilis" 
jest, studenci go przepisują. I ja na próbie 
wystąpię z „Żydem w beczce". Dziś zjazd 
kolejarzy i dziś przedstawienie!...

— Dziunia zerwała się na równe nogi.
— Dziś? czemuś odrazu nie powiedział? 

Słyszysz Ludka dziś,... nie mam gotowej su­
kni, nic nie mam. Niceście nie mówili.

— Któż wiedział, że dziś zjazd koleja­
rzy?... Jeden Gąsior i chce się na dziś wy­
sadzić, lecz profesor zaagitował, wszyscy do 
nas i Gąsior budę zamknie. Straci ze sto pa­
pierków.

— Ludka rad z ! — wolała Dziunia.
— Trzeba się spieszyć; wracając z sali 

kupimy co potrzeba do białej sukienki, spro­
wadzę dwie szwaezki.... ja trzecia, na siódmą 
będziemy gotowe.

Dziunia się przebrała, wyszły — przed 
niemi biegł uszczęśliwiony Janek.

Sala koncertowa udekorowana świer­
kiem, jedliną i purpurowymi festonarai z pa­
pieru, wyglądała uroczyście. Na estradzie żona 
inżyniera kończyła balladę Chopina.

Weszła Dziunia z Ludka, Janek na 
palcach zbliżył się do profesora — poeta po­
dał rękę Dziuni, wprowadził ją  na estradę, 
przedstawił amatorce ! Aktorka skłoniła się 
pochyleniem głowy, amatorka odpowiedziała 
tym samym ruchem, więcej nie zajmowały 
się sobą.

Dziunia próbowała siły swego głosu, 
raz, drugi i trzeci, roztworzyła różową ksią­
żeczkę, zrobiła się cisza, stanęła na przodzie 
estrady, skłoniła się wdzięcznie przed pustemi 
krzesłami i zaczęła.

„Szczęścia błyskawica 
„Przeniknęła elektrycznym 
„Prądem moje serce.

„Tulę pieszczę i całuję twoje jasna włosy,
„Go na okół białej skroni tak ci się rozwiały, 
„Jak jutrzniane 
„Blaski ranne....11

Skończyła kłaniając się z uśmiechem 
pustym krzesłom.

(Ciąg dalszy nastąpi).



mniej popróbowałem zadokumentować go na 
zewnątrz, nie powiedziałem zaś inspektorom 
podatkowym potajemnie może coś innego — 
mogę tern łatwiej i tern stanowczej zapewnić 
pana posła, że trudną tę ustawę, która wpro­
wadza Austryę pod względem ustawodawstwa 
podatkowego rzeczywiście między narody naj­
bardziej postępowe, przeprowadzimy w prakty­
ce z największą i najżyczliwszą oględnością. 
(Huczne brawa). Taki jest interes ludności, 
ale — nie myślę przeczyć — taki też jest 
interes skarbu Państwa. Chcemy nakoniec już 
mieć podatek dochodowy, a to racyonalny ; 
takim zaś będzie on wtedy tylko, gdy się po­
stępować będzie spokojnie, oględnie i życzli­
wie. (Huczne brawa). Albowiem, gdy się za­
straszy kontrybuentów i sprawa z fasyami 
zacznie być inna niż należy, wtedy podatek 
dochodowy będzie zaprzepaszczony i rozpocznie 
się między kontrybuentami a Państwem 
walka na noże. (Bardzo słusznie! Huczne 
brawa).

A więc przyrzekam panu posłowi, że 
przeprowadzimy ustawę w praktyce życzliwie; 
przyrzekam, że z nikim, a więc też z mały­
mi kontrybuentami, nie będziemy postępowali 
w sposób dokuczliwy. A nadto mogę szan. 
posłowi przyrzec, że w miarę potrzeby sko­
rzystamy z prawa nadanego nam ustawą co 
do fasyj około 1000 zł. Co więcej, mogę po­
wiedzieć, że wszystko, co pan poseł odczytał 
z oświadczenia byłego Ministra Plenera o in- 
strukcyi co do użycia katastralnego dochodu 
gruntowego w fasyach, przyjmuję dosłownie 
na siebie, tak samo jak drugie postanowienie, 
które odnosi się do 250, względnie 300 zł. 
Jam ostatni między tymi, którzyby pomyślną 
czynność mojego poprzednika w urzędzie neu­
tralizować chcieli. Do czego on tu w obec 
wys. Izby zobowiązał się imieniem Rządu, to 
ja  także jako zobowiązanie rządowe przyj­
muję (huczne brawa); postanowienia te będą 
dosłownie przyjęte do instrukcyi, którą wy­
damy. (Huczne brawa).

Nakoniec wypada mi dotknąć kilkoma 
słowy sprawy, która ściśle nie do przed­
miotu niniejszego należy, o której jednak 
wspomnieć muszę, aby niektórych panów u- 
spokoić. Powinienem był powiedzieć to nie­
dawno, gdy sprzeciwiano się postawieniu refor­
my podatkowej teraz na porządku dziennym. 
Otóż właśnie Rząd prosił, aby reformie po­
datkowej dano pierwszeństwo przed innymi 
przedmiotami. Nie obyło się bez walki, bo 
wielka część, a może i cała Izba słusznie mó­
wi, że ustawa o rewizyi katastru podatku 
gruntowego powinna jak najrychlej przyjść 
do skutku. Ja także jestem tego zdania, ale 
dokończenie obrad nad reformą podatkową nie 
przeszkadza rychłemu uchwaleniu tamtej usta­
wy. Reforma podatkowa przejdzie do Izby pa­
nów i tam poddana będzie obszernym obra­
dom komisyjnym; boć to nie sprawa tak 
prosta, by komisya Izby panów mogła upo­
rać się z nią w jednym lub w dwu dniach; 
trzeba będzie w Izbie tej pokonać niejedną 
jeszcze trudność. Ustawa zaś o rewizyi kata­
stru, jeśli wys. Izba wysłucha próśb moich i 
uchwali ją tak, żeby Rząd mógł zgodzić się,

4)

SPOTKANIE
(z francuskiego). 

I.
(Ciąg dalszy).

— Gdy kogo w twoim wieku spotka 
coś podobnego, nie skarży się, ale los błogo­
sławi.

— Ja też wcale narzekać nie myślę!
— Szalony !
— „W szaleństwie jest mądrość", po­

wiem razem z Hamletem. Słuchaj, ciociu, 
przypatrz się temu pismu; weź okulary — 
mówił dale j; 'ukazając jej podpis miss Etbel — 
zabawmy się grafologią. Co do mnie, widzę 
w tern piśmie uczuciowość, stałość, siłę du­
cha! a ty?

— Ja nie widzę tego wszystkiego, ale 
przyznaję, że pismo jest harmonijne i dystyn­
gowane.

Ciotka z siostrzeńcem sprzeczali się je ­
szcze czas jakiś; zegar uderzył dziewiątą go­
dzinę, a panna Aumel aż podskoczyła.

— Jak to ! już tak póżuo ? — zawołała 
powstając — a jutro nas czeka kopanie spó­
źnionych kartofli, przy których musisz dozo­
rować przez dzień cały w pobliżu Ch§ne-Ca- 
p itaine!

— Bądź spokojna, moja wróżko, co do 
losu twoich ziemniaków. Bardzo prawdopodo­
bnie nie zamknę oka tej nocy; ten, który 
czuwa, nie bywa nigdy okradziony.

— Wierzaj mi, lepiej zrobisz, gdy bę­
dziesz spać, wolę, żebyś sobie marzył przez 
s e n , jak na jawie. Dobranoc wielki nic­
poniu ! __________

przejdzie także natychmiast do Izby panów, 
a tam Rząd dołoży starania, aby ją uchwalo­
no bez względu na stadyum obrad nad re­
formą podatkową, poczem zaraz przedstawi 
ją do sankcyi. Rząd chce tylko zabezpieczyć 
reformę podatkową, a bynajmniej nie myśli 
odwłóczyć ustawy o rewizyi katastru. Wysoka 
Izba pragnąc, żeby ta ustawa rychło przyszła 
do skutku, niech przyspieszy samą uchwałę o 
reformie podatkowej. (Wesołość. Huczne bra­
wa i przebiągłe oklaski.).

(Ciąg dalszy nastąpi.)

f
1  Jego ces. i król. W ysokość 1  

1  Najd. A rc yk s ią żę  I

■ KAROL LUDWIKI
K M H H O i b n '

JE. Namiestnik Książę Eustachy San 
guszko przyjmował dzisiaj przedpołudniem re- 
prezentacye, które pospieszyły ze złożeniem 
wyrazów współczucia dla Nąjj. Pana i Najw. 
Domu z powodu śmierci Jego ces. i król. 
Wysokości ś. p Najd. Arcyksięcia Karola 
Ludwika.

Kondolencye składali: Arcybiskup JE. 
ks. Seweryn Morawski z ks. biskupem dr. 
Józefem Weberem i kapitułą rz. kat., kapituła 
gr. kat. z prepozytem ks. Andrzejem Biele­
ckim na czele; Arcybiskup JE. ks. Issako 
wicz z kapitułą obrz. ormiańskiego. Dalej JE. 
Marszałek krajowy Stanisław hr. Badeni. Na­
stępnie reprezentacya stolicy kraju, m. Lwo­
wa, złożona z prezydenta miasta, p. Edmun­
da Mochnackiego, wiceprezydenta dr. Zdzisła­
wa Marchwickiego i delegata p. Michalskie­
go; — grono urzędników c. k. Namiestnictwa; 
starosta lwowski radca Namiestnictwa Kola- 
rzowski; Rada szkolna krajowa; wyższy sąd 
krajowy z sądem krajowym cywilnym i kar­
nym oraz starsza prokuratorya i prokuratorya 
Państwa; krajowa Dyrekcya skarbu i proku­
ratorya skarbu ; senat akademicki; rektor wyż­
szej szkoły politechnicznej ; dyiekcya policyi 
we Lwowie; dyrekcya poczt i telegrafów; dy­
rekcya ruchu kolei państwowych; dyrekcya 
domen i lasów; dyrekeya szkoły weterynaryi; 
dyrektorowie gimnazyów i szkół realnych; 
dyrekcya państwowej szkoły przemysłowej; 
dyrektorowie seminaryów nauczycielskich; 
starszy inspektor przemysłowy; zarządca urzędu 
loteryjnego; inspektor cechowniczy miar i wag.

* **
Wydział krajowy na odbytej dziś ad 

hoc sesyi pod przewodnictwem JE. Marszałka 
krajowego hr. Badeniego uchwalił:

II.
Na trzeci dzień około czwartej popołu­

dniu, widzimy znowu naszych robotników, 
siedzących nad brzegiem rowu, podczas chwi­
lowego wypoczynku; rozmawiają o wypadku, 
który im nie dał spać przez całą noc.

Wkrótce oznajmiają swemu panu, że na 
drodze, wiodącej po pod las Marły, ukazali 
się znajomi Anglicy. Ale Jerzy spostrzegł ich 
był już dawno i wodził za nimi oczyma. 
Niedługo potem Ethel przeskoczyła z koniem 
baryerę, dzielącą las od pól Chene-Capitaine. 
Ojciec jej natychmiast poszedł za jej przy­
kładem, a potem, zwalniając biegu konia, 
zbliżyli się do grupy wieśniaków. W tej sa­
mej chwili słyszeć się dały trąbki pułku ka- 
waleryi, przechodzącego przez wieś La Bre- 
teche.

Jerzy, zdjąwszy kapelusz, zbliża się do 
‘turystów i przemawia tonein uprzejmym, i 
pełnym szacunku.

— Zechcą mi państwo zrobić zaszczyt 
i podzielić z nami skromny posiłek? Zapasy 
nasze niewykwintne, ale ofiaruję tylko to, co 
posiadam.

Dean, porozumiawszy się z córką oczami, 
przyjmuje zaproszenie bez ceremonii."

— Według Pisma świętego — mówi -  lepiej 
jest być zaproszonym ze szczerem sercem na 
przekąskę złożoną z ziół, jak na tłustego wo­
łu, jeżeli się jest nienawidzonym.

— Mam owoce, mam mleko — odpowiada 
Jerzy trochę jednak zakłopotany przy często­
waniu swoich gości, gdyż niepodobna mu u- 
kryć zakopconych i poranionych rąk, których 
stan nia może tłómaczyć się tem, że właści­
ciel ich pracuje przy roli.

Z tego powodu jest zmuszony opowie­
dzieć, że w nocy cała okolica obudzona była 
groźnym alarmem pożarowego dzwonu. Ho­
ryzont w ogniu, wiatr przynosi iskry, pali się 
biedna chałupka, której zwęglone belki grożą 
zapadnięciem. Pod tym dachem, który za 
chwilę istnieć miał przestać, mieszkała sama 
jedna biedna staruszka kaleka, opuszczona przez

1. Wysłać na pogrzeb Najd. Arcyksię­
cia Karola Ludwika deputacyę, w skład któ­
rej wejdą: JE. Marszałek krajowy, oraz człon­
kowie Wydziału krajowego dr. Wereszczyński 
i dr. Sawczak.

2. Udać się w drodze telegraficznej do 
JE. Prezesa Koła polskiego w Wiedniu, aże­
by zechciał złożyć u trumny Dostojnego Zmar­
łego wieniec z napisem : „W imieniu wdzięcznej 
Reprezentacyi kraju".

Delegaci Rady miejskiej, zebrani wczo­
raj, odroczyli powzięcie decyzyi co do udziału 
w pogrzebie i co do innych manifestacyi ża­
łobnych, ze względu, że do wczoraj czas po­
grzebu nie był znany. Gdy jednak dziś rano 
nadeszła wiadomość, że pogrzeb odbędzie się 
w piątek, zarządził p. prezydent Mochnacki, co 
następuje:

1. Wysłanie pisma kondolencyjnego do 
Najd. Arcyksiężnej Maryi Teresy, na ręce w. 
ochmistrza Dworu ś. p. Arcyksięcia, hr. L. Pe- 
jaesevicha, w imieniu Reprezentacyi miejskiej.

2. Wysłanie na ręce dr. Piętaka, człon­
ka Rady miejskiej bawiącego w Wiedniu pro­
śby o zamówienie wspaniałego wieńca z na­
pisem : „Nieodżałowanej pamięci Najd. Arcy- 
księciu Karolowi Ludwikowi — wdzięczny: 
Lwów".

Wreszcie zarządził p. prezydent zwoła­
nie na dziś wieczorem nadzwyczajnego posie­
dzenia Rady miejskiej, w celu wyboru depu- 
tacyi na pogrzeb wysłać się mającej, oraz 
celem powzięcia uchwał, co do innych możli­
wych sposobów uczczenia pamięci Dostojnego 
Zmarłego.

* m*
Żałobne nabożeństwa za spokój duszy 

ś. p. Najd. Arcyksięcia odbędą się przy u- 
dziale przedstawicieli władz państwowych i 
krajowych, armii i instytucyj; jutro o godzi­
nie pół do 9 rano w archikatedralnym ko­
ściele gr. katol. św. Jerzego, w piątek zaś o 
godzinie 9 zrana w archikatedralnym kościele 
obrz. rz. kat.

* #•
K raków , 20 maja. (Tel. pryw). Z po­

wodu śmierci Arcyksięcia Ludwika odbędzie 
dzisiaj o godzinie 6 wieczorem Rada miejska 
nadzwyczajne posiedzenie, celem wyrażenia 
żalu, oraz uczczenia pamięci Zmarłego Brata 
cesarskiego. Prezydent miasta Friedlein wy­
słał dziś rano depeszę kondolencyjną do stóp 
Tronu. Jutro rano odbędzie się nabożeństwo 
żałobne w kościele Maryackim przy udziale 
przedstawicieli armii, władz i instytucyj. Ża­
łobne chorągwie zawieszono na gmachach 
miejskich.

*
Bolesne wrażenie, jakie wieść o nie­

spodziewanym zgonie ś. p. Najdostojniejszego 
Arcyksięcia Karola Ludwika wywołała w na- 
szem społeczeństwie, znajduje żywe i wierne 
odbicie w głosach naszych dzienników, bez 
różnicy odcieni. Wszystkie one oddają hołd 
niepospolitym, wysokim przymiotom' serca, 
charakteru i umysłu zmarłego Arcyksię­
cia, wszystkie one podnoszą, że nas szczegól­
nie śmierć Jego dotyka.

dzieci, które nie miały już z czego ją obe- 
drz6C.

Niezgodne ognisko domowe nigdy dłu­
go istnieć nie może! wtrąca Dean senten­
cjonalnie.

— Niechże pan mówi dalej! — woła Ethel 
do młodego rolnika, widocznie wzruszona.

— Dzięki Bogu, szybko zabrano sie do 
roboty i po dwugodzinnych wysiłkach, ogień 
został ugaszony, a biedna kobieta ocalona.

— Będziesz pan tak dobry wręczyć jej 
tg sztukę złota? — spytała miss Ethel Je­
rzego.

— Bardzo chętnie, pani. Pójdę do niej 
wkrótce; musieliśmy przenieść matkę Trouil- 
lis do jednej chałupki znajdującej się ztąd 
bardzo blisko. A ch ! co za pociechą byłoby 
dla niej, gdyby pani chciała osobiście zanieść 
jej swój datek! Współczucie pani więcej je­
szcze by ją uszczęśliwiło niż wspaniałomyśl­
ność.

— Idź, moja córko, idź; nie zapominaj, 
że miłosierdzie jest najszczytniejszą z cnót, 
jak mówi święty Paweł. Poczekam tutaj na 
ciebie.

M. Elsewhere  ̂ wsuwa przytem kilka 
sztuk złota w rękę córki.

Jerzy i Ethel oddalają się szybkim kro­
kiem. Młoda miss zrywa tu i ówdzie stokrotkę, 
mak, lub czernuszkę; pyta go o nazwę fran­
cuską tego kwiatka.

— Mojem zdaniem — mówi — polne kwia­
ty najpiękniejsze!

— Co pani musi myśleć o rolniku, któ­
ry je niszczy Rolnik, człowiek pełen prozy, 
zachwyca się kłosami tylko wtedy, gdy je wi­
dać zamienione na brzęczącą monetę.

— Jakto? śliczne, wąsate kłosy jęcz­
mienia i żyta przedstawiają dla pana nic wię­
cej prócz worków mąki? A ja sobie wyobra­
żałam przeciwnie, że każdy rolnik powinien 
by czerpać z obcowania z przyrodą same 
wzniosłe m yśli; widocznie myliłam się!

Nagle spostrzegając bławaty, rosnące w 
bruździe, Ethel wkracza między zboże, odgar-

„Nas szczególniej śmierć Arcyksięcia 
Karola Ludwika podwójnie dotyka — pisze 
Czas — był on bowiem protektorem Akade­
mii Umiejętności, naszej najwyższej instytu- 
eyi naukowej, której rozwój swą wysoką ota­
czał opieką, a której działalność z prawdzi- 
wem śledził zajęciem, sympatyj zaś dla na­
szej narodowości nigdy nie taił, ale przeci­
wnie objawiał je często zarówno w Wiedniu, 
jak i podczas swego kilkakrotnego pobytu w 
kraju na9zym, gdzie miał sposobność zetknąć 
się bliżej z szerszemi kołami naszego społe­
czeństwa. To też do żałoby, która okryła Dom 
cesarski i stolicę Państwa, przyłączamy się 
calem sercem, a z całego naszego kraju po­
płyną gorące modlitwy o spokój duszy Zmar­
łego, o pociechę dla Jego Dostojnej Rodziny 
i Jego Cesarskiego Brata, którego każdą bo­
leść odczuwamy najgłębiej i najszczerzej".

„Na trumnę świeżo zmarłego Arcyksię­
cia kładą Polacy wieniec pożegnalny z ser­
deczną i głęboko odczutą wdzięcznością" — 
kończy wstępny swój artykuł Gazeta Naro- 
dowa.

„Wśród tych, którzy dziś z żalem stoją 
nad otwierającą się mogiłą i z wdzięcznością 
imię Jego wspominają — czytamy w Dzien­
niku Polskim — znajdą się zawsze w pierw­
szym rzędzie Polacy, zawsze wdzięczni za o- 
kazywaną nam przychylność".

„Wiadomość o zgonie ś. p. Arcyksię­
cia — pisze Słowo Polskie — żywe nieza­
wodnie wywoła współczucie dla dotkniętego 
nowym ciosem Monarszego Domu. Zmarły 
Arcyksiążę cieszył się powszechnym szacun­
kiem i sympatyą, u nas zwłaszcza tem szczer­
szą, iż była odwzajemnieniem Jego nietajonej 
życzliwości dla żywiorn polskiego".

„Wiadomość o śmierci Najd. Arcyksię­
cia Karola Ludwika — pisze Nowa Refor­
ma — przyjęta będzie u nas, w kraju, z nie­
kłamanym żalem. Zmarły Brat cesarski oka­
zywał nam zawsze tyle zrozumienia dla na­
szych cywilizacyjnych potrzeb, dla naszej 
przeszłości dziejowej i narodowych uczuć. — 
że bylibyśmy niewdzięczni, gdybyśmy w chwili 
dla cesarskiej Rodziny w Austryi tak bole­
snej, z tą jej boleścią się nie łączyli i z peł- 
nem uznaniem nie stanęli u zwłok Człowieka, 
który tyle życzliwości zawsze nam okazywał".

Jak z Wiednia telegrafują, zagajając 
wczorajsze posiedzenie K o ł a  p o l s k i e g o  
przewodniczący p. Zaleski wyraził żal posłów 
polskich, podzielany także przez kraj cały z 
powodu zgonu Arcyksięcia Karola Ludwika, 
który w młodych latach bawiąc dłuższy czas 
w Galicyi pozyskał serce Polaków a od tego 
czasu aż do ostatnich chwil życia dawał do­
wody wielkiej przychylności dla kraju nasze­
go i nieprzerwanie interesował się jego spra­
wami. P. Zaleski w dłuższej przemowie przy­
pomniał niektóre z tych dowodów przychyl­
ności, które zmarły Najd. Arcyksiążę złożył 
jako Protektor krakowskiej Akademii Umieję­
tności i jako zastępca Protektora Wystawy 
krajowej.

Koło polskie złoży wieniec na trumnie 
zmarłego Arcyksięcia i wystosuje pismo kon­
dolencyjne do Dostojnej Wdowy a dzisiaj za

niając kłosy ręką, jak ondyna torująca sobie 
drogę wśród fal.

— Niech pan patrzy na moje skarby! — 
woła z rękami pełnemi kwiatów wracając do 
Jerzego.

On milczy, czyniąc w duchu uwagę, że 
najpiękniejszy z kwiatów nie znajduje się w 
bukiecie; lekki rumieniec wypływa zwolna 
na twarzyczkę E th e l; możnaby mniemać, 
że odgadła myśl tego, który na nią patrzy.

— Ach! widzę tam na górze mój ulu­
biony kwiatek, dzikie dzwonki. Co za szkoda, 
że ich dostać nie można!

— Rzeczywiście, ktokolwiekby chciał 
wydrapać się na ten stary, na pół w gruzach 
leżący mur, naraziłby się łatwo na złamanie 
karku,

Rozmawiając, przybyli do starych, zbu­
twiałych drzwi chałupki. Ethel wchodzi pier­
wsza i widzi starą, biedną kobietę, o pomar­
szczonej twarzy, która żali się na swoje nie­
szczęście. '

Widzicie, matko Trouillis, czy nie 
troszczę się o was! Przyprowadzam wam śli­
czną panienkę, Angielkę, która sama chciała 
zobaczyć jak się miewacie.

— W imię Jezus, niech będzie błogo­
sławiona !

Na pytanie ze strony Ethel, staruszka 
zaczyna opowiadać bez końca. Jerzy domy­
śla się, że skromność jego dotkniętą zostanie 
i pomimo, że podobne cierpienie nie zawiera 
w sobie nic gorzkiego, ukradkiem wysuwa się 
z izby.

Matka Trouillis rzeczywiście opowiada, 
jak w chwili, gdy nikt nie chciał zbliżyć się, 
%  ją wyrwać z płomieni, Jerzy, narażając 
się na uduszenie dymem, rzucił się w ogień, 
doszedł odważnie aż do łóżka, porwał ją i 
wyniósł jak piórko.

(Ciąg dalszy nastąpi)



staraniem Koła odprawiono w „Schottenkir- 
ehe“ nabożeństwo za spokój duszy Najd. A r­
cyksięcia. Nabożeństwo miał celebrować poseł 
ks. prałat Euczka.

W Izbie deputowanych poświęcił wczo­
raj Prezydent bar. Ohlumecky pamięci Najd. 
Arcyksięcia Karola Ludwika najgorętsze wspo­
mnienie. Zmarły Arcyksiążę — mówił Pre­
zydent — był najbliższym Tronu i sercom 
wszystkich ludów Austryi. (Żywe potakiwa­
nia). Awstrya utraciła jednego z najszlache­
tniejszych, nąjdobrotiiwszych i najwięcej mi­
łości godnych Książąt. Tak jak za młodych 
swych lat zdobywał sobie na swem urzędo- 
wem stanowisku w Galicyi i Tyrolu serca 
wszystkich, tak poświęcał podczas swego po­
bytu w Wiedniu niezmordowanie wszystkie 
swe siły popieraniu dzieł pokoju, sztuki i u- 
miejętnośei, oraz filantropii, budząc uczucia 
miłości i wdzięczności we wszystkich sferach 
ludności.

My, którzy odczuwmrny z najgorętszem 
uczuciem boleść N ajw .  Domu cesarskiego, \yie- 
my, co cierpi nasz ukochany Monarcha, któ­
remu Opatrzność nie oszczędziła żadnej z bo­
leści doczesnych.

Następnie upoważniła Izba prezydyum 
do złożenia współczucia u stóp Tronu , oraz 
do zapisania w protokole manifestacyi żało­
bnej , poczem na znak żałoby zamknięto po­
siedzenie

Izba panów Rady państwa odbędzie dzi­
siaj nadzwyczajne posiedzenie z powodu śmierci 
ś. p. Areyksigcia Karola Ludwika.

Na wczorajszem posiedzeniu węgierskiej 
Izby posłów prezydent Szylagyi zaznaczył, że 
dziś, gdy Najw. Dom panujący i naród połą­
czeni są w radości wspólnego obchodu, Wę­
grzy ze zdwojoną siłą odczuwają cios, który 
dotknął Dynastyę i współczujący z nią naród, 
w skutek śmierci Arcyksięcia Karola Ludwi­
ka; dalej podniósł wysokie zalety Zmarłego. 
Izba złoży u stóp Tronu adres żałobny. Wśród 
oznak żałoby zamknięto posiedzenie.

W Izbie wyższej Sejmu węgierskiego 
prezydent Szlavy poświęcił gorące wspomnie­
nie Arcyk.ięciu Karolowi Ludwikowi , podno­
sząc, że Monarcha utracił ukochanego Brata, 
Węgry zaś Arcyksięcia, który dla kraju i na­
ród" żywił miłość i życzliwość. Izba złoży u 
stóp tronu  adres żałobny. ' Posiedzenie za­
mknięto wśród oznak żałoby.

W uzupełnieniu wczorajszego wspomnie­
nia o ś. p. Najd. Arcyksięciu Karolu Ludwi­
ku, zaznaczamy, że z Jego imieniem wiąże 
się nierozdzielnie fakt budowy pierwszej linii 
kolei żelaznej w Galicyi; ś. p. Arcyksiążę 
piastował także godność członka honorowego 
galicyjskiego Towarzystwa gospodarskiego. — 
Portret ś. p.  Najd. Arcyksięcia zamieściliśmy 
w naszem piśmie przed dwoma laty, gdy w 
Imieniu i w zastępstwie Najj. Pana przybył 
dokonać otwarcia Wystawy krajowej.

Dzienniki wiedeńskie, które ostatnią po­
cztą nadeszły do Lwowa, ponieważ wydane 
były przed faktem śmierci ś. p. Arcyksięcia, 
nie zawierają jeszcze bliższych o niej szcze­
gółów — w opisach ich maluje się jednak 
plastycznie niepokój, jaki wywołał w ponie­
działek niespodziewany a tak niekorzystny 
zwrot w chorobie Arcyksięcia, oraz pełna 
wstrząsających chwil i dręczącego oczekiwa­
nia noc z poniedziałku na wtorek. Zwrot w 
chorobie nastąpił dopiero w poniedziałek ra­
no, a właściwie w nocy z niedzieli na ponie­
działek : wówczas to do cierpień dołączyło się 
ogólne osłabienie akcyi serca, którego ordy­
nujący lekarze już od ki!ku tygodni się oba­
wiali. Gdy Najj. Pan, który w poniedziałek 
wczesnym rankiem powrócił z Budapesztu do 
Wiednia, przybył do Najd. Arcyksięcia, ś. p. 
Arcyksiążę Karol Ludwik był zupełnie przy­
tomny i w krótkiej rozmowie z Monarchą wy­
raził ubolewanie, że choroba nie pozwala mu 
udać się do Moskwy na uroczystości korona­
cyjne. Wkrótce po odjeżdzie Ńajj. Pana stan 
Najd. Arcyksięcia pogorszył się znowu. W tym 
właśnie czasie zaj“chał powóz Najj. Pani, któ­
ra przybyła osobiście poinformować się o zdro­
wiu Jego ces. i król. Wysokości Najd Arcy­
księcia, u którego wystąpiło już zupełne o- 
chłodnięcie dolnych kończyn, lekarze zastrzy- 
knęli kamfory, poczem, jak również po inha- 
laeyach tlenu, Dostojny Pacyent czuł się zno­
wu nieco lepiej.

Najd. Arcyksiążę dokonał aktu spowie- 
**zj i przyjął ostatnie Sakramenta, których u- 
dzielił mu kapelan domowy Kapucyn 0. An- 
SFz.®j Żak. W Zamku cesarskim z polecenia 
^ aib Pana urządzono modły za Chorego, któ- 
re trwały całe popołudniu i wieczór. Już 
Przedtem rozesłano zowiadomienie o nagłem 
Pogorszeniu się do WSZyStldch Członków Najw. 

omu ; Najstarsza Córka ś. p. Arcyksięcia 
sięzna Małgorzata Zofia Wtirtemberska zdo- 

* . Przybyć tak, iż zastała jeszcze Ojca przy 
; >  poznał Ją  i w kilku słowach okazał, 
P rań ?  widzieć. Najd. Arcyksiążę

Ferdynand d’Este, który bawił te-
wnier  mi8 t!; tet W Szwajcaryi, pospieszył ró- 
do W iednia1- ^ 20 * ezwame> Przybył jednak
ś. p. ArcyksięciaW ^  Sodzilly P° śmierei. . .  Cięcia. 

Najd. fi, d;
telegraficznie Arcyksięcia wyshp
papieskiego b ło n o w i! 0 / ^ T  0 ,ulzialfiI1,e

a s a s s a i s .
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cyksiążę Ludwik Wiktor przybył o godz. 1() 
do pałacu, gdzie spędził część nocy. Najd. 
Arcyksiężna Marya Teresa od kilku tygodni 
dniem i nocą nie odstąpiła od łoża Chorego. 
Książę dr. Karol Teodor Bawarski przybył tak­
że do Wiednia, aby dostojnemu Pacjentowi 
pospieszyć ze swą pomocą lekarską. S. p.  Ar- 
eyksiążę poznał go jeszcze._

Agonia rozpoczęła się o godz. 10 wie­
czorem. Lekarze nie opuszczali łoża Chorego. 
Młodszy Brat Arcyksięcia, Jego ces. i król. 
Wysokość Najd. Arcyksiążę Ludwik Wiktor, 
spędził prawie całą noc pałacu Arcyksią- 
żęcym. Najj. P a n — jak wiadonm z depesz — 
przyjechał o godz. pół do drugiej z zamku 
Laiuz i pozostał w pałacu do godz. pół do 
piątej rano. Gdy między godz. 7 a 8 przybył 
znowu do pałacu, śmierć ś. p. Najd. Arcy­
księcia była już nastąpiła.

Wczoraj po południu przybyli do pałacu 
zmarłego Arcyksięcia wszyscy bawiący w Wie­
dniu Członkowie Najw. Domu cesarskiego, 
dla wyrażenia współczucia Najd. Rodzinie.

Nazwiska swoje wpisali również na ar­
kuszu wyłożonym w pałacu: hr. Gołuchowski, 
hr. Badeni, wszyscy Ministrowie austryaccy, 
węgierski minister Josika, dworscy dygnita­
rze, członkowie ciała dyplomatycznego, wielu 
przedstawicieli arystokracji i prezydyum „Czer­
wonego krzyża. “

Ambasador angielski Monson, udał się 
do wielkiego ochmistrza Dworu hr. Pąjaceyi- 
eza i prosił go o wyrażenie Najd. Wdowie i 
Członkom Najd. Rodziny Zmarłego, współ­
czucie królowej angielskiej.

O godzinie U  przed południem przyje­
chał do ' pałacu Monarcha, przywitał się z 
Najd. Arcyksięciem Franciszkiem Ferdynan­
dem, pomodlił się przy Zwłokach i odjechał. 
O godzinie trzy kwadranse na 12 przybyła 
Najj. Pani i wyraziła Najd. Rodzinie Zmarłe­
go Swoje współczucie.

Wiedeń, 20 maja. W całej Monarchii 
zapanowała żałoba po zmarłym ś. p. Najd. 
Arcyksięciu Karolu Ludwiku. Ze wszystkich 
krajów nadchodząsprawozda da, opisujące głę­
bokie wrażenie, jakie wieść żałobna na lu­
dności wywarła

W iedeń , 20 maja. Zwłoki Najd. Arcy­
księcia, którego rysy nie uległy wcale zmia­
nie" spoczywają na łożu śmiertelnem, które 
Najd. Arcyksiężna Marya Teresa obsypała 
białymi i czerwonymi goździkami. Wieńce 
złożyły u łoża śmiertelnego Najd. Arcyksię­
żna Marya Teresa i Najd. Oesarzewiczowa 
Wdowa Stefania.

Wśród mnóstwa nadesłanych kondolen­
cyjnych telegramów jest telegram od cesarza 
Wilhelma i cesarzowej niemieckiej. Dzisiaj po 
zabalsamowaniu zwłok nastąpi złożenie ich 
na katafalku w pałacu zmarłego ś. p. Arcy­
księcia. We czwartek wieczorem przeniesione 
zostaną do kaplicy nadwornej w Burgu, w 
piątek zaś złożone będą w grobowcach ko­
ścioła Kapucynów.

W iedeń , 20 maja. Na wczorajszem nad- 
zwyczajnern posiedzeniu rady miejskiej bur­
mistrz Strobach poświęcił zmarłemu ś. p. Ar­
cyksięciu wyrazy głęboko odczutego żałobne­
go wspomnienia, poczem posiedzenie, na znak 
żałoby zamknięto.

W iedeń," 20 maja. Dzisiaj przed połu­
dnie m odprawiono w kaplicy pałacowej w Do­
rn u żałoby mszę żałobną, na której obecnymi 
byli Członkowie Najd. Rodziny oraz Don AL 
fonso z małżonką. Poczem zwłoki ś. p. Arcy­
księcia zabalsamowano i przybrane w mundur 
generała broni, wystawiono na katafalku w 
sali mar#nirowej. Trumnę pokrywają bardzo 

jZne, wieńce. Przez dzisiejsze popołudnie i 
cały dzień jutrzejszy dozwolony jest publicz­
ności przystęp fi0 ciała zmarłego Arcyksięcia.

Rada Państwa.
(C D X C V ll . posiedzenie Izby poselskiej).

(J. Gl.) Wiedeń, 18go maja. (Koresp. 
Gazety lw owskiej).

Prezydent O h l u m e c k y  zagaja posie­
dzenie o godz. U  m. 5

F^ystjfpiwszy do porządku dziennego, 
Izba uchwala ustawę o cechowych stowarzy­
szeniach górniczych w trzeciem czytaniu.

Następują obrady nad rządowymi pro­
jektami ustaw: o rewizyi katastru podatku 
grunt’dgfg'0, o zmienieniu ustawy o ewidencyi 
tegoż katastru, o odpisywaniu podatku grun­
towego z powodu klęsk elementarnych.

P ro z y d e n t proponuje przeprowadzić 
dyskusyę ogolną razem nad wszystkimi trze­
ma projektami, czemu sprzeciwia się poseł 
Pyk; Izba jednak orzeka na rzecz propozycyi
P re zy d e n ta . '

Do głosu zapisało s ię : przeciw projektom 
28 posłów, za projektami 18.

Pos. T e k l y  nic zadowala sio rewizyą 
katastru, żąda zmiany całego podatku grun­
towego. Najlepiej znieść go, a w jego miejsce 
zaprowadzić podatak osobisto-dochoclowy; za­
nim zaś to stanie się, oprzeć trzeba podatek 
gruntowy na sprawiedliwszych podstawach,

maja 18^6.

t. j. na katastrze nie parcelowym, lecz uło­
żonym wedle całych posiadłości, w którym to 
duchu też mówca wnosi rezolucyę. Na teraz 
ogólna surna podatku gruntowego powinna 
być obniżona z 37’/3 na 25 milionów; obni­
żenie o 1 Vs miliona, jak projektuje Rząd, by­
łoby tak niedostateczne, że nie starczyłoby go 
nawet na sprostowanie ważniejszych błędów 
katastru. Ostatecznie oświadcza mówca, że 
Młodoczesi nie spodziewają się po Rządzie te­
raźniejszym niczego i reąjpj tylko jedno ży­
czenie : Precz z centralizmem, niech żyje sa­
moistne królestwo czeskie!

Pos. P l a s s  (włościanin) żąda większe­
go niż projektuje Rząd obniżenia ogólne"j su­
my podatku gruntowego. Kreśląc obraz mize- 
ryi rolnictwa, ubolewa mówca, że w skutek 
braku wychowania religijnego zakradła się u 
młodzieży wiejskiej lekkomyślność i rozrzu­
tność i stała się przystępną ideom socyali- 
stycznym. Cóż to będzie z rolnictwem, gdy 
te idee zakorzenią się u robotników rolni­
czych? Wtedy pogorszy się położenie stanu 
włościańskiego jeszcze więcej, chłop straci 
własność i popadnie znowu w niewolę. Po­
nieważ ten stan jest najsilniejszą podporą 
Państwa, przeto oby Rząd zastanowił się za­
wczasu nad sposobami, jak go ratować.

Pos. Ro b i cz  oświadcza się za wnio­
skiem mniejszości komisyjnej do §. 21, we­
dle którego ogólna suma podatku gruntowego 
ma być obniżona nie o półtora miliona, lecz
0 półtrzecia miliona. (Jak wiadomo — bo 
Gazeta Lwowska czasu swego pierwsza go 
podała — był to wniosek pos. Daw. Abraha- 
mowieza; dziś figuruje on w sprawozdaniu 
komisyi pod firmą pp. Kramarza i Morseya).

Pos. F u s  dopatruje się w ustawie o 
rewizyi katastru wraz z obniżeniem małem 
podatku tylko prowizorycznego zadatku na 
poczet większych zmian w podatku grunto­
wym; obniżenie zaś przyjmuje w ilości pół­
trzecia miliona, a zapowiada _ wniosek, żeby z 
obniżki tej nic nie dostało się lasom.

Pos. Ra mm e r  (włościanin) uskarża się 
na zakażenie czeladzi wiejskiej duchem socja­
listycznym, na czem stan. włościański bardzo 
już cierpi. Objawia się ten u uch w coraz wię­
kszych pretensjach czeladzi. Tizeba więc sta­
nowi włościańskiemu pomódz, a można po- 
módz tym sposobem, żeby stany zamożne 
wzięły część ciężarów stanu włościańskiego 
na siebie, bo wtedy włościanie mogliby pre­
tensje czeladzi swojej łatwiej zaspokoić.

Pos. P o w s z e  przedstawia niekorzystne 
zmiany, jakie od lat 16 zaszły w warunkach 
produkcyi rolniczej i w cenach płodów rolni­
czych. Stanowczo oświadcza się za obniże­
niem ogólnej sumy podatku gruntowego o 
2Y2 miliona; reprezentanci rolnictwa głoso­
wali za polepszeniem emerytur urzędniczych
1 pe-nsyj wdowich, w jesieni gotowi zgodzie 
się  ̂ na podwyższenie płac urzędniczych; a 
czyż mogliby przyjąć za to odpowiedzialność, 
gdyby nie powiodło się im utargować na Rzą­
dzie tego jednego miliona, który stanowi róźni- 
mieJzy projektem rządowym a wnioskiem 
mniejszości komisyjnej ? Pan Minister skarbu 
niech zastanowi się nad tem, niech nie spy­
cha reprezentantów rolnictwa na stanowisko 
takie, żeby powiedzieć musieli: chchdiśray, 
ale nie możemy przyzwolić Rządowi podwyż­
szenia płac urzędniczych.

Pos. K a i  s e r  rozwodzi się o zaletach 
katastru posiadłości przed katastrem parcel. 
Przechodząc do postulatów, jakie ma co do 
rewizyi katastru teraźniejszego, wymienia mów­
ca między innemi zniesienie nieprawych ko­
rzyści, które kosztem innych krajów nadano 
w r. 1880 Galicyi. Czyni wniosek o obniże­
nie ogólnej sumy podatku gruntowego na 30 
milionów. Omawiając następnie ustawę o od­
pisywaniu podatku gruntowego z powodu klęsk 
elementarnych zapowiada wniosek w tym du­
chu, żeby właściciele gruntów niżej czterech 
hektarów (siedmiu morgów dolno-austr.) nie 
byli wyjęci z pod tej ustawy. Mówca spo­
dziewa się, że Pan Minister skarbu, mając 
pieniądze na polepszenie płac urzędniczych, 
zachowa się też życzliwie względem rolników.

Pos. C z e c z  w sile żywotnej, którą Izba 
okazała przez uchwalenie reformy podatkowej, 
a którą niewątpliwie dowiedzie jeszcze, ile­
kroć chodzić będzie o prawdziwe potrzeby 
ludności, dopatruje się rękojmi, że i te usta­
wy uchwalone będą w formie pomyślnej dla 
rolnictwa. Przedewszystkiem przeciążenia u- 
stać powinny, a przeciążenia zachodzą nie- 
lylko między krajami, lecz także w tym sa­
mym kraju między powiatami, gminami, a 
nawet i między parcelami. Koło polskie jest 
przekonane, że na zaradzenie temu nie wy­
starczy obniżenia ogólnej sumy podatku, o 
L /j miliona. Rząd zapowiada podwyższenie 
podatków od spirytusu i od piwa, czerń na­
turalnie w wysokim stopniu dotknie Galicję, 
k ra j wyłącznie roinitiy, a to w chwili, gdy 
rolnictwo znajduje się w upadku, a handel i 
przemysł coraz więcej się rozwija; słusznie 
przeto dla rolnictwa nieco więcej żądać można 
niż obniżenia o 1 miliona. Zwracając się 
przeciwko wywodom Kaisera o faworyzowa­
niu Galicyi w uregulowaniu podatku grunto­
wego w r. 1880, przytacza mówca daty sta­
tystyczne na dowód, jaka na niekorzyść Ga­
licyi zachodzi co do żniw różnica między tym 
krajem a innymi krajami. Szczególnie Szląsk

nie ma prawa narzekać na przeciążenie w po­
równaniu z Galicyą; albowiem wschodnia 
część Szląska jest niżej zaszacowana od za­
chodniej Galicyi, chociaż zbiory Szląska 
wschodniego są lepsze od zachodnio-galicyj­
skich. Do §. 19 dodała komisya na wniosek 
członków Koła polskiego postanowienie, że 
„przypadające obecnie na kraje a w krajach 
na okręgi, sumy czystego doekodu katastral­
nego, nie mogą być podv yższone“; w tern 
postanowieniu dopatruje się Koło najważmej- 
szego warunku głosowania swego za ustawą 
o rewizyi katastru. Ustawa o odpisywaniu po­
datku gruntowego w razie klęsk jest o wiele 
lepsza od dotychczasowej ; Kcło za nią gło­
sować będzie.

Pos. F o r m a n e k  użala się na przecią­
żenie Czech, chociaż od roku 1881 opłacają 
o 2 '/2 miliona mniej podatku gruntowego niż 
przedtem, i zapowiada, że głosować będzie 
za każdem, choćby największym obniżeniem 
sumy ogólnej.

Pos. T a u s c h e  przemawia za znacznem 
obniżeniem podatku gruntowego, bo wobec 
okoliczności, że rolnictwo austryackie ponosi 
podatek dwakroć większy niż niemieckie i 
francuskie, trudno mu współzawodniczyć z za­
granicą. Ustawę o odpisywaniu podatku uwa­
ża mówca za bez porównania lepszą od do­
tychczasowej.

Ne tem przerwano obrady.
Kilka wniosków nagłych o pomoc skar­

bową na zaradzenie panującemu w różnych 
okolicach niedostatkowi, przekazano komisyi 
budżetowej.

Koniec posiedzenia o godzinie 5 minut 
15. — Następne jutro.

S p ra w y  parlam entarne.
Na wczorajszem posiedzeniu K o ł o p o l -  

s k i e wyznaczyło od siebie na członków wspól­
nych Delegacyi: Dawida Abrahamowicza, Le­
ona Chrzanowskiego, Adama Jędrzejowicza, 
Józefa Popowskiego, Stanisława Szczepanow- 
skiego, Filipa Zaleskiego i Aleksandra Bar- 
wińskiego.

— Komisya prawnicza Izby posłów przy­
jęła z małemi zmianami projekt rządowy o 
prawie używania przez administrację pań­
stwa budynków i gruntów prywatnych, dla 
celów zakładów telegraficznych i telefonicz­
nych.

— Posiedzenie Izby panów odbędzie 
się 22 b. m. Na porządku dziennym znajduje 
się ustawa o stowarzyszeniach górniczych, u- 
zupełniająca postanowienia o zabezpieczeniu 
wdów i sierót po wojskowych, uwolnienie od 
należytości fundacyj, utworzonych z okazyi 
pięćdziesięcioletniego jubileuszu rządów Najj. 
Pana, a wreszcie wybory do Delegacyi.

— Jak wiadomo, wniósł Rząd nieda­
wno do Izby poselskiej projekt ustawy o znie­
sieniu gremiów chirurgicznych i przekazaniu 
majątku ich Izbom lekarskim. Gremia chirur­
giczne , zaprowadzone patentem cesarskim z 
dnia 10 kwietnia r. 1773, przestały istnieć 
już od 30 lub 40 lat; w znacznej części po- 
wymierali też już ich członkowie; pozostali 
ograniczają się na zawiadowaniu majątkiem, 
który na wszystkie 53 gremia wszystkich kra- 
iów koronnych wynosi 40.046 zł. 43 ct. W Ga­
licyi z Krakowem były trzy grem ia: w Kra­
kowie, którego członkowie wszyscy powymie- 
rali, majątek składa się z 1.209 zł. 40 ct. i 
nieco książek i narzędzi; we Lwowie żyje je­
den członek, majątek wynosi 81.0 zł. 17 ct.; 
w Złoczowie żyje 7 członków, majątek wy­
nosi 195 zł. 31 ct. Znosząc gremia formal­
nie, pozostawia projekt członkom jeszcze ży­
jącym prawa, jakie dotychczas mają do ma 
jątku grem ium ; po śmierci ich majątek ma 
przejść na tę Izbę lekarską, na której obsza­
rze była siedziba gremium. Statuta gremiów 
nic nie mówią o użyciu majątku w razie roz­
wiązania łub wygaśnięcia grem ium . dla tego 
Rząd proponuje postanowienie wyżej wspo­
mniane.

Z Berlina.

(Reskrypt pruskiego rządu do urzędników. — 
Sprawa czwartych batalionów w parlamencie 
niemieckim. — Z Koła polskiego. — Wyroki 

sądowe).
Przed kilku dniami zapowiadano w Ber­

linie wydanie reskryptu pruskiego rządu, 
zwracającego się do urzędników i przestrze­
gającego ich przed wszelkim udziałem w o- 
pozycyjnych agi tacy ach. Reskrypt ten, j >d- 
pisany przez ministerstwo stanu, został wła­
śnie ogłoszony, a brzmi on, jak następuje: 

„Rząd zauważał ponownie, iż urzędnicy 
państwowi podpisali petyeye, zmierzające do 
tego, aby parlament skłonić do zajęcia od­
pornego stanowiska wobec przedłożen rządo­
wych lub do istotnej zmiany tychże przędło- 
żeń. Także na publicznych zgromadzeniach, 
na których nad taLiemi petycyami obrado­
wano, brali urzędnicy państwowi udział, z 
którego się okazuje, iż urzędnikom nie cho­
dziło o odparcie, ale raczej o popieranie agi-
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tacyi, podjętej przeciw przedłożeniom m i o ­
dowym. Takie postępowanie nie da się pogo­
dzić z obowiązkami urzędnika państwowego, 
które mu nakazują wstrzymanie się od zabie­
gów skierowanych ku temu, aby stawiać tru­
dności przeprowadzeniu polityki rządowej. Mi­
nisterstwo stanu uważa za rzecz potrzebną 
zwrócić na to uwagę urzędników wszystkich 
kategoryi z tą uwagą, iż rząd ma silną wolę 
swemu zapatrywaniu w danym wypadku bez­
warunkowo zapewnić uznanie11.

Na przedwczorajszem posiedzeniu parla­
mentu toczyły się rozprawy nad projektem 
ustawy o „czwartych batalionach11.

Minister wojny Bronsart oświadczył, że 
chcąc skutecznie wzmocnić armię, trzeba po­
mnożyć jej stopę pokojową. Nie można udo­
skonalić trzech batalionów na koszt czwarte­
go. Tworzenie czwartych batalionów było 
próbą, która się nie powiodła. Obecny pro­
jekt nie stoi w żadnym związku z dwuletnią 
służbą wojskową. Nie istnieje również zamiar, 
aby przez ten projekt wpłynąć pośrednio na 
zniesienie dwuletniej służby.

Kanclerz ks. Hohenlohe zaznaczył, że 
reforma procedury wojskowej, oparta na no­
wożytnych podstawach, przedłożona będzie 
parlamentowi w jesieni.

Przedłożenia wojskowe odesłano do ko- 
misyi budżetowej.

Na wieczorze u ministra wojny, zwrócił 
się ten minister do jednego z posłów polskich 
z zapytaniem, jakie jest usposobienie Koła 
polskiego dla nowego projektu, na co ode­
brał odpowiedź, że polscy posłowie nie mieli 
jeszcze powodu i sposobności wzięcia sprawy 
tej pod rozwagę, że jednakowoż nie tylko oni, 
ale całe społeczeństwo polskie dotknięte zo­
stało do żywego zakazem wydanym do orkiestr 
wojskowych grywania wogóle melodyi pol­
skich i uczestniczenia w koncertach w razie, 
gdy ich programy drukowane są obok nie­
mieckiego w języku polskim. Minister oświad­
czył na to, że o zakazie podobnym urzędowo 
żadnej nie ma wiadomości i że w każdym 
razie zakaz ten nie z jego wyszedł na­
tchnienia.

W procesie jaki toczył się przez dni 
kilka w Berlinie przeciw licznym socyalistom, 
sąd skazał Bebla na 75 marek grzywny, Au- 
era i Pfaunkucha na 50, a Singera na 40 
marek grzywny. Przeważną ilość mężów zau­
fania, oraz kobiety uwolniono. Zarazem orze­
czono zamknięcie związków socyalistyeznych, 
prezydyum partyjnego i związków wyborczych.

Byłego ochmistrza dworskiego Kotzego, 
który zastrzelił w pojedynku marszałka dwor­
skiego Schraedera, skazał sąd na dwuletnie 
więzienie w twierdzy.

Z Warszawy.

(Dwie wystawy. — Przejazd przez Warszawę 
delegatów i deputacyj na uroczystości korona­
cyjne. — Jak Bossyanie kupują majątki w Kró­
lestwie Polskiem. — Włościanie jako nabywcy 

dóbr ziemskich).
W zapadłym kącie Warszawy, na pust­

kowiu, gdzie niedawno jeszcze widniało zale­
dwie trochę nędznej trawy i kilka drzew kar­
łowatych -  gdzie nie było nawet śladu ża­
dnego domostwa lub choćby nędznej lepian­
ki — dziś, niby za dotknięciem różczti cza­
rodziejskiej, pojawiło się niemal całe miasto. 
Hale, kioski, minarety, domy, pałacyki i ró­
żnej konstrukcyi fantastyczne budynki, wyro­
sły jakby z pod ziemi w ciągu niespełna 
dwóch miesięcy. To wystawa hygieniezna, 
której uroczyste otwarcie w obecności pomo­
cnika warszawskiego generał-gubernatora Pe- 
trowa, komitetu wystawy, reprezentantów pra­
sy i licznego grona osób zaproszonych odby­
ło się w zeszłą sobotę. Mimo, że wystawa je­
szcze nie zupełnie jest gotowa, że wiele pa­
wilonów jest na ukończeniu, a w wielu już 
gotowych brakuje dotąd okazów, pobieżne je ­
dnak zwiedzenie tego, co już jest gotowe, za­
brało kilka godzin czasu. Oględziny rozpocaę- 
to od pawilonu, gdzie znajduje się pogotowie 
ratunkowe. Pawilon ten w zupełności urzą­
dzony. Obszerna hala gimnastyczna, całkowi­
cie zajęta przez okazy, mające związek z hy- 
gieną szkolną, jest również zapełniona i upo­
rządkowana. W największym budynku wysta­
wowym, w głównej hali jeszcze sporo miejsc 
jest niezapełnionych. Całość wystawy robi już 
dziś wielce dodatnie wrażenie.

Nazajutrz, w niedzielę, w gmachu mu­
zeum przemysłu i rolnictwa, wobec licznego 
grona zaproszonych osób, generał Petrow o- 
tworzył wystawę umeblowali i dekoracyj sty­
lowych.

Od dni kilku hotele warszawskie są tak 
zapełnione, jak nigdy przedtem a to z powo­
du przejazdu do Moskwy różnych delegatów 
i poselstw zagranicznych. Zatrzymali się mię­
dzy innymi: następca tronu duńskiego ks. 
Fryderyk, wielki ks. Fryderyk badeński, nad­
zwyczajne poselstwo japońskie z marszałkiem 
mrgr. Jamagatą na czele, poselstwo hiszpań­
skie, które gościło kilka dni w Warszawie, 
następca tronu rumuńskiego wraz z małżonką, 
poselstwo holenderskie, ks. Henryk pruski z 
osobistą i specyalną świtą, w. książę Fryde­

ryk August Oldenburski, w. książę heski z w. 
ks. Wiktoryą Battenberską, wreszcie nadzwy­
czajne poselstwo francuskie z generałem Bois- 
deffre na czele.

Jak w Królestwie Bossyanie kupują ma­
jątki wykazuje następujący fa k t: Olbrzymie 
dobra Lubartowskie, pozostające od 1870 r. 
w posiadaniu Banku polskiego, a następnie 
warszawskiego kantoru Banku państwa, na 
mocy decyzyi zarządzającego bankiem pań­
stwa w Petersburgu sprzedano w tych dniach 
damie dworu p. Elżbiecie Naryszkinowej. Rze- 
czono dobra obejmują 400 włók, a w tem 
5000 morgów lasu. Aktem notaryalnym spo­
rządzonym w Lublinie, księżna Naryszkinowa 
kupiła je za 550.000 rubli. Ż sumy sprzedażnej 
nabywczym zapłaciła 275.500 rs. przy akcie, re­
szta zaś ma być zapłacona najpóźniej do d. 13 
stycznia 1897 r. Tego samego dnia jednak 
księżna sprzedała z nabytych dóbr 5000 mor­
gów lasu na wyrąb za pół miliona rubli z 
górą, cały tedy ogromny majątek nabyła o- 
statecznie za 50.000 rubli.

W gubernii radomskiej włościanie na­
byli w powieeie iłżeckim dobra Ignaców za 
34 078 rubli; dobra Wojnowee małe za 14.525 
rubli; majątek Wysocko Ziomackie za 5842 
rubli i dobra Wysocko za 19.508 rubli.

Koronacya cara w Moskwie.

Według ostatecznie ustalonego progra­
mu uroczystości koronacyjnych dzisiaj i jutro 
odbywać się będą wielkie przyjęcia. Jutro, we 
czwartek car udzieli także uroczystej audyen- 
cyi nadzwyczajnym poselstwom i deputacyom. 
W sobotę proklamowana będzie dala korona- 
cyi, w niedzielę zaś odbędzie się uroczystość 
złożenia i pobłogosławienia carskich insygniów, 
poczera nastąpi przegląd wojska. W ponie­
działek przeniesione zostaną insygnia korona­
cyjne ze zbrojowni do sali tronowej.

Dnia 26 maja odbędzie się koronacya, 
poczerń nastąpi uczta w starożytnej sali ca­
rów i iluminacya.

Dnia 27 maja będą przyjmować carstwo 
życzenia, oraz wydana zostanie w sali carów 
wielka uczta dla duchowieństwa i dostojni­
ków państwa, a wreszcie iluminacya. Na 28
b. m. naznaczono bal dworski i iluminacyę. 
1). 29 przyjmować będą carstwo życzenia i 
odbędzie się uroczystość przeniesienia insy­
gniów koronacyjnych z sali tronowej do zbro­
jowni. Na 30 przypada zabawa ludowa, obiad 
w pałacu petrowskim dla naczelników gmin 
i bal we francuskiej ambasadzie. D. 31 wiel­
ka uczta dla marszałków szlachty, przedsta­
wicieli prowincyj i deputacyj. D. 1 czerwca 
bal u generał-gubernatora w. księcia Sergiu­
sza. D. 2 czerwca przegląd wojsk i bal dany 
przez szlachtę z okolicy Moskwy. D 3 czerw­
ca udadzą się carstwo do klasztoru Sergiusza. 
Dnia 4 czerwca zwiedzi car ratusz, oraz bę­
dzie na obiedzie w ambasadzie angielskiej i 
na balu w pałacu na Kremlu. Na 5 czerwca 
przypada wieczór muzyczny w ambasadzie nie­
mieckiej. 1). 6 czerwca w sali Jerzego wielka 
uczta dla uczczenia urodzin carowej, na któ­
rą zaproszono nadzwyczajnych posłów wraz z 
małżonkami. D. 7 czerwca przegląd wojsk i 
uczta dana przez miasto Moskwę, poczem car­
stwo odjadą do Petersburga.

Najważniejszą częścią uroczystości koro­
nacyjnych będzie niezawodnie ogłoszenie przy­
gotowywanego od dawna manifestu. Specyalny 
korespondent N. tr. Prcsse dowiaduje się, że 
manifest koronacyjny przyniesie wielkie zła­
godzenie kar wszystkim zesłanym na Sybe- 
ryę i na Sachalin do ciężkich robót, oraz na 
osiedlenie. Skazani na dożywotnie ciężkie ro­
boty otrzymają ulgę przez oznaczenie terminu, 
skazanym na czas oznaczony skrócony będzie 
czas kary o jednę trzecią. Bardzo wielka 
liczba skazanych na przymusowe osiedlenie 
w guberniach Syberyi otrzyma przyzwolenie 
obrania sobie stałego miejsca zamieszkania w 
Rossy! europejskiej, z wyjątkiem jednak Pe­
tersburga i Moskwy; innym skrócony zosta­
nie znacznie czas przymusowego zamieszka­
nia na Syberyi. Również skazanym na karę 
więzienia w Rossyi europejskiej darowaną bę­
dzie jedna trzecia część kary; w wielu lżej­
szych wypadkaeh zostanie nawet kara zupeł­
nie umorzoną.

Co się tyczy osób, które z powodu po­
litycznych przestępstw schroniły się z Rossyi 
zagranicę, otrzymają one pozwolenie bezkar­
nego powrotu do kraju pod warunkiem, iż 
złożą przysięgę wierności. Następnie przynie­
sie manifest znaczne ulgi podatkowe dla lu­
dności włościańskiej. Prócz odpisania różnych 
zaległości, ma być podatek gruntowy na lat 
10 o połowę zmniejszony, t. zn. z 10 na 5 
kop. z dziesięciny. Prócz tego, minister skar­
bu otrzymać ma upoważnienie do ustanawia­
nia w porozumieniu z ministrem spraw we­
wnętrznych, oraz generalnym kotrolorem i na 
wniosek władz gubernialnych nowych term i­
nów spłaty zaległych rat długu za wykupno 
ziemi tyra gminom, których położenie finan­
sowe jest bardzo trudne. Umorzenie tych 
znaczne jeszcze sumy wynoszących długów 
ma być rozłożone na okresy 56, 41, wzglę­
dnie 28 letnie, wynoszące rocznie 4 1/3, 5 
względnie 6 prc. dłużnej sumy.

Na pamiątkę koronacyi, ustanowiono 
cztery medale (wielki złoty, mały złoty, wiel­
ki srebrny i mały srebrny), oraz żetony. 
Wszystkie cztery medale razem i dwa żetony 
stanowić będą kolekcyę, a otrzymają ją osoby 
należące wyłącznie do rodziny cesarskiej. Za­
szczycone nią będą również niektóre instytu- 
cye naukowe Prawo otrzymania medalów przy­
sługuje wszystkim osobom uczestniczącym w 
akcie koronacyi w soborze Uspieńskim i bio­
rącym udział w uroczystym pochodzie z Krem­
lu do tegoż soboru. Nadto medale otrzymają 
osoby zaproszone do sali Granowitej, biorące 
udział wt uroczystym wjeździe, przy przewozie 
regalij cesarskich, oraz niektóre zajęte przy­
gotowaniem uroczystości koronacyjnych. Pierw­
szy rozdział medali nastąpi podczas uczty w 
sali Granowitej. Wielkie złote medale otrzy­
mają: metropolici, arcybiskupi, starsi przed­
stawiciele wyznań chrześciańskich, ochmistrzy­
nie dworu, damy honorowe, wyżsi urzędnicy 
dworscy, generał-adjutanci II. klasy, ambasa­
dorowie. ministrowie i generałowie broni; 
małe złote : biskupi, superintendenci, ochmi­
strzynie dworu wielkich księżniczek, niżsi u- 
rzędnicy dworscy, generał-adjutanci Ili. i IV. 
klasy, posłowie, gubernialni marszałkowie 
szlachty, przedstawiciele obywatelstwa równi 
im, generał-porucznicy; wielkie srebrne: ar- 
chimandryci, protojerowie, damy dworu, ge­
nerałowie świty carskiej i przyboczni adjutan- 
ei, radcy i sekretarze poselstw, prezesi zarzą­
dów gubernialnych, miejscowi burmistrze, 
marszałkowie szlachty powiatów i generał-ma- 
jorowie; małe srebrne: kapłani, dyakoni, szain- 
belanowie, paziowie, adjutanci, przedstawiciele 
szlachty rodowej, deputaci wojsk kozackich, 
młodsi przedstawiciele ludów azyatyckich, do 
wódcy oddziałów wojsk biorących udział w 
paradzie wojskowej podczas wjazdu i w dzień 
koronacyi, oficerowie, którzy podczas tych 
dwóch dni będą pełnić wartę honorową. Że­
tony będą rozdane ludowi na zasadzie specyal- 
nie opracowanych przepisów.

KRONIKA
Lwów, 20 maja

— Wybory. Dziś odbywa się we Lwo­
wie wybór uzupełniający dwóch członków Rady 
miejskiej, w miejsce wybranych w lutym, a nie­
bawem potem zmarłych radnych : Jakóba Spre- 
chera i dr. Herschmana.

Przed południem przy udziale wyborców 
jeszcze słabszym, aniżeli był podczas wyborów 
ściślejszych, agitacya także słabe daje znaki 
życia; „agitatorami11 są expresy, rozdający kartki 
z nazwiskami kandydatów^ i wołający ciągle : 
„moja lista najlepsza!11 List takich rozdawano 
sześć :

Lista komitetu powszechnego zawiera na­
zwiska pp.: cir. Józefa Gostyńskiego, lekarza i 
prof. dr. Bolesława Mańkowskiego.

Na liście komitetu miejskiego są pp.: dr. 
Józef Gostyński i Zygmunt Kędzierski, budo­
wniczy.

Na liście komitetu mieszczańskiego sa pp.: 
Szczęsny Bednarski, właściciel drukarni i Jan 
K rach , majster murarski.

Komitet postępowy zaleca pp.: Jana Kra- 
cha i Leona Thoma, własó. młyna parowego.

Komitet demokratyczny stawia pp.: Józefa 
J a e g e r m a n a ,  inżyniera i Jana Kraclia.

Wreszcie bezimienna lista poleca pp.: izaka 
Schmelkesa, rabina i Leona Thoma.

Jak poprzednim razem, tak i dziś udział 
wyborców izraelickicli jest w stosunku do ogółu 
uczestniczących w wyborze, bardzo znaczny.

— Urząd pocztowy w Rabce. W za­
kładzie kąpielowym w Rabce wejdzie w życie 
na czas od 1 czerwca do końca września każdego 
roku c. k. urząd pocztowy i telegraficzny p°d 
nazwą „Rabka 2 “. Istniejący urząd w miejsco­
wości Rabka, dla odróżnienia otrzyma ni. 1 
(Rabka 1). Okręg doręczeń nowego urzędu 
(Rabka 2), ograniczać się będzie tylko na zakład 
kąpielowy.

— Pułk  piechoty nr. 15, uzupełnia­
jący się w Tarnopolskiem, a stojący obecnie za­
łogą we Lwowie, miał w dniu dzisiejszym obcho­
dzić 50-letni jubileusz swego dzisiejszego wła­
ściciela księcia Luxemburskiego-Nassauskiego. 
Z tego powodu miała się odbyć przed południem 
wielka rewia, następnie zaś zamierzało grono 
oficerów tego pułku urządzić na placu Jabło­
nowskich wielką zabawę połączoną z igrzyskami 
w kostyumach historycznych. Program ten jednak 
został z powodu zgonu ś. p. Arcyksięcia Karola 
Ludwika zaniechany; natomiast odbyła się z rana 
zwykła rewia bez udziału kapeli pułkowej. 
W uroczystości pułkowej wziął udział kapitan 
Van Dyck, adjutant przyboczny w. ks. Luksem­
burskiego. Kapitan Van Dyck przybył do Lwowa 
wczoraj z rana, prawie równocześnie w chwili 
gdy nadeszła smutna wiadomość o zgonie ś. p. 
Arcyksięcia Karola Ludwika.

—  Zwłoki ś. p. Rudolfa Unicki,
starszego radcy rachunkowego w c. k. Namie­
stnictwie i administratora Gazety Lwowskiej, 
odprowadziło wczoraj o godzinie 4 popołudniu 
liczne grono przyjaciół osieroconej rodziny, oraz

znajomych i kolegów zmarłego, na miejsce wie­
cznego spoczynku na cmentarzu Łyczakowskim. 
Za trumną postępowali obaj synowie ś. p. Gra- 
cki, oraz córka jego wraz z mężem swym, leka­
rzem powiatowym w Podhajcack, dr. Kalikstem 
Krzyżanowskim. Tuż za rodziną postępował także 
JW. Wiceprezydent Namiestnictwa, p. Jan Lidl, 
licznie zebrani radcy i urzędnicy Namiestnictwa 
oraz członkowie redakcyi i administracyi naszego 
pisma. Liczny ten udział w żałobnym obrzędzie 
był dowodem szacunku, jakim się cieszył zmarły.

— Knsyno m iejskie. W sobotę, dnia 
16 b. m. odbyło się walne zgromadzenie człon­
ków Kasyna, we wtorek 19 b. m. ukonstytuo­
wał się nowy wydział. Prezesem wybrano Ed­
munda Duniewicza, zastępcą prezesa dr. Stani­
sława Tabaczyńskiego, gospodarzem Włodzimie­
rza Buynowskiego, zastępcą gospodarza Broni­
sława Lipińskiego, skarbnikiem Juliana Sma- 
lawskiego, zastępcą skarbnika Antoniego Nar- 
towskiego, sekretarzem Stanisława Kamieńskiego, 
zastępcą sekretarza dr. Fryderyka Krattera, na- 
koniec bibliotekarzem Władysława Schmidta.

— Dr. Henryk Mouat, adwokat sądo­
wy i nadworny, obrońca w sprawach karnych, 
otworzył kancelaryę adwokacką w Wiedniu przy 
Grillparzerstrasse I, nr. 14. Dr. Henryk Monat 
jest chlubnie znanym publicystą i krytykiem 
polskim, zasilającym cennemi swemi pracami 
wiele pism, a w rzędzie ich także Gazetę 
Lwoioską i Przewodnik naukowy i literacki.

— Wypadek. Wczoraj na ulicy Gróde­
ckiej, pijany dorożkarz niejaki Woleński, naje­
chał z takim impetem na powóz tutejszego in­
żyniera p. Stefana Szeligi-Łyszkiewicza, że całe 
skrzydło powozu oderwane, spadło na bruk. 
P. Łyszkiewicz, który siedział w powozie, zdołał 
szczęśliwie wyskoczyć i nie odniósł szwanku. 
Właściciele dorożek powinni ściśle baczyć nad do­
borem ludzi, w których ręce oddają nie tylko 
swoje konie, ale i życie swych bliźnich.

- -  Z O b serw ato ryum  c. k. Szkoły po­
litechnicznej we Lwowie. Dnia 20 maja godz. 
10 rano 1896.
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19/5 2połud. 764-15 + 12-2 N 1 8

19/5 9 wiecz. 763-55 +■110 SW 1 8

20/5 7 rano 761-53 -+  9-9 SSE 1 3

Najwyższa temperatura od 12 w południe 
dnia 19 maja do 7 rano dnia 20 maja b. r. 
była —(—14 6°C., najniższa -+ 6 0 nC.

Barometr opada.
Opad deszczu wynosił 31  mm.

*) Podane stany barometru są zreduko­
wane do poziomu morza i przy temperaturze 
0°C. Chcąc oznaczyć stan barometru dla pewnej 
wysokości n metrów, należy w ogólności 
i  mm. odjąć.

**) 0 Pogodnie; powietrze skłonne do
burzy.

**) lOzachmurzone. całkiem
f  Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo­

wie, Sydonia Doleżal, wdowa po komisarzu po­
wiatowym Dyrekcyi skarbu

Jakiel Julian, radca skarbowy, naczelnik 
administracyi podatków bezpośrednich, nagle na 
udar serca.

— 1’osiig Moniuszki, fundacyi Mierzwiń­
skiego, stanąć ma w foyer teatru Wielkiego w W ar- 
szawie w grudniu b. r. Mierzwiński bawi obecnie 
w Warszawie, dokąd przybył dla ukończenia ukła­
dów z artystą-rzezbiarzein Hipolitem Marczew­
skim, który modeluje figurę Moniuszki, obiecując 
wyrzeźbienie posągu na grudzień. Mierzwiński 
udaje się z Warszawy do Paryża, gdzie zamie­
rza ukazać się na scenie.

— P om ysłow y k raw iec . W Peszcie 
w chwili obecnej można spotykać setki elegan­
tów, ubranych w „spodnie tysiącolecia11, ostatnią 
kreacyę pomysłowego krawca. Ubranie to na 
pierwszy rzut oka nie zwraca szczególniejszej 
uwagi, po bliższem dopiero zbadaniu można zau­
ważyć, iż jest usiane cyframi „1000“, tworzą- 
cemi paski. Dandysi chętnie noszą ubranie o 
ekscentrycznym deseniu, a pomysłowy krawiec 
robi majątek.

—  Pułkow nik Nortli, zwany „królem 
saletrzanym11, dotknięty atakiem apopleksyi, zmarł 
w swem biurze w Gracechurch-street w Londy­
nie, w chwili gdy zasiadał do śniadania, złożo­
nego z tuzina ostryg i butelki wina. W krótkim 
czasie po baronie Hirscliu umiera drugi wielki 
bogacz europejski. Pułkownik North urodził się 
w Leeds 50 lat temu, terminował u mechanika 
w Yorkshire i w bardzo młodym wieku wyje­
chał do Chili. W owe czasy pola saletrzane w 
Peru zaczęły zwracać uwagę spekulantów. North 
jeden z pierwszych rozpoczął eksploataeyę i w 
ciągu lat dwudziestu zdołał zmonopolizować ją 
w swych rękach. Zebrawszy około pół miliarda 
franków, pozakładał wielkie fabryki w Tasaprea,
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przeprowadził koleje i wybudował okręty spe- 
cyalne, przeznaczone do przewozu saletry. Po­
wróciwszy do Anglii, dał się poznać jako .upa­
lony sportsmen. Nabył liczne włości i pałace, 
i w jednym z nich: Eltham w hrabstwie Kent, 
gdzie nagromadził wielkie bogactwa, wydawał 
wspaniałe przyjęcia, na których bywał^ obecny 
i książę Walii, który nie gardzi1’ gościnnością 
dawnego robotnika fabrycznego. Swemu rodzin 
nemu miastu Leeds pułkownik podarował w r 
1889 opactwo Kirkstall, wraz z pieknemi do­
brami. Wyposażył też hojnie kolegium naukowe 
w Yorkshire. W ostatnich czasach podjął inte­
resu kopalń złota, wybudował olbrzymią fabrykę 
cementu w Belgii i nosił się z mysią założenia 
pierwszorzędnej stacyi kąpielowej w okolicach 
Ostendy.

— Wyprawa do wysp Spitzbergen
Niebawem wybiera się z Norwegii wyprawa 
morzem do Spitzbergen pod przewodnictwem p. 
Andree, mająca uczestniczyć na tej odludnej gru­
pie wyspiarskiej w akcie wypuszczenia balonu 
który śmiałych odkrywców ma d.onifść do bie­
guna Północnego szlakiem powietrznym. Aby 
uczestniczyć w tym akcie, zamierza! dr. Jan 
Roszkowski z Warszawy zorganiz^ vać osobną 
wyprawę polską do Spitzbergen. Nieznalazlszy 
jednak odpowiedniej liczby ochotników, zrzekł 
sie tego zamiaru i przyłącza się. obecnie wraz 
z kilkoma towarzyszami do wyprawy p. Andree

—  W Konstantynopolu — jak dono­
szą do Polit. Gorr. — trzech Turków zamor­
dowało dwudziestoletnią śpiewaczko, nazwiskiem 
Yrabetz, pochodzącą z Austryi Mordercy wtar­
gnęli do domu ojczyma Vrabetzówny, niejakiego 
Lombardo, właśnie gdy cała rodzina spożywała 
kolacyę i tam dokonali zbrodni, która zdaje się 
być aktem zemsty jakiegoś odrzuconego kochan­
ka. Wiadomość tę podały pisma : Stambuł i
Moniteur lecz zostały za to skonfi­
skowane.

— Harem Nasr-ed-dina składał się 
z 60 kobiet. Każda z nich otrzymała od szacha 
w zapisie pewną sumę „na szpilki", wahającą 
się od 4.000 do 40.000 fr. Nasr-ed-din miał 
40 dzieci, z których połowa zaledwie żyje.

— Spożycie udek żalbicli wzrosło zna­
cznie w ostatnich czasach w Ameryce. Samo 
miasto New-York spożywa rocznie 600.000 udek 
żabich. Przysmak ten bywa tam obecnie sprze­
dawany w puszkach jako konserwy. W okręgu 
Chesapeake, w Maryland, założono niedawno 
wielkie stawy, w których te zwierzątka są ho­
dowane. W Europie, szczególnie w Austryi, są 
udka żabie bardzo łubione;_ w okolicach Wie­
dnia odbywają się prawdziwe polowania na ża­
by jadalne i każdego roku sprzedaje się tam 
80.000 do 40.000 tuzinów. Żaby bywają tam 
przechowywane w odpowiednich studniach, któ­
rych otwór zamykany bywa podziurkowaną po­
krywą drewniana.

Operetka. „Palestrant", jedna z najpo­
pularniejszych operetek, nie cieszyła się przy 
wczorajszem wznowieniu szczególnym sukcesem. 
Wszystko się chwiało, chóry nie śpiewały zatem 
ani z orkiestrą ani też nie zgadzały się między 
sobą, a co ważniejsza, większosc solistów, gra­
jących pomniejsze role, wręcz raziła dykcyą w 
ustępach mówionych.

Występ pani Skalskiej natomiast był po 
nieszczęśliwych eksperymentach z operetkowemi 
divami, ponownym dowodem, że i w operetce 
kwalifikacya muzykalna przedewszystkiem roz­
strzyga o powodzeniu. B r.

Repertoar teatru lir. Skarbka pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera.

Dziś we środę po raz pierwszy „Wujaszek 
Karola" krotochwila w 4 aktach z angielskie­
go B. Jonsona. (Dalszy ciąg „Ciotki Karola."

Jutro we czwartek (wznowienie) „Dzwo- 
ńy z Corneville“, operetua w 4 aktach R. Plan- 
fiueta.

W piątek na cele Arcybractwa N. P. M. 
Królowej Korony Polskiej pod protektoratem 
^ ry i Tchorznickiej wykona Towarzystwo śpie­

wackie „Lutnia" ze współudziałem pp. Żelazow- 
® le6o, Grabińskiego i orkiestry teatralnej „Ślu- 
>y Jana Kazimierza" wielkie oratoryum przez 

M‘ S<>łtysa.
, ^  sobotę po raz ostatni przed wyjazdem
o Krakowa „Sztygar", operetka w 3 aktach 

Karola Zbiera.
niedzielę o godz. 8 popołudniu „Jadzia 

. ^  » krotochwila w 3 aktach Ryszarda
Ruszkowskiego-

wieczorem o pół do 8 „Palestrant", ope­
retka w 4 aktach 1 . fellbcken

• e resa  A rk e l przybyła już do Lwo- 
wa’ ,a 9Zoei|  iJ koncertu został stanowczo na 
sobotę • m. oznaczony. Koncert odbędzie 
s ię  W sali Domu Narodnego. Pani Arklowa w

ciągu kilku lat ostatnich zdobyła sobie sławę, 
jednej z najznakomitszych śpiewaczek dramaty­
cznych, zarówno w repertuarze klasycznym, jak 
włoskim, francuskim i wagnerowskim. Teatra 
La Scala, w Medyolanie, Teatro reale w Madry­
cie, Covent-Garden w Londynie były areną naj­
świetniejszych jej tryumfów, Ameryka również 
oklaskiwała divę przez kilka sezonów.

Koncert we Lwowie zapowiada się świetnie.

M illenium. Wśród wspaniałych i pod­
niosłych uroczystości, których widownią była w 
ostatnich czasach stolica Węgier, na uwagę za­
sługuje publiczne posiedzenie Akademii umieję­
tności, na którem był obecny Najj. Pan Król 
Węgier, otoczony świetnym Dworem. Posiedzenie 
zagaił piękną przemową prezes Akademii baron 
Roland Eotvós, poczem sekretarz Akademii w 
zastępstwie chorego autora, wygłosił piękny i 
głęboki odczyt ministra bar. Kallaya p. t.: „Ar- 
padowie i państwo węgierskie". Odczyt, będący  ̂
streszczeniem liistoryi Węgier, pełen, głębokich 
myśli, wywołał wielkie wrażenie.

Nowa opera. Przedstawiona, w Rzymie 
trzyaktowa opora młodego, bo trzydziestoletniego 
kompozytora, Jakóba Setacciolego, p. t. „Siostra 
Marka", zawiodła oczekiwania bardzo licznie 
zgromadzonej publiczności i krytyki. Opera jest 
zręcznie instrumentowana, starannie opracowana, 
ale brak jej iskry natchnienia, porywającej słu­
chaczy. Co prawda, to i libretto jest nudne. 
Jeśli opera utrzyma się dłużej na afiszu teatru 
Constanzi, zawdzięczaj należy Gemmie Bellin- 
cioni, która w głównej roli porywała publiczność 
grą i głosem swoim. Nie brakło nawet wywo­
ływań kompozytora, ale powodzenie rzeczywiste 
opery nie wyszło po nad mało znacząco succds 
d ’esiime, bardzo blade po przedstawieniach 
„Bolieme" i „Chattertona".

S o n n en th a l, znakomity aktor niemiecki, 
obchodził w tych dniacli 40-ietni. jubileusz na­
leżenia do teatru nadwornego Burgn, którego 
jest filarem i jedną z największych ozdób; z tego 
powodu Sonnenthal stał się przedmiotem licznych 
i zaszczytnych owacyj, świadczących o wielkiej 
popularności nie tylko artysty, ale i człowieka. 
Przed 40 laty wystąpił Sonnenthal na scenie 
Burgu w roli Mortimera; kierownikiem tego talen­
tu, jak zresztą wielu innych, był Laube. Przed­
wczoraj ogłosiła Neue fr. Presse list Sonnen- 
thala, który jest krótką autobiografią; artysta 
kreśli w niej rozwój swojej karyery, zaznacza­
jąc, że oprócz Laubemu, zawdzięcza najwięcej 
znakomitym artystom, których zastał w Burgu, 
następnie wpływowi aktorów francuskich, zwła­
szcza w komedyi i geniuszowi scenicznemu Ros-
si ego.

P. R afae l Liiw enfeld  w Wrocławiu, 
przetłumaczył na język niemiecki, a artystyczno- 
literacka firma nakładowa S. Schottlaendera 
wydała znane studyum Ignacego Dąbrowskiego 
„Śmierć", które przed paru laty wywołało w 

prasie polskiej tyle pochlebnych dla autora sądów.

. Nad połączeniem  Niemna z portem  
w m d aw sk in i osobnym kanałem zastanawiano 
S!§ “y .,lab donoszą Pictiersb. Wiedomosti ■— 
w ministerstwie komunikacyj. Nietylko w za­
sadzie projekt ten przyjęto, ale asygnowano 
nawet-potrzebną sumę na przeprowadzenie już
w roku bieżącym przedwstępnych studyów. 
Połączenie portu windawskiego z Niemnem 
nastąpi przez rzekę Windawę i Dubissę, do­
pływ Niemna z prawej strony. Długość ka­
nału wynosić będzie 360 wiorst. Celem tej 
nowej drogi wodnej będzie skierowanie ruchu 
handlowego Ej ,Wy w stronę Windawy, a od­
wrócenie go od Królewca.

T a r g  z b o ż o w y .

Lwów, 20go. maja: pszenica 7‘40 do 
7-65 zł., zyto 6-— do 6-40, jęczmień bro­
warny 5' - do 5'50, jęczmień pastewny 4'50 
do 4'75, owies 5-50 do 6 '- - ,  rzepak 8’75 do 
9-15, groch 4'80 do 6-50, wyka 4'50 do 
4-75 nasienie lniane —•— do — •—, nasie­
nie konopne — •— do — ■—, bób ;— do 
—■— , bobik 4'25 do 4'50, hreczka — • — 
do — > koniczyna czerwona galic. 25-—
do 35'—, szwedzka 30 '— do 35 '—, biała
25-— do 40'— , tymotka — •— do — •— ,
anyż — do — •—| kukurndza stara — 
do — ••—i nowa 5-— do 5 50, chm iel—' — 
do — j spirytus gotowy — ■— do —•—,
na termin ' do — •— , Waran ty —•— 
do —•—•

Usposobienie mdłe.

OSTATEIA POCZTA
Najd. Cesarze wieżowa Wdowa Stefania 

przyjęła w poniedziałek w południe ambasa­
dora tureckiego Mahmuda Nedim beja.

Przybyli do Wiednia w poniedziałek hr. 
Caserta i hrabina Bari, oraz brat Wdowy po 
ś. p. Arcyksięciu Karolu Ludwiku, Najd. Ar- 
cyksiężnej Maryi Teresy, don Miąuel książę 
Braganza.

W kołach politycznych w Budapeszcie 
sprawiło pewne wrażenie, iż przywódca stron­
nictwa narodowego (umiarkowane! opozycyi) 
hr. Apponyi nie dał się wybrać dó Delegacji', 
w której zasiadał bez przerwy od lat dwudzie­
stu. Dzienniki ministeryalne twierdzą, że po­
wodem tej abstynencji jest zniechęcenie hr. 
Apponyiego do życia politycznego, * do czego 
przyczyniły się niemało ostatnie sukcesy, ja­
kie odniósł prezes gabinetu baron Ban Iły.

O tegorocznej wycieczce cesarza Wil­
helma na regaty w _ Oowes najrozmaitsze a 
sprzeczne obiegają wietjci. Jedni utrzymują 
na pewno, że cesarz pojedzie, drudzy z nie- 
inuiejszą pewnością twierdzą, że nie. Kilka 
angielskich dzienników, na'podstawie wiaro- 
godnych rzekomo informacyj twierdzi, że ce­
sarz wybierze się do A nglii; tymczasem Ber- 
Uner Neuste hachrichten, nazywają tę wia­
domość mylną.

\ Cesarz Wilhelm gabinetowem rozporzfl 
dzeniem zamianował carowę szefem drugiego 
pułku dragonów gwardyjskiek Pułk ten ma 
odtąd nosić imię : Drugi puW dragonów gwar- 
dyjskich cesarzowej rossyjskiej, Aleksandry.

Daily Nefys donosi z Moskwy: Ks.
Uchtomski miał wypracować memoryał, w 
którym przemawia za zupełnem równoupraw­
nieniem Polaków i Litwinów.

Według Grażdanina opracowano już 
przepisy co do rozdania w długoletnie użytko­
wanie gruntów i lasów przy syberyjskiej ko­
lei włościanom przesiedleńcom.

W eparchii ryskiej otwarto elwie nowe 
parafie prawosławne.

Rewizya konstytucyi w Serbii, jak gjg 
zdaje, dojdzie nayeszcie do skutku. Donoszą1 
właśnie z Belgradu, że na konferencyi odby­
tej pomiędzy królem a Pasiczem i Risticzem 
nastąpiło porozumienie co do składu komisyi 
rewizyjnejMUkaz królewski w tym przedmio­
cie  ̂ lna się niebawem ukazać. Komisya skła­
dać się będzie z 20 członków po 5 z każde­
go stronnictwa politycznego i 5 neutralnych. 
Ża podstawę prac komisyi służyć będzie kon­
stytucja z roku 1888. Komisya będzie zupeł­
nie niezależną od rządu, a prezydować w niej 
będzie  ̂król. Król tairże gwarantuje swobodę, 
wyborów do wielkiej skupczyny, która się 
zbierze w sierpniu.

Major włoski Salsa, który prowadził ro­
kowania z Menelikiem, powrócił do głównej 
kwatery generała Baldissery.

Sądowi wojennemu w Mas-sawie w pro­
cesie Baratierego przewodniczyć będzie gene­
rał Sonaz. Baratieri oskarżony jest o porzu­
cenie pola walki, za co ustawy wojenne na­
kładają karę śmierci.

Na poniedziałkowem posiedzeniu wło­
skiej Izby deputowanych wniósł deput. Cava- 
lotti interpełacyę, dla czego akta, tyczące sio 
oskarżenia Crispiego, nie zostały przedłożone 
Izbie. W odpowiedzi oświadczył minister 
sprawiedliwości, że na ewentualne żądanie 
gotów jest przedłożyć akta Izbie, lecz że nie 
są one przeznaczone dla szerszego ogółu. Na 
wniosek Rudiniego odroczono sprawę do u- 
końezenia dyskusyi budżetowej.

We Franeyi obok skandalicznych Je- 
monstracyj zaprawionych antysemityzmem, któ­
re wyprawiła młodzież rojalistycznaj i katoli­
cka przed pomnikiem Joanny d’Arc, zajmuje 
umysły konriikt w domu ks. Orleańskich; nie­
zgoda panuje między szefem domu Franeyi 
ks. Filipem pretendentem a jego kuzynem 
ks. Henrykiem z jednej, a między ks. Fili­
pem a komitetem royalistycznym z drugiej 
strony. Jak wiadomo, ks. Filip jest gorącego 
temperamentu i chciałby rozpocząć akcyę ce­
lem ^rbalenia republiki, komitet zaś złożony 
z ludzi doświadczonych, spokojnych, nie mo­
że brać odpowiedzialności na siebie za nie­
rozważne kroki młodego księcia, ztąd cią­
głe nieporozumienia i nieustanne walki, 
które były powodem ustąpienia prezesa ko­
mitetu księcia Audiffret - Pasąuier. Obecnie* 
książę Henryk Orleański ogłosił, celem u- 
sunięcia krążących pogłosek o rzekomej ró­
żnicy zapatrywań między nim, a doradczym 
komitetem centralnym, pismo, zwrócone do

księcia Audiffret. W piśmie tein wypowiedział 
książę zdziwienie z powodu złego przyjęcia, 
z jakiem się spotkały w komifĆde plany jego 
przyjaciół, zamierzających w Choiet ogłosić 
podczas wyborów jego kandydaturę.

Należy uczynić wybór: albo‘'reprezento­
wać monarchię tylko symbolicznie, lub też ją 
stworzyć. Książę oświadcza się przeciw wy­
czekującemu stanowisku i dodaje, iż byłoby 
mu przyjemnie dać osobiście przykład zbliże­
nia i w ten sposób zadać cios uprzedzeniu 
przeciw monarchii.

Prasa konserwatywna pochwala jedno­
głośnie list ks. Orleańskiego i stwierdza, że 
jest to akt pełen znaczenia, określający jasno 
stanowisko księcia wobec opinii publicznej.

Trybunał apelacyjny uwolnił Civry’ego, 
zasądzonego w procesie Lebaudaego i za­
twierdził kam 13 miesięcy więzienia dla oskar­
żonego Cestiego.

W senacie hiszpańskim na poniedział- 
kowem posiedzeniu podniósł Romero Giron 
protest przeciw obelgom i oszczerstwom, jakie 
miotano w senacie w Waszyngtonie przeciw 
Hiszpanii i królowej regentce. Minister spraw 
zewnętrznych zauważył, że mógłby się przy­
łączyć do tego protestu z tern wszakże za­
strzeżeniem, że nie pochwala całej mowy Gi­
ron a,̂  gdyż prezydent Cleweland i rząd ame­
rykański składają dowrndy uszanowania zasad 
prawa międzynarodowego. Przewodniczący o- 
świadczył na to. że senat jeszcze, się nie u- 
konstytuował, Giron przeto nie iniał prawa 
wywoływać dyskusyi.

m i H u

Wiedeń, 20 maja. Najj. Pan przyjął 
dzisiaj w południe na audyencyi udającego sr 
z małą świtą lo Moskwy Najd. Arcyksięcia 
Eugeniusza. Nadto przyjął Najj. Pan księcia 
Orleańskiego i hr. D’Eu.

Wiedeń, 20 maja. Na dzisiejszem po­
siedzeniu Izby posłów rozdano sprawozdanie 
stałej komisyi dla kodeksu karnego o wnio­
sku dep. Pinińskiego, Rutowskiego i Wielo­
wieyskiego w sprawie wychodźtwa. Komisya 
wnosi, aby przyjąć projekt ustawy, zawiera­
jącej karno-sądowe postanowienia przeciw na­
kłanianiu do emigracyi i przeciw nieupra­
wnionemu zajmowaniu się ułatwieniami dla 
wychodźtwa, oraz aby uchwalić rezolucję, 
wzywającą Rząd z naciskiem, by jak najprę­
dzej uczynił zadość dawniej przez Izbę u- 
chwalonej rezolucyi w sprawie ustawodaw­
czego uregulowania kwestyi emigracyi.

Monachium, 20 maja. (Tel. pryw .) 
B o l i  e r ,  artysta-malarz, znany jako współ­
pracownik przy malowaniu panoramy bitwy 
racławickiej,/’ umarł w skutek upadku z wy­
sokiego rusztowania przy malowaniu panora­
my Tatr. __________

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 20go maja 1896, godzina 

10 minut 30. Akcye kredytowe 344'—, Akcye 
kolei państwowej 338-50, Akcye tytoniowe 
— , Anglo - austryackie 154'—, Union- 
bank —•—, Południowej 90 75, Renta pa­
pierowa —•— , Akcye banku dla krajów ko­
ronnych 245-25, 4-prc. listy zastawne banku 
krajowego 97-50, 4-prc. pożyczka krajowa 
z r. 1893 97-30, Napoleondor — , Rubel 
papierowy — ••—, 4-prc. węgierska renta 
złota —•— za 100 marek 58'77-—. Usposo­
b ien i^ chwiejne.

W iedeń, 20 go maja 1896 r. godz. 2 
minut —. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
72 80, Węgierskie akcye kredytowe 369’50, 
A.kcye anglo-austryaekie 154 50, Akcye ban­
ku Union 281-— , Akcye kolei południowej 
91-25, Losy tureckie 54-75, Akcye kolei 
państwowej 341-50, Akcye kolei Lwowsko 
Czerniowieckiej 297-50, 4-procentowe galic. 
obligacye propinacyjne. z 1889 r. 97-35, 
Akcye tytoniowe 170-50, Węgierskie obliga­
cje indemnizacyjne 97-30, Akcye kolei 
Elbetal 273 50, Akcye banku dla krajów ko­
ronnych 246 50, 4-procentowa węgierska ren­
ta złota 122'40, Akcye banku związkowego 
136-—, Rubel papierowy 1-27-75, Węgierska 
renta papierowa 98'90, Kredytowe ziemskie 
431"—, Kredyty 346-50, Rimamurania 226 50. 
Usposobienie silne.

Telegramy zbożowe z dnia 19go maja 
1S96 r. W i e d e ń :  okowita per 10.000 
liter proinpt 15-30 do 1540 złr. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica na jesień 6’79 do 6-80 
zł. B e r l i n :  przenica na wrzesień 154 zł.

Odpowiedzialny redaktor A [i cl III Kf6CllOWi&Cl[L



R u c h  p o c ' . ą , g ó w  k o l e j  o w y  c
obowiązujący z d n ie n  1. imtja 1896.

( czł>s środkowo-europejski).

6
Nadesłane.

Do Lwowa przychodzą:
P o c i ą g i Ze L ic o w a  o d c h o d z ą : P e i a g i

pospieszne o s o b o w e pospieszne o s o b o w e
Z B e rJ in a .......................................... 51 0 1-30

8-45
8-55 t>.55 9-30 — l)o trakow a, Wiednia, Wrocławia, jj

Z Krakowa, W iednia i Wrocławia £ 10 1-30 8-55 6*55 930 B erlin a .......................................... 1 8-40 2*50 1100 44C 9-5E 64f
Z W arszaw y..................................... 5TO — — 8-55 — 9*30 Do W arszawy . ........................... 8*40 11*00 44C — 6'4E
Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów Do Muszyny-Krynicy przez Tarnów

4*10(fod 1le do So/9 wł.) (*od S3/„
*5 1 0 f  8'55

(*tylko od 1j6 do s0/9 włącznie) 8*40 11*00 *6-45 --
do 16/9 w ł . ) ................................ — 6 55 — — Do Muszyny-Krynicy przez Rzeszów — — 11-00 .—i — — —

Z Muszyny-Krynicy przez Rzeszów^ 51 t -- — — — — — Do Muszyny-Krynicy przez Przemyśl — — — — — 6 45 ■—- !
Z Muszyny-Krynicy przez Przemyśl — -- 5 8-55 — 980 Do Roz wado v̂ a i Nadbrzezia . . 8*40 — 11-00 4 40 -- — —
Z Mszany dolnej przez Tarnów, Ro­ Do Chabówki przez Tarnów . . — — 11-00 — -- — —

zwadowa i Nadbrzezia przez Do Chabówki przez Rzeszów . . — — 11*00 — 9'55 — —
Dembieę . . . . • • • ■ —

1-30
— — 6*55 — Do Chabówki przez Przemyśl . . — — — — 9’55 6-45

Z Chabówki przez Tarnów . . . 5'lC — — — Do Rawy ruskiej przez Jarosław . — 2*50 — 4 40 — — —
Z Chabówki przez Rzeszów . . 5T( 1*3 C — — — — — Do Chyrowa, Sanoka, Iwonicza, Ry­

9'55 6-45Z Chabówki przez Przemyśl — 1*30 8-55 — — — manowa przez Przemyśl . . . — — — 4-40 —
Z Rawy ruskiej przez Jarosław . — 1*30 8'45 — 9 30 — Do Mezo-Laborez i Pesztu przez

6 45Z Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Sa­
1-30 8-45 8-55

Przemyśl ................................ — — 4 40 —
noka przez Przemyśl . . . — — 9-30 — Do Ławoeznego, Munkacza, Miskol­

7-22Z Mezo-Laborez i Pesztu przez Prze­
8.45 8-55

cza, Pesztu przez Stryj . . — — — 5-22 — —
myśl .......................... .....  • • — — — 930 — Do Hrebenowa (tylko od 10/7 do S1j8 — — —

Z Ławoeznego, Pesztu, Miskolcza,
8-00 12 10

włącznie) przez Stryj . . . — — — 9-35 — —
Munkaoza ................................ — — — — — Do Skolego i Stryja (*do Skolego

935 *3-05Z Hrebenowa (tylko od 10/7 do 81/a wł.) — — — 1*51 — — — od 1/e do 80/9 włącznie) . . . — — — 5-22 7-22
Ze Skolego i Stryja (*ze Skolego

800
Do Stanisławowa i Chyrowa p. Stryj — — — — 9 35 7-22 —

tylko od 1 maja do 30 września) — — — 1*51 *10'10 12-10 Do Chyrowa przez Stryj . . . . _ — — 5'22 — — —
Ze Stanisławowa przez Stryj . . — — — 8-00 1*51 — 12-10 Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Hu
Z Uhyrowa przez Stryj . . . . — — — 8-00 1 51 10*10 siaty na, Korosmezo, Kołomyi-nadw.
Ze Suczawy, Husiatyna, Korosmezo, przdm., Berhomethu, Czudyna,

Słobody rung., Berhomethu, Czu- Radowiee, Kimpolungu . . . 6*10 — — — — — —
dyna, Radowiee, Kimpolungu,

955
Do Suczawy, Peezeniżyna, Czudyna 

i Berhomethu (każdego ponie­Bukaresztu i J a s s ..................... — — — — — —
16-25Ze Suczawy, Czortkowa, Korosmezo, działku), Radowiee . . . . — — — — — —

Kałusza, Sopowa, Bukaresztu i Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Czort­
Jass ........................................... — — kowa, Kałusza, Korosmezo, Kim­

2-45Ze Suczawy, Radowiee, Berhometbu polungu . . . . . . . . — — — — -- —
i Czudyna (każdego poniedziałku), Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Hu­
P eezen iży n a ................................

Ze Suczawy, Husiatyna, Kałusza, 
Nowosielicy, Czudyna (każdego

— — — — — 619 — siatyna, Kałusza, Peezeniżyna,
10-15Nowosielicy, Radowiee . . . — — — — — --

Do Sokala i Jarosławia p. Rawe ruską — — — 9-15 — 705
poniedziałku), Radowiee, Kimpo-

7-28
Do B e łż c a .......................................... — — — 9-15 — -- —

lungu, Bukaresztu i Jas . . — — — — — — Do Podwołoczysk i Brodów (z dworca
11*12Ze Sokala i Jarosławia przez Rawę

8-15
Lwów-Podzamcze) . . . . 614 2*25 — 9.48 — --

ruską .......................................... — — — — 5*45 — Do Podwołoczysk i Brodów (z dworca
10*45Z B e ł z e a ..................... ..... — — — — — 5-45 — głównego) ................................ 600 2*11 — 9-30 — --

Z Podwołoczysk i Brodów (dworzec 2-18 9 50 7-42
Do Zimnej-Wody ( od 1j 6 do 6/9 wł.

1-32Lwów-Pudzamcze)..................... — 4*45 — — tylko w niedziele i święta)
Do Brzuchowic^ (od 1/5 do ®/9 wł. w

— — — — -- —
Z Podwołoczysk i Brodów (dworzec

2*34 10*05 8-05 1-20g ł ó w n y ) ..................... ..... . — 5-10 — — niedziele i święta) . . . . — — — — --
Z Brzuchowic (od1/,, do S6/6 i od 16/s Do Brzuchowic (oa 1/6 do ®/9 wł. w

3-20do ?ż9 w łą c z n ie ) ..................... — — — — — 8.03 — dnie p o w sz e d n ie ) ..................... — — — — --
Z Brzuchowic (od S3/6do lł/8włąoznie) 
Z Janowa (*przez cały rok, — 

f )  tylko od 1<5/„ do sl/8 włącznie) 
Z Janowa (tylko od 1/B do 15/e i od

— — — — — 8*26 — Do Janowa, (od 1/6 do 15/Q i x/9 do
3'00 855

*7-50 (*5*28
So/4 wł., codziennie) . . . — — 9-45

— — f  8-54 — Do Janowa od 10/6 do 31/8 włącznie
^codziennie, fw  niedziele i

• 3-00 *6*251l9 do S0/4 włącznie) . . . . — — — -- 1*10 7*48 — święta, *w dnie powszednie . — — “ * 9-45 f l -05

U w a g a : Godziny drukowane tłustemi czcionkami, oznaczają, porę nocną od 
godziny 6'00 wieczór do godz. 5'69 min. rano.

Czas śroakowo-europejski różni się od czasu lwowskiego o 36 m. 
Godzina 12'00 czasu środkuwo-europejskiego =  godzinie 12 36 podług 
zegara lwowskiego.

W biurze informacyjnem e. k. austr. kolei psńśtv . we Lwowie 
ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Imperial) sprzedaż biletów strefowych, 
okrężnych, dowolnie zestawialnych zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów 
jazdy w formacie kieszonkowym. Informaeye w sprawach taryfowych i 
przewozowych.

Specyallsta w chorobach żołądka, 
kiszek i  wątroby

dr. Eugeniusz Kozierowski
po odbyciu specyalnych studyów w klinikach wie­
deńskich, berlińskich, tudzież' poliklinice profesora 
M a r t i  us  a w Rostoku, m ieszka przy u licy  Ko­
pernika 1. 3, I . p iętro , i ordynuje od godz. 9 do 

10 rano i od 8 do 5 po południu. 1116

Wino Chassaing
mi naturalnemi i niezbędnemi dla funkcyi 
trawienia). W 1864 roku o Winie Chassaing 
złożono bardzo pochlebny raport paryskiej 
Akademii medycznej. Od tej chwili produkt 
ten otrzymał nagrody najwyższe na wszyst­
kich wystawach, gdzie się znajdował. W 1883 
r. Eada, złożona z uczonych sędziów na wy­
stawie produktów farmaceutycznych we Wie­
dniu, przyznała mu dyplom na medal złoty. 
Kilka miesięcy zaledwie, jak otrzymał znowu 
taką samą nagrodę na wystawie w Kalkucie 
w Indjach.

Wszędzie to wino jest dziś znane i ce­
nione w leczeniu organów trawienia, gastralgii, 
boleści żołądka, trudnego powrotu do zdrowia, 
utracie sił, apetytu, upośledzonemu i trudnemu 

dyspepsji). 50

Przyjechali do Lwowa 
dnia 19 maja 1896.

Hotel Imperial.
PP. Van-Dyek z Luiemburg-Nassau, K. hr. 

cki z Krako ra, Manou Sturza z Bukaresztu, 
Skobielski z Czermowieo, S. M. Romanowski

lawy i Muzea,
Nieustająca wystawa zjednoczo­

nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha 1. 10, I. piętro, jest 
otwarta codziennie od godziny 10 rano do 
godziny 5 po południu. — Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 et., w dnie powsze­
dnie 30 et. Dla członków wstęp wolny.

— Muzeum im ienia  Dzieduszyckich  
przy ulicy Teatralnej 1. 18 otwarte dla pu­
bliczności w święta i niedz;ele od godziny 
10 do 11 przed południem, w środy i soboty 
od godziny 11 do 3. Wstęp wolny.

Cennik lwowskiej izby handlowej
Lwów, dn. 20 m aja 1896.

1. A keye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a.

I. em isyi.................................
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 
Akc. garbami, Rzeszów po 200 zł. 
Akc. fabr. Lipińskiego po 500 kr.

2. L ist. zast. za 100 zł.

Banku h. g. 5°/0 a.w. wyl. z 10°/„ pr. 
n „ W /o ,, los w 50 1 

„ „ „4% „ „w 60 l.po200K.
Banku kr. 4‘/» prc. w. a. los. w -511.

„ „ 4  prc. w. a. ,, w 57 1.
Tow. kred. gal. ziem. 4 pre. w. a. 

1. emis.
Tow. kred. gal. ziem. 4 prc. w a. 

los. w 411/* lat 
4 prc. w. a. los. w 56 1.

przemysłowej.
płacą żadają 
walutą austr. 

zł. ct. zł. ct

4. Obllgi za 100 zł.

Gal. funduszu propin. 4 pro. w. a. 
Buków. fund. propm. 5 pre. w. a 
Komunalne Banku kr. 5 prc. II. em.

„ , 4Vi pre. „  „ 
Pożyczki kr. 6 pre. w. a. . . .

„ 41/, prc. w. a. . .
4n n i n n *

„ „ 4  prc. koronowej

Losy miasta Krakowa . . . .
„ „ Stanisławowa . .

5. Monety.
Dukat cesarsk i..........................
N a p o le o n d o r ...........................
P ó łim p eria ł................................
Rubel rossyjski srebrny . .

papierowy . .
100 marek niemieckich . . .

218 — 222 -
289 - 293 -

388 - 398 -
210 — —  __
200 — 203 ~
250 — 260 —

110 -  

99 80
96 60 

100 50
97 50

110 70
100 50
97 30

101 20
98 20

98 20 98 90

97 70 
97 50

97 20 
102 
103 -  
99 90 

105 -  
100 -  
97 -  
97 20

25 — 
42 -

5 61 
9 50 
60.-- 
20. -  

1 2 7 . -  
58 60

9S 40 
98 20

97 90

102 70 
100 60

100 70
97 70 
97 90

27

5 7J 
9 60

1 2 5 .-  
1 28.-- 

59 10

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 18 maja 1896

1 . b ła g  państwu. płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
m a j - l is to p a d ................................
lu ty - s ie r p ie ń ...............................

Jednolity dług państwa w srebrze
sty c z e ń -lip ie c ................................
kwiecień-paździemik . . . .  

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr.
„ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr.
_ 1860 po 100 zł. 5 pr. .
„ 1864 pc 100 zł. . . .

” „ 1864 po 50 zł. . . .
R„nty Oom. po 42 litr. austr. . . 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 prc............................................
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 
Renta koronna 4 pr. za 200 k.

101.25 
101.20

101.20
101.20
144.—
145.50
155.25
194.75
194.75

1 5 8 .-
122.60
101.30

101.45
101.40

101.40
101.40 
146.— 
146.—
155.75
195.75 
195.7 >

159 — 
122.80 

101.50

2. Obligacye indem. 5 prc. (za zł. m. k.)

Bukowiny .....................................
G a l i c y i ..........................................
Niższej Austryi : .....................
i .ieduu o g r o d u ...............................
Węgier za 100 zł. w. a. 4 prc. 97.— 93.

3. Akeye.

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 157.35 
Inst. kredyt, dla handlu po 160 zł. 351.50 
Niźszo-austr. Tow. eskont. po 500 zł. 780.— 
G al. banku hip. po 200 zł. . . . —
Gal. ban. d. h. i prz. 4 zł. 200 wpl.40 pr. — 
Gal. zakł. kred. ziem. 4 200 zł. . —.—
Bank dla krajów koron. 4 200 zł. 248.80 
Bank austro-węgierski 4 600 zł. 947.— 
Kol. > ' brechta 200 zł. w srebrze . —.—
Austr.Tow.źegl.par.dun.po 500 zł. mk. 438. — 
Koi. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. nk —.— 
Kol. Rzeszów Tam. (w. a.) 4 200 zł. —.—

157.75 
352.— 
■790.—

249.40 
950. -

440.—

płacą żądają
P ó łn o cn a  kolej po 1000 zł. m k. 3390.— 3400.— 
K ol. Kar. Ludw. po 209 zł. m. k. —  — .—
Lwów-Ozer. kol. 1 . po 200 zł. a. w. 288.-- 2 2 0 — 
Tow. kol. żel. państw , po 200 z ł. aw . 2 0 5 .— 205.50
I. kol. w ęg. ga l. 4 200 zł. w srebrze 207.— 207.75

4 L isty  zastawne losowane.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład 
dla Gal. i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 

Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr.
w złocie w 50 1.................................

Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr. 
a. w. w 50 1. . . . .■5 .25

.75

.75

100.25
114.75
118.50

• ■ ■ . 99.
Pr- • . 113.

„ . 3. pr. em. 1889 117,
G.zakł. kr.zicms. krak. los. w l&l,6 pr _  ____

„ „ » " » »w 1 7 Pr- ’
„ „  „ „ „ „w *6 1.6 p r .  _____

Gai. Tow. kred. w. a. po 4 p. .
„ „ „ „ „P° 4 pr. 411. wyl. 97.60 98^25
„ »  „ „ „ P° 4 /, pr. w
62 latach zwrotne . . . .

Banku kraj.4Va pr. wa. los ,y gjij  \ p00‘
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 pr. w. a. I. emisyi . .
Gal. banku bip. 5 pr. w 40 1. ' j‘
Banku austr. węg. 41/, p r .. .
Węg. Zakł. kred. ziem. akc. w 39 i.

wyl. po 5 pr............................
„' „ „ „ wyl. 4'/,
„ „ „ „ w 41 1. wył,
po 4 pr......................................

1.75
1.50

ny.
100

100 . -

99.-

.25

.50

97.75
101.30

99.50
101.30

100.50
99.25

99.- 100.-

5 Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. —
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w. ex) 

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 99.35 100.23
Kol. półn. po 100 zł. em. 1886 4% 10115 102.15

„ „ po 100 zł. „ 1887 „
Kol. gal. Kar. Lud. em. z r. 1881

po 300 zł. 41/, pr......................—.— — —
detto (Jsrosław-Sokal) . —.— —.—

płacą żądają
Kol. gal. Lwów-Czern-Jas. em. a 300 

zł 4 pr. w srebrze z r. 1884 . . 92 25 91.25
z r. 1884 . . 99.— 99.30
z r. 1866 . . —.— —
z r. 1872 . . —

Weg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. —.— —.—
Węg. regulaeya Cisy po 100 zł.4pr. 142.50 1403.5

6. Losy.
Inst. kr. dla ban. i pr. po. 100 zł. aw. 198.— 209.—
Clarego po 40 zł. m. k.....................  58.50 59.50
Tow. żegl. na Dunaju po 100 zł. mk. 139.— 143.—
Keglewiehe po 10 zł. m. k. . . . 28.— 29.—
Losy miasta Krakowa pu 20 zł. aw. 25.F0 26.25
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. 22.25 23.v5
Pc tyczka miasta Budy po 40 zł. aw 63.25 64.—
Palflego po 40 zł. m. k..................... 60 50 61.—
Czerwon- krzyża aust. Tow. po 10 zł. 18.— 18.90

„ weg. „ po 5 zł. 10.— 10,50
Fundacja szpitala Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. a. w..................................  25.— 26 —
Salma po 40 zł. m. k......................... 69 25 70.—
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .  70.— 71.—
Poź. m. Stanisławowa (po 2o zł. aw.) 43.— 45.—
Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k. . 147.— 151 —

„ „ „ 50 zł. a. w. . o5.— 73.—
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . . 61.— 63.—
Windisehgratza po 30 zł. m. k. . . —.— —.—

7. W eksle (za 3 miesiące).

Augsburg za 100 w. p. n.....................  _  _
Berlin za 100 marek w. p. n. . ___'   "_
Frankfurt za 100 marek w. p. n. . —
Hamburg za 100 marek w. p .  n. ' — . -  —
Londyn za 19 ft. szt................................120.15 12 ISO
P a r y ż ..................................................... 47.72 5 47.77.V

K u r s  z ł o t a .
.uukat cesarski men.......................... 5.67.— 5.69.—

„ P w a g i..........................  5.65.— 5.67 -Korona . . .............................. ..............................
20-frankówka .' .' 9.54.’— 9.'55.—
Rosyjski półim peryał..................... —.—.— ------------
Talar związków, , . . . . ___________ — —
Srebro . ' .

J t t  S K M S 3 U W U W  J Ł  J & Ł j ®  m J Ę j  J E P

Licytacye.
L. 742 (3554 8 —8)

W dniach 7 lipca i 7 sierpnia 1896 
każdym razem o godz. 10 rano odbędzie się 
w tut. sądzie publiczna licytacya realności 
w Mikuliczynie pod lk. 668 położonej wyk. 
bip. 1 872 ks. gr. gm. Mikuliczyn objętej 
na zaspokojenie pretensyi firmy „Horowitz i 
Kahan“ w Stanisławowie w kwocie 186 zł. 
47 ct. wa. z pn.

Cena wywołania 1030 zł. wa.
Wadyum 103 zł. wa.
Przy drugim terminie zostanie powyż­

sza realność także niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną..

Kuratorem niewiadomych wierzycieli

ustanowiono edw dr. Berlsteina z Delatyna.
Frotokół oszacowania i wyciąg hipote­

czny oraz bliższe warunki licytacyjne można 
przejrzeć w t.usąd. registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Delatyn, 22 marca 1896.

L. 1717 (3748 3 - 3 )
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 27 maja 1896 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś w dniu 1 Iipea 1896 nawet 
poniżę,j takowej licytacya niewydzielonych 
2/3 części 1. 139 według wyk. bip. 184 gm. 
kat Potok złoty, Altera Helda własnych na 
rzecz wys. Skarbu Państwa pto 20 zł. z pn. 

Cena wywołania 308 zł.
Wadyum 30 zł. 80 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i

w j n a k ł u c i  11
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiony p. Klemens Kra-
WIPfl C. l i . not. W Pr.fr.l7n r/ in f  Y- TYł

niewiadomych wierzycieli
 nowiony p. Kle:

wiec c. k. not. w Potoku złotym.
C. k. Sad powiatowy.

Potok złoty, 28 marca 1896.

L. 1629 (3406 8—3)
Sąd powiatowy w Ciężkowicach podaje 

do wiadomości, iż celem zaspokojenia wie­
rzytelności Józefa Górskiego w kwocie Tl 
zł. 70 ct. z pn. odbędzie się w tut. sądzie 
licytacya realności pod nr. 25 w Tursku 
położonej wyk. 22 ks. gr. dla tejże gminy 
objętej, dłużników Michała i ATłryanny 
Kmiecików własnej w dwróeh terminach 
mianowicie w di>:u 16 lipca 1896 i w dniu

19 sierpnia 1896 każdym razem o godz. 10 
przed j ołudniem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 483 zł. 50 ct.

Wadyum wynosi 48 zł. 35 ct.
Resztę warunków sprzedaży, akt osza­

cowania i wyciąg hip. przejrzeć można w 
tus. registraturze.

1 la wierzycieli z nazv, iska i miejsca 
pobytu niewiadomych oraz dla tych, którzy- 
by uzyskali prawa zastawu na potnienionej 
realności po dniu 20 kwietnia 1896 ustana­
wia się kuratorem p. Władysława Bahra z 
Ciężkowic.

C. k. Sąd powiatowy.
Ciężkowice, dma 21 kwietnia 1896.



L. 14300 (3762 2—3)
OBWIESZCZENIE.

W celu oddania w przedsiębiorstwo bu­
dowli konserwacyjnych w latach 1896, 1897 
i 1898 na drodze Bursztyn-Łopuszna w brze- 
żańskim okręgu budowniczym odbędzie się 
22 maja 1896 w c. k. Starostwie w Brzeża- 
nach licytacya ofertowa.

Koszta fiskalne budowli wraz z częścio­
wą przebudową tej drogi wykonać się mają­
ce w r. 1896 wynoszą kwotę

fiskalną . . 4354 zł. 48V2 ct.
Warunki przedsiębiorstwa, wykaz cen 

jednostkowych, kosztorys sumaryczny i pla­
ny przejrzane być mogą w godz. urzędo­
wych w wymienionem c. k. Starostwie, gdzie 
także w wyż oznaczonym dniu najpóźniej do 
godz. 12 w poł. wnoszone być mogą oferty, 
sporządzone na blankietach urzędowych, któ­
rych Starostwo bezpłatnie udzieli a zaopatrzo­
ne marką stemplową na 50 ct. i w wadyum 
wynoszące 5 pr. kwoty fiskalnej, z wyraże­
niem opustu z cen fiskalnych jednostkowych 
nie tylko cyframi ale i literami.

Oferent winien na blankiecie na wła- 
ściwem miejscu podać sekcję i ofiarowany 
opust czy nadwyżkę bez żadnych dopisków 
wreszcie położyć datę i podpisać ofertę imie­
niem i nazwiskiem.

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowyeh albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko­
m isję przeprowadzającą lieytacyę zwrócone, 
oferty zaś niepodane w terminie lub złożone 
w innym urzędzie nie będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 7 maja 1896.

Wadyum .5 zł. 66 ct.
Resztę warunków można przejrzeć w 

tus. registraturze.
0. k. Sąd powiatowy. 

Wiśniowczyk, 24 kwietnia 1896.

.' L. 4158 (3751 2 - 3 )
i W tut. Sądzie oobędzie się o godz. 10 

rano dnia 17 czerwca 1896 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 17 lipca 1896 nawet 
poniżej takowej licytacya 3]4 części posiadło* 
óci wyk. hip. 1. 265 ks gr. gm. katastr. 
Boratyn objętej, dłużniczki Handzi z Musi- 
jów Jarm uł własnej na rzecz Nathana Glei- 
chera pto 30 zł. 17 ct. z pn.

Cena wywołania 824 zł 48 ct.
Wadyum 82 zł. 44 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych 
ustanowiono kuratorem adw. dr. Frankla w 
Sokalu.

Sokal, 17 kwietnia 1896.

L. 604 _ (3719 2—3)
W dniach 29 maja 1896 i 30 czerwca 

1896 każdym razem o godz. 10 przed poł. 
odbędzie się w tut sądzie przymusowa sprze 
daż w drodze publicznej licytacji realności 
wedle whl. 243 dla ks. gr. gm. kat. Boho- 
rodczany na imię dłużnika Altera Herscha 
Burga jako własność zapisanej w Bohorod- 
czanach położonej w celu ściągnięcia nale- 
żytości w kwocie 10 zł wa. z pn. na rzecz
c. k. Prokuratoryi Skarbu lin. Wys. Skarbu.

Cena szacunkowa wynosi 825 zł. wa. 
a wadyum 32 zł. 50 ct.

Gdyby nie można ściągnąć ceny sza­
cunkowej realność powyższa na ostatnim 
terminie także poniżej takowej sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych i proto­
kół oszacowania tej realności można przej­
rzeć w tus. registraturze.

^ c. k. Sądu powiatowego.
Bohorodczany, dnia 31 marca 1896.

L. 2289 '  (8756 2— 3)
O. k. Sąd powiatowy zawiadamia, że w 

tymże odbędzie się publiczna sprzedaż real­
ności whl. 209 ks. gr. gm. Błyszczanki Perli 
Wolkowicz własnej na zaspokojenie preten­
sji Jankla Kupfermana w kwocie 680 zł 
wa. z pn. dnia 8 czerwca 1896 i 13 lipca 
1896 każdym razem o godz. 10 rano a to 
na pierwszym terminie tylko za lub wyżej 
ceny szacunkowej, na drugim zaś i poniżej 
takowej.

Wadyum wynosi 24 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny i akt oszacowania można w tut. 
registraturze przejrzeć.

Dla wierzycieli, którym by rfzolucya 
licytacyjna doręczoną być me mogła, lub 
klórzyby po wydaniu wyciągu tabularnego 
do tabuli weszli ustanowiono kuratorem ck. 
notaryusza.

Zaleszczyki, 10 marca 1896.

L. 3596 ~  ~  (3741 2—3)
_0. k. Sąd powiatowy w Mielcu podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wie­
rzytelności Tow. zal. w Mieh u w kwocie 
100 zł. z pn. odbędzie się w gmachu sądo­
wym dnia 9 czerwca 1896 i dnia 14 lipca 
1896 każdym razem o 10 przed poi egze­
kucyjna sprzedaż 1/6 z 1/4 części posiadł, 
whl. 103 gm Cy/anka, 1;8 i ]|8 z 1|8 części 
posiadłości whl. 104 gm. Cyranka posiadło­
ści whl. 96 i 149 gm. Cyranka.

Cena wywołania 64 zł. 38 ct,, 15 ct., 
900 zł., 615 zł.

Wadyum 6 zł. 45 ct., 90 zł., 61 zł.
50 ct.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ańw. dr. Brzeski.

Resztę warunków7 licytacyjnych, wyciąg 
(‘'Potoczny i akt oszacowania przejrzeć mo- 
ua w registraturze sądowej.

Mielec, 27 kwietnia 1896

L - 2159 (3752 2 - 3 )
w SDr k- Sąd powiatowy w Wiśniowczyku 
Skarł>aW-̂ fe - eSzeRucvjnej c. k. Prokuratoryi 
scnow? Wys. Skarbu przeciw Her
Przedsie k 'e. B-uttes Pto 34 zł. 37 ct. wa. 
daż 2|a przymusową publiczną sprze-
gm. kat r C\ realu°ści whl. 175 ks. gr.
H uttesa 'w łasn”ów ob^ tej ’ Herscha LeibJ
lipca 1896 k i ’1 w dn' acb czerwca i 13
w z a b u d o w a n i / , ' razem 0 £ odz’ 10 rano 

Pono s%dowem.
wywołania 56 zł. 67 ct.

L. 1477 (3280 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kulikowie po­

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności w kwocie 113 zł. 52 ct. wa. 
z pn. odbędzie się dnia 3 lipca 1896 i 7 
sierpnia 1896 każdym razem o godzinie 10 
przed południem egzekucyjna sprzedaż przez 
lieytacyę realności pod lk. 31 b w Mohy- 
lanach położonej wyk. hip._ 1- 42 gm. Mohy- 
lany objętej, dłużników solidarnych, Fedia i 
Parani ze Stracickich irałż. Smaha własnej.

Cena wywołania 500 zł. wa.
Wadyum 50 zł. wa.
Resztę warunków licytacyi i akt osza­

cowania przejrzeć można w tutejszej regi- 
straturze.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Kulików, dnia 10 marca 1895.

L. 1598 (3352 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Turce zawia­

damia niniejszem, że celem zaspokojenia su­
my 16 zł. wa. odbędzie s ę na rzecz Lipy 
Nistla w tutejszym sądzie sprzedaż realności 
pod lk. 152 w Jabłonce niżnej położonej, 
spadkob. śp. Lesia Budź własnej w dniu 7 
lipca 1896 i w  dr i a 25 sierpnia 1896 ka­
żdym razem o godz. 10 rano.

Wadyum wynosi 36 zł.
Akt opisania i oszacowania, tudzież re­

sztę warunków można przejrzeć w registra­
turze sądowej

Kuratorem wierzycieli Artur Pędracki 
w Turce.

Turka, dnia 13 marca 1896.

L. 3544 (3565 2 - 3 )
Dnia 10 lipca 1896 i 20 sierpnia 1896 

każdym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
się w sącuie pow. w Tłumaczu licytacya re­
alności Jana Sikorskiego syna Józefa wła­
snej w Targowicy polnej położonej, wykazem 
hip. 1. 40 ks. gr. gm. kat. Targowica obję­
tej celem zaspokojenia sumy 39 zł. 63 ct. 
wa. z pn. na rzecz ganku kraj. Królestwa 
Galicji i Lodomeryi.

Realność ta na pierwszym terminie 
tylko za lub powyżej ceny, na drugim ter­
minie także poniżej ceny szacunkowej zosta­
nie sP.tżę'daną.

Cena wywołania 1500 zł.
Wadyum 10 prc.
Dla niewiadomych wierzycieli ustanó­

w m y  kuratorem adw. dr. Orłowski.
Reszta warunków i wyciąg tabularny 

w registru „irze.
Tłumacz, dnia 9 kwietnia 1896.

L. 399 (3508 2—3j 
. C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za­

wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel­
ności Jozuego Birnsteina w kwocie 325 zł. 
w dniach 3 )jpca j 7 sierpnia 1896 w sądzie 
0 § ,,ziu' e 10 rano : a) 15/48 części realności 
pod lk. 18 w Wieliczce i b,i 5 | l 2 części re­
alności l k . ą  w t^ ln icy  niemieckiej Fran­
ciszka Kleina i Emilii Pągowskiej własnej 
przez publiczną licytację sprzedane będą.

Cena wywołania wynosi ad: a) 499 zł. 
80 ct., ad b) 2142 zł. 50 ct., zakład lOprc.

Wyciąg hipoteczny, akt szaeunkowy, 
oraz resztę warunków licytacyjnych prze­
glądnąć można w registraturze sądu.

Wieliczka, dnia 20 marca 1896.

że na pierwszym terminie realność ta tylko 
za cenę wywołania lub wyżej tejże, zaś na 
drugim terminie za jakąbądź cenę sprzedaną 
zostanie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tej realności, przy udzieleniu po­
życzki w kwocie 200 zł. przyjęta.

Wadyum 20 zł. wa.
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 

protokół opisania przynależności można przej­
rzeć w tusądowej registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych adwokat dr. Szłapa w Lubaczowie.

C. k. Sąd powiatowy.
Lubaczów, dnia 30 stycznia 1896.

C. k. Radca Sądu krajowego.

L. 4695 (3373 2_ 3)
O- k. Sąd powiatowy w Lubaczowie po­

daje do_powszechnej wiadomości, że w celu 
zaspokojenia pretensyi ogólnego rolniczo-kre- 
dytowego Zakładu dla Galicyi i Bukowiny 
w likwidacyi we Lwowie mianowicie 18 rat 
po 7 zł- 50 ct. i jednej raty 6 zł. 44 ct. z pn. 
przeprowadzi w dniach 9 lipca i 6 sierpnia 
1896 każdokrotnie o godzinie 10 rano egze­
kucyjną pn liczn ą  sprzedaż realności p»d lk 
214 w Dzikowie nowym położonej, wykazem 
hipotecznym 1. 214 ks. gr. gra. kat. Dzików 
objętej, hipotecznych dłużników Katarzyny z 
Kozickich Nieckarz, Maryi z Kozickich Góral, 
Michała, Anny i Rozalii Kozickich po jednej 
piątej ( ’|6) niewydzielonej części własnej, 
powyższą pretensją z pn. obciążonej z tem ,

L. 2484 (3437 2 - 3 )
W  dniach 14 lipia i dnia 14 sierpnia 

1896 każdym razem o godz. 10 rano odbę­
dzie się w tutejszym sądzie publiczna sprze­
daż połowy realności w w . hip. 1. i t 5/29 
części realności wyk. hip. 1. 1106 i 1 j4 Czę- 
e.i realności wbl. 1130 gin. kat. Łanczyn 
objętych na zaspokojeni pretensyi Kopia 
Tagera w kwocie 142 zł. wa. z pn.

Cena wywołania 1255 zł. 62 ct., 45 
zł. i 9 zł. 37 ct.

Wadyum 125 zł. 58 ct., 4 zł. 50 ct i
94 ct.

Przy drugim terminie zostanie powyż­
sza realność także niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono Franciszka Gruińskiega ck. not. 
z Delatyna.

Protokół oszacowania, wyciąg hipote­
czny oraz bliższe warunki licytacyjne można 
przejrzeć w tus. registraturze.

C k. Sąd powiatowy.
Delatyn, dnia 28 marca 1896

L. 16791   (3358 2—3)
O. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza niniejszem, że w sprawie 
egzekucyjnej Jakóba Madfes przeciw ks. An­
drzejowi Obrisków celem zaspokojenia sumy 
800 zł. z pn. odbędzie się publiczna egze­
kucyjna sprzedaż zabipolekowanych na rzecz 
dłużnika w stanie biernym realności pod lk. 
461 Vł we Lwowie sum 12000 zł. i 6000 zł. 
z pn. a to w dniach 16 lipca 1896 i 28 sier­
pnia 1896 o godz. 10 rano w tus. sali roz­
praw, że na pierwszym terminie sprzedaż 
tylko za cenę wywołania 18000 zł. lub po­
wyżej takowej, na drugim zaś i po niższej 
cenie nastąpi, za złożeniem wadyum w kwo­
cie 1800 zł. a w razie niedotrzymania w a­
runków licytacyjnych, które w tus. registra­
turze przejrzeć można, odbędzie się relicy- 
tacya na koszt i niebezpieczeństwo nabywcy.

Wierzycieli hipotecznych, którzyby po 
dniu 20 lutego 1896 do tabuli weszli, lub 
którymby uchwała niniejsza lub dalsze w 
tej sprawie zapadłe uchwały z jakiegobądź 
powodu doręczone być nie mogły, zawiada­
mia się do rąk ustanowionego kuratora ad 
dr. Fedaka, którego substytutem adw. dr. 
Lewicki mianowany i przez edykta.

Lwów, dnia 25 kwietnia 1896.

L. 4243 (3366 2— 3)
W dniach 14 lipca i 14 sierpnia 1896 

każdym razem o godz. 10 rano odbędzie się 
w tut. sądzie publiczna licytacya realności 
w Delatynie pod lk. 43 położonej wyk. hip.
1. 916 ks. gr. Delatyn objętej na zaspoko­
jenie pretensyi stanisławowskiej kasy oszcz. 
w kwocie 83 zł. 77 ct. wa. z pn.

Cena wywołania 5010 zł.
Wadyum 501 zł wa.
Przy drugim terminie zostanie powyż­

sza realność także mżej ceny szacunkowej 
sprzedaną.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono c. k. not. Franciszka Gruiń- 
skiego z Delatyna, zaś kuratorem niezna­
nych z życia i miejsca pobytu Mojżesza 
Jankla Rosenrauch i Zlaty Rosenrauch jest 
Sehloma Koffler z Delatyna.

Protokół oszacowania i wyciąg hipo­
teczny oraz bliższe warunki licytacyjne mo­
żna w tus. registraturze.

Z c k. Sądu powiatowego.
Delatyn, 26 marca 1896.

L. 9422 _ (3698 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Krakowcu po­

daje do publicznej wiadomości, że w tymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż 2/4 części realności w Bonowie po­
łożonej wedle wyk. hip. nr. 436 tejże gm. 
Seńka Pienłucha własnych na zaspokojenie 
pretensyi Tymka Ozimko w kwocie 10 zł. 
89 ct. z pn. dnia 13 lipca 1896 i dnia 13 
sierpnia 1896 każdym razem o godz 10 ra­
no a to na pierwszym termime tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej 379 zł. 50 ct., na 
drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 38 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny i protokół oszacowania można w 
tut. registraturze przejrzeć.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanawia się Dymitra Sieleckiego z Kra- 
kowca.

O. k. Sąd powiatowy.
Krakowiec, 16 października 1895.

L. 9423 (3699 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Krakowcu po­

daje do publicznej wiadomości, że w tymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realność' wyk. hip. 82 ks. gr. gm. 
Bonów objętej, Teodora Chomyna i Michała 
Cbomyna własnej, na zaspokojenie pretensyi 
Tymka Ozimko w kwocie 34 zł. z pn. dnia 

11B lipca 1896 i 13 sierpnia 1896 każdym 
4 razem o godz. 10 rano a to na pierwszym 

terminie tylko za lub wyżej ceny szacunko­
wej 437 zł., na drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 44 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny i oszacowania można w tut. regi­
straturze przejrzeć.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanawia sig p. Dymitra Sieleekiego z Kra- 
kowca.

O. k. Sąd powiatowy.
Krakowieo, 16 października 1895.

L. 3214 (3487 2—3)
W dniu 31 lipca 1896 o godz. 9 rano 

odbędzie się w tut. sądzie relicytacya real­
ności pod lk. 434 w Kotach położonej whl. 
1114 gro. Kuty objętej na 100 zł. ocenionej 
nieobjętej masy spadkowej po Gedalem Glas- 
bergu własnej na rzecz c. k. funduszu in- 
demni2‘>eyjnego pto kosztów 6 zł. 7 ct.

Wadyum 10 zł.
Reszta warunków, wyciąg hipoteczny i 

protokół oszacowania są do przejrzenia w 
tut. sądzie.

Kuratorem nieznanych wierzycieli h i­
potecznych c. k. notaryusz Zaremba w 
Kutach.

O. k. Sąd powiatowy.
Kuty, 31 marca 1896.

L. 16727 (3277 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Horodence 

ogłasza, że celem zniesienia wspólności real­
ności wyk. hip. 1. 2851 ks. gr. dla gminy 
Hoioaenka objętej w J14 części Jakóba Feuera, 
zaś w S[4 częściach śp. Berła Aberbacha 
własnej, odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż powyższej realności w tutejszym 
sądzie w dwóch na dzień 13 lipca i na dzień 
18 sierpnia 1896 każdym razem o godz. 10 
rano wyznaczonych terminach.

Cena szacunkowa 3438 zł. 25 ct., W a­
dyum 843 zł. 83 ct.

Na pierwszym terminie realność po­
wyższa tylko za lub powyżej ceny szacun­
kowej, a na drugim i poniżej takowej sprze­
daną będzie. Kuratorem wierzycieli miano­
wany adw. dr. Markus.

Horodenka, dnia 5 grudnia 1895.

L. 8477 (3592 2 - 3 )
O. k Sąd powiatowy miej. deleg. S. II. 

we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia na 
rzecz Kseńki z Melnyków lo  Fedyszyn 2o 
Pryma sumy 35 zł. wa. z pn. lieytacyę re­
alności wyk. hip. 87 gminy Rzęsna ruska i 
połowy realności wyk. hip. 1.136 tejże gminy 
Rzęsna ruska objętej na dzień 13 lipca 1896 
i na dzień 7 września 1896 zawsze o godzinie 
10 rano w biórze IV.

Cena wywołania a) realności objętej 
wyk. hip. 1. 87 ks. gr. gm. Rzęsna ruska 
292 zł. wa., b) połowy realności objętej wyk. 
hip. I. 136 ks. gr. gm. Rzęsna ruska 5 zł. 
Wadyum ad a) 29 zł. 20 ct., ad b) 50 ct.

Na pierwszym terminie realność tę 
nabyć można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej.

Resztę warunków, protokół opisania 
przynależności, ocenienia, tudzież wyciąg hip. 
przejrzeć można w tus. Registraturze.

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Alexander Schier we Lwowie.

Lwów, 24 marca 1896.

L. 4799 (3670 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Dobczycach 

ogłasza, iż celem zaspokojenia pretensyi po­
wiatowej kasy w Wieliczce zaległych ra t z 
pożyczki w kwocie 300 zł. wa. z pn. odbędzie 
się w tutejszym sądzie w dniach 11 lipca i 
22 sierpnia 1896 egzekucyjna licytacya real­
ności lwh. 24 w Fałkowicach Maryanny 
Hen k, lwh. 93 tamże Józefa Liebenheimera, 
wreszcie realności lwh. 103 tamże Jana Cię­
żarka i Anny z Banasiów Ciężarkowej i lwh. 
117 Jana Bryksa i Anny Bryksowej po po­
łowie własnych.

Cena wywołania realności lwh. 24 w 
kwmcie 670 zł., realności lwh. 93 w kwocie 
430 zł.

Wadyum 10°/0 ceny szacunkowej.
Resztę warunków, akt oszacowań ia 1 

wyciągi hipoteczne przejrzeć można w tut.
sąd. registraturze. . .

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
p. Aleksander M arczyński w Dobczycach
ustanowiony. . ,

C. k. Sąd powiatowy.
Dobczyce, 20 lutego 1896.

W * S3»  $x. 116 % dat* 21 mąi% im,
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L. 2096 (3750 i — 3)

W  celu zaspokojenia pretensyi Emilii 
Bielak w kwocie 200 zł wa. z pn odbędzie 
się w tutejszym sądzie w sali rozpraw Nr. 
8 w dniu 23 czerwca i 25 sierpnia 1896 o 
godzinie 10 rano przymusowa publiczna sprze­
daż połów ciał hipotecznych wyk. hip. 165 
i 938 ks. gr. gminy Badzieehów dłużnika 
Stefana Ferenca własnych.

Cena wywołania 757 zł. 50 ct., wadyum 
75 zł. 75 et. wa.

Besztę warunków, protokół oszaeowan; a 
i wyciąg hipoteczny przejrzeć można w tu­
tejszej registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Zdzisław Więckowski z Badzieehowa.

G. k. Sąd powiatowy.
Badzieehów, 25 lutego 1896.

L. 5436 (3740 1—3)
O. k. Sąd powiatowy w Kopyezyńcach 

podaje do wiadomości, że na zaspokojenie 
pretensyi masalnyeh w sprawie rozbiorowej 
Samuelego Seidmana odbędzie się w tut 
sądzie dnia 24 czerwca 1896 i 15 lipca 1896 
zawsze o 10 godzinie rano przymusowa sprze­
daż połowy realności whl. 1110 w Kopy- 
czyńcach objętej Samuelego Seidmana własnej, 
cena wywołania wynosi 1900 zł. wa., wadyum 
190 zł. wa., resztę warunków licytacyjnych, 
wyciąg hipoteczny i akt oszacowania można 
przejrzeć w registraturze.

Kopyezyńce, 12 maja 1896.

L 2625 (3712 1 - 3 )
G. k. Sąd obwodowy w Nowym Sączu 

zawiadamia, że celem zaspokojenia pretensyi 
Kasy Oszczędności w Nowym Sączu w kwocie 
150 zł. z pn. odbędzie się w tymże sądzie 
licytacyjna publiczna sprzedaż a) połowy ciała 
hipotecznego whl. 858 gminy Nowy Sącz 
objętego dłużnika Franciszka Jazwieckiego 
własnej, oraz b) połowy eia*a hip. whl. 924 
tejże gminy objętego dłużnika Wojciecha 
Wilczyńskiego własnej w dwóch terminach, 
a mianowicie w dniu 25 czerwca 1896 i w 
dniu 30 lipca 1896 każdym razem o godz. 
10 rano.

Wadyum wynosi co do realności a) 40 
zł., co do realności b) 233 zł. wa.

Wyciąg hiputeczny, protokół oszacowa­
nia sprzedać się mającego ciała hip., tudzież 
reszta warunków licytacyjnych, mogą być 
w Begistraturze sądowej przejrzane.

Nowy Sącz, 18 kwietnia 1896.

L. 1145 "  (3742 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel- 

kieh rozpisuje w celu zaspokojenia preten­
syi w kwocie 1475 zł. wa. z pn. na rzecz 
Jędrzeja i Antoniny małż. Trojanowiczów 
publiczną sprzedaż realności wyk. hip. 273 
gm. kat. Mosty wielkie objętej, do Wiktoryi 
Dutkiewicz należącej na dzień 17 czerwca 
1896 i 20 lipca 1896 każdym razem o godz. 
10 przed południem w sali rozpraw tutej­
szego sądu.

Cena wywołania 2450 zł. wa.
Wadyum 245 zł. w. a.
Na pierwszym terminie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za lub wyżej c-my 
wywołania, zaś na drugim terminie nawet 
poniżej takowej.

Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w tus. registraturze.

Mosty wielkie, dnia 31 marca 1896.

L. 1275 (3773 1 - 3 )
Sąd powiatowy w Milówce ogłasza, że 

w sprawie egzekucyjnej Tomasza Urbaczki 
przeciw Janowi Fiederowi o 82 zł. rozpisa­
ną została egzekucyjna licytacya:

a) całej posiadłości lwh. 318,
b) 1/5 części posiadłości lwh. 1192,
c) 7/14 części posiadłości lwh. 1194,
d) 504/3260 części posiadł, lwh. 1196,
e) 14128 części posiadłości lwh. 1198,
f) 2/4 części posiadłości lwh. 1257 ks. 

gr. dla gm. kat. Kamesznica objętych, dłu 
żnika Jana Fiedora własnych na dzień 18 
czerwca i na dzień 21 lipca 1896 każdym 
razem o godz. 10 rano.

CeDa szacunkowa co do realności pod 
a) 209 zł. 75 ct., co do realności pod b) 
48 et., co do realności pod c) 24 zł., co do 
realności pod d) 74 zł. 84 ct., co realności 
pod e) 47 zł. 28 ct., co do realności pod 1) 
46 zł. 771/, ct.

Wadyum 10 prc. ceny szacunkowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony Wojciech Śleziak z Kamesznicy.
Besztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny i protokoł oszacowania można 
przejrzeć w tut. registraturze.

Milówka, 20 kwijtDia 1896.

L. 5610 (3730 1—3)
G. k. Sąd obwodowy w Kołomyi podaje 

niniejszem do wiadomości, że na prośbę ka­
sy oszezędn. miasta Kołomyi dozwoloną zo­
stała w eelu ściągnięcia kwoty 2850 zł. aw. 
z pn. egzekucyjna sprzedaż realności dłużni­
ków Abrahama Menezla i Feigi Menczel 
własnych wyk. hip. 1. 147 i J6 ks. gr. 
dla I dziel. m. Kołomyi objętych, w dwóch 
na dzień 28 czerwca i 21 lipca 1896 ka­
żdym razem na godz. 10 przed poł wyzna­

czonych terminach, że pomieniona realność 
na pierwszym terminie tylko za lub powyżej 
eeny szacunkowej w kwocie 4650 zł. wa., 
która służyć bęlzie oraz za eenę wywołania, 
na drugim terminie zaś także poniżej tako­
wej zostanie sprzedaną, że każdy chęć ku­
pna mający, obowiązanym będzie kwotę 465 j 
zł. wa. do rąk komisyi licytacyjnej złożyć, 
że dla wszystkich tych, którymby uchwała 
licytacyjna doręczoną być nie mogła, lub 
którzyby na rzeczoną realność później pra­
wa rzecowe nabyli, kurator w osobie adw. 
dr. Schustera z substytucją adw. dr. Eittig- 
steina został ustanowionym, wreszcie, że 
akt opisania w mowie będącej realności, 
tudzież bliższe warunki licytacyjne w tus. 
registraturze mogą być przejrzane.

Kołomyja, dnia 11 kwietnia 1896.

L. 1800 (37-38 1— 3)
Dnia 25 czerwca i dnia 16 lipca 1896 

zawsze o godz. 10 przed połudn. odbędzie 
się w sądzie tut. licytacya realności pod 1. 
sp. 3 i 26 w Wielkopolu — Ottenhausen 
położonych wyk. hip. 1. 315 i 316;objęiych Jana 
Weissa i Jerzego i Bozalii małż. Holeczka 
wfa nych na rzecz Wandy Michalskiej, Ma­
ryi Beymann i Edwarda Laukotki pto 800 
zł. wal. austr.

Cena wywołania- realności lk. 3, 2205 
z ł , realności pod lk. 26, 2160 zł.

WTadyum 10 prc. ceny wywołania.
Beszta warunków i akta do przejrzenia 

w tus. kancelaryi.
O czem zawiadamia się z życia i miej­

sca pobytu niewiadomych wierzycieli hipo­
tecznych izaka Bichtera i Walentego Didoj, 
wreszcie i tych wierzycieli hipotecznych, 
którzyby dopiero po dniu wystawienia prze­
dłożonego wyciągu hip. tj. 5 marca 1896 
prawa hipoteki nabyli i tych, którymby re- 
zolueya niniejsza lub późniejsze w sprawie 
niniejszej zapaść mające wcale nie lub nie 
wcześnie doręczone być mogły, z tcm domie- 
szezeniem, że dla nich kuratorów w osobie 
Markusa Bichtera, Włodzimierza Wieżyńskie- 
go i Adama Franka z Janowa ustanowiono.

O. k. Sąd powiatowy.
Janów, dnia 17 marca 1896.

L. 89 (3768 1— 3)
O. k. Sąd pow. m. d. Tarnowski po­

daje do wiadomości, że na zaspokojenie wie­
rzytelności gal. Zakładu kred. ziem. w likw. 
we Lwowie pto 5 rat wo 7 zł. 50 ct. wa. z 
pn. dozwoloną została sprzedaż egzek. real­
ności lwh. 20 ks. gr. gm. kat. Lubcza obję­
tej, Jakóba Gładysza w 6/12 częściach, zaś 
małol. Józefa Gładysza, Bozalii Gładysz, Ja­
na Gładysza, Anny Gładysz, Maryanny Gła­
dysz i Karoliny Gładysz każdego w 1/12 
części własnej.

Sprzedaż odbędzie się przez licytację 
publiczną w sądzie tut. w dwóch terminach 
27 czerwca 1896 i dnia 5 sierpnia 1896 ka­
żdym razem o godz. 10 przed poł.

Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa w ilości 450 zł. wa. przez 
egzckueyę popierającą zakład przy udzieleniu 
pożyczki przyjęta, poniżej której w terminie 
pierwszym realność sprzfdaną nie będzie.

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną eenę.

Wadyum przy licytacji złożyć się m a­
jące wynosi 45 zł. wa.

Besztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt opisania przynależności przejrzeć można 
w registraturze c. k. Sądu powiatowego m. 
del. w Tarnowie.

Tarnów, dnia 28 lutego 1856.

L. 749 (3706 »—8)
Niniejszem rozpisuje się konkur na 

opróżnioną posadę pedela dla wydziału filo­
zoficznego i teologicznego w Uniwersytecie 
Jagiellońskim w Krakowie.

Z posadą tą policzone są następujące 
emoluinenta : płaca roczna 300 z ł . , dodatek 
służbowy 75 zł. i dodatek na odzież w kwocie 
40 zł. rocznie.

Ubiegający się o tę posadę zastrzeżoną 
na mocy ustawy z dnia 19 kwietnia 18721. 
60 Dz. pp. dla kwalifikowanych podoficerów 
e. k. armii, winni udcwodnić, że są obywa­
telami królestw i krajów w Badzie państwa 
reprezentowanych, niemniej wykazać wiek, 
stan, dotychczasowe zatrudnienie i fizyczne 
uzdolnienie, przedewszystkiem zaś, co jest 
warunki en" koniecznym  otrzymania po­
sady, ie  piszą pięknie, kaligraficznie i 
ortograficznie po polsku i  po niem iecku, 
dlatego podanie ma być własnoręcznie napi- 
sane.

Podania należy wnieść najdalej do dnia 
1 lipca 1896 do c. k. Senatu Akademickiego 
Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie, 
a jeżeli kompetent zostaje w służbie publicz­
nej za pośrednictwem przełożonej Władzy. 
Tylko w braku podoficerów posiadających 
certyfikat i wymaganą kwalifikaeyę uwzględ­
nieni być mogą inni kandydaci.

Kraków, dnia 16 maja 1896.

L. 92 (3753 2— 3)
Sąd powiatowy WinnicK) przyjmie na­

tychmiast dyetaryusza biegłego w manipulacyi 
cywilnej i karnej

Wobec wynagrodzenia miesięcznego od 
35 zł. począwszy i wyżej przyjęte będą li 
podania zaopatrzone w bardzo dobre świa­
dectwa.

Podanie wnieść należy najdalej do 8 dni.
Z Naczelnictwa c. k. Sądu powiatowego. 

Winniki, 16 maja 1896.

L. 1031 (3727 2—3)
KONKURS.

Wydział powiatowy w Białej roz­
pisuje niniejszem w myśl reskryptu 
Wysokiego Wydziału krajowego z dnia 
17 kwietnia 1896 1. 20830 konkurs na 
posadę lekarza okręgowego w powiecie 
bialskim z siedzibą w Buczkowicach. 
Do okręgu w Buczkowicach należy 16 
gmin z liczbą mieszkańców 12718. Le­
karz okręgowy obowiązanym będzie 
utrzymywać aptekę domową.

Płaca z posadą tą połączona wy­
nosi rocznie 500 zł., zaś ryczałt na
koszta podróży rocznie 400 zł.

Podania o nadanie tej posady ua-
leży wnosić do dnia 20 czerwca 1896
na ręce Wydziału powiatowego w Białej 
i dołączyć do podania :

1. Dyplom doktora m edycyny  ;
2. dowód obywatelstwa austryackiego;
3. dowód, iż petent nie przekroczył 

40 roku życia ;
4. świadectwo odbytej co najmniej 

dwuletniej praktyki w zawodzie lekar­
skim ;

5. świadectwo lekarskie potwierdzone 
przez c. k. lekarza powiatowego, iż 
petent jest fizycznie zdatnym do peł­
nienia funkcyi lekarza okręgowego.

Z Wydziału Rady powiatowej. 
Biała, dnia 8 maja 1896.

L. 35310 (3763 2 - 3 )
KONKUBS 

Na posadę ekspedyenta przy c. k. 
Urzędzie pocztowym w Zapałowie, w powiecie 
Cieszanówskim za kontraktem służbowym i 
kaucyą w kwocie 200 zł.

P o b o r y :
Płaca rocznych 150 zł. 
ryczałt, kancel. 40 zł. 
i wynagrodzenie 300 zł. na posłańca 

pieszego dwa razy dziennie do dworca kolei 
żelaznej w Bobrówce i napowrót.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
25  maja br. do e. k. Dyrekcji poczt i ' te le ­
grafów we Lwowie.

Lwów, dnia 16 maja 1896.

L. 758 . (3764 2 - 3 )
Niniejszem rozpisuje się konkurs na 

posadę maszynisty w Collegium medicum 
e. k. Uniwersytetu Jagiellońskiego w Kra 
kowie.

Z posadą tą połączone są następujące 
em olum enta: płaca roczna 400 zł., donaiek 
akty walny w kwocie 100 zł. i ryczałt na 
ubranie służbowe 21 zł. rocznie. Zarazem 
maszynista ma prawo użytkowania mieszkania 
w naturze w budynku Instytutu.

Ubiegający się o tę posadę zastrzeżoną 
n a  mocy ustawy z dnia 19 kwietnia 1872
1. 60 Dz. pp- dl* kwalifikowanych podofice- j 
rów c. i k armii, winni udowodnić, że są \ 
obywatelami królestw^ i krajów reprezento­
wanych w Badzie państwa, że władają ję­
zykiem polskim i niemieckim w słowie i 
piśmie, oraz, że są ẑ  zawodu ślusarzam i; 
niemniej w.nni wykazać wiek, stan, dotych­
czasowe zatrudnienie i fizyczne uzdolnienie, 
przedewszystkiem zaś, co iest warunki m 
koniecznym otrzymania posady, że są bardzo 
dokładnie obziujomieni z obsługą motorów 
gazowych, instalacji oświetlenia elektrycznego, 
wodociągów i centralnego ogrzania.

Podania należy wnieść najdalej do 20 
czerwca 1896 do Senatu akademickiego
c. k. Uniwersytetu Jagiellońskiego w Kra­
kowie, a jeżeli kompetent zostaje w służbie 
pub.icznej za pośrednictwem przełożonej 
wład 'J . W braku pod -ficerów posiadających 
certyfikat i wymaganą kwalifikację uwzglę­
dnieni bvć moną mni kaudydaci.

Kraków, dnia 16 maja 1896.

Upadłości.
L. 3275 (3710 2—3)

C. k. Sąd obwodowy w Jaśle podaje 
do wiadomości, iz w ślad § 63 ustawy 
konk wdrożonem zostałc postępowanie kon­
kursowe do majątku Leona Kądzielskiego 
kupca nieprotokołowanego w Krośnie a to 
do całego tak ruchomego gdziekolwiek znrj- 
dującego się, jakoteż do nieruchomego mająr- 
ku. po żonego w tych krajach, w których

ustawa konkursowa z dnia 25 grudnia 1868
D. p. p. z r. 1869 nr. 1 obowiązuje.

Komisarzem konkursowym zamianowa­
nym został p. Feliks Beben sędzia powiatowy 
w Kreśnie, tymczasowym zaś zawiadowcą 
masy dr. Leopold Oaro adwokat w Krośnie.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez Sąd lub przedstawienia innego zawiado­
wcy masy konkursowej i jego zastępcy, tudzież 
wyboru wydziału wierzycieli, wyznacza się 
posłuchanie na dzień 28 maja 1896 o godzinie 
10 zrana w biurze komisarza konkursowego 
w Krośnie, na którym stawić się mają wie­
rzyciele z odnośnymi dokumentami, rosz­
czenia ich wyk&zującemi.

Wszyscy do tej masy konkursowej ja ­
ko wierzyciele jej roszczenia mający, cho­
ciażby nawet o takowe i spory wytoezo- 
nemi były, powinni takowe do dnia 3 
lipca 1896 stosownie do przepisów ustawy 
konkursowej unikając szkodliwych następstw 
tamże zagrożonych, zgłosić, i na posłuchaniu 
w dniu 31 lipca 1896 o godzinie 10 zrana 
w biurze komisarza konkursowego odbyć się 
mająeem, do likw dacyi i do uporządko­
wania podać.

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu 
stswająeym wierzycielom służy prawo przez 
wolny wybór w miejsce zawiadowcy masy, 
jego zastępcy i członków wydziału w ierzy­
cieli dotychczas urzędujących, powołać sta­
nowczo inne osoby, w których pokładają zau­
fanie.

Zarazem przypomina się wierzycielom 
nie mieszkającym w Krośnie, że w ślad §. 
111 ustawy konkursowej obowiązani są donieść 
sądowi o wybranym przez siebie a w Krośnie 
mieszkającym pełnomocniku do przyjmowania 
za nich wszelkich uchw ał, gdyż w przeciw­
nym razie na wniosek komisarza konkurso­
wego na ich koszt i niebezpieczeństwo kurator 
byłby ustanowiony.

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę­
powania konkursowego zamieszczane będą 
w dzienniku urzędowym „Gazety lwowskiej"

Jasło, dnia 14 maj* 1896.

L. 28878 (3760 2 - 3 )
G. k. Sąd krajowy we Lwowie otwiera 

niniejszem konkurs na wszystek ruchomy, ja­
koteż na wszystek nieruchomy, a w krajach, 
w których obowiązuje ustawa konkursowa z 
dnia 25 grudnia 1868 Nr. 1 Dz. p. p., poło­
żony majątek Herscha Thune nieprotokoło­
wanego kupca w Szczercu.

Kierownictwo tego konkursu porueza się 
Panu e. k. sędziemu powiatowemu w Szezereu 
jako komisarzowi konkursowemu, zaś tymcza­
sowym zawiadowcą masy ustanawia sit; Pana 
adw. dr. Jana Lityńskiego w Szezereu wzy­
wając zarazem wierzycieli, aby po przedło­
żeniu dokumentów, służących do wykazania 
ich pretensyi, poczynili swe wnioski eo do 
zatwierdzenia tegoż, lub ustanowienia innego 
zawiadowcy masy i aby przedsięwzięli wybór 
wydziału wierzycieli, w którym to celu wy­
znacza się termin na dzień 21 maja 1896 
godzinę 11 przedpołudniem w biurze komi­
sarza konkursowego w Szczercu.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensją do wspólnej ma3y rozbiorowej, 
ma takową zgłosić w tym sądzie krajowym 
wedle przepisu ustawy konkursowej pod rygo­
rem zagrożonych tamże szkodliwych skutków 
prawnych przed upływem dnia 24 czerwca 
1896 ; podać ją  na terminie u komisarza 
konkursowego na dzień 21 lipca 1896 go­
dzinę 11 przed południem w biurze komi- 

1 sarza konkursowego w Szezereu, wyznaczonym 
do uznania płynności i oznaczenia prawa 
pierwszeństwa, chociażby nr wet o nią spór 
już był wytoczony.

W ierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i członków 
wydziału wierzycieli, — inne osoby posiada­
jące ich zaufanie.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy kon­
kursowej umieszczane będą w „Gazecie Lwo­
wskiej."

2 e. k. Sądu krajowego 
Lwów, dnia 6 maja 1896.

Kratele.
L. 279 (3697 2_ 3)

Mary a z Leszczyńskich Senyszyn z 
Nowej wsi uznana marnotrawezynią, a kura­
torem jest Jakim Jaceńko

O. k. Sąd powiatowy.
Komarno, dnia 9 marca 1896.

L 2816 _ (3701 2 - 3 )
Antoniego Kalimona z Jastrzębkowa 

uznano umysłowo chorym; ustanowiono dlań 
Hryńka Kalimona z Jastrzębkowa kuratorem.

O. k. Sąd powiatowy.
Szczerzec, dnia 25 marca 1896.

L. 4951 (3736 2— 3)
Kuratelę nad Władysławem Dobrzęekim 

e. k. poborcą podatkowym z Buska znosi się. 
Busk, dma 12 maja 1896.



L. 25030 (3739 2 - 8 )
Kałuski e. k. Sąd powiatowy uznał I- 

wana Kubaszczuka z Tużyłowa marnotrawcą 
ustanawiając kuratorem Audrija Kowalczuka 
z Tużyłowa.

Kałusz, dnia 18 grudnia 1895.

L. 4082 (3737 2 - 3 )
Józef (zadziała, gospodarz gruntowy ze 

Zabrnia uznany marnotrawcą.
Kuratorem jego ustanowiono Walentego 

Czecha ze Świdrówki.
C. k. Sąd powiatowy 

Dąbrowa, dnia 28 marca 1896.

Q l  106 (3460)
gm  STamett ©einer SJiajeftdt beS ®aifer£!

®a3 f. £. 2anbe3gerid)t SBten af3 ijkejjs 
gericfjt f)at auf ftntrag ber f. f. ©taatSanloalG 
jdjaft erfannt, bajj Der Sn^att beź in ber 9łr. 
9 ber periobifdjen ®rucffd)tift: „Wieniec Polski" 
bom 1 ©onntage beź SJtonatź £Diai 1896 ent* 
fjalienen SlrftfelS mit ber Sluffdjrift: „Smok 
galicyjski w czoło ugodzony" in ten ©telfen
1. bon „odarła ze skóry . . big „w Gali- 
cyi" ; 2. bon „Nie spodziewajcie . . “ big 
„wykonajecie" (Seite 135) baS SBergefjtrt nad) 
§ 302 ©t. ®- begriinbe, unb eS ttńrb nad) § 
498 ©t. iP- O. baź iBcrbot bu SBeitemr* 
breitung biejer Srudfdjrift au3gefpt''djen, bie 
bon ber l. f. ©taatóantoaltfdjaft oerfiigte 23e* 
fdjfagnafjme gema^ § 489 ©t. 0 .  bejtatigt
unb gemafj § 37 ipr. ®. auf bie SBernidjtung 
ber faifirten ©jemplare erfannt.

ŚBieti, am 2 HJtai 1896

z dnia 9 marca 1896 1. 360 rozpisał licyta- 
cyę ruchomości u Franciszka Moskwińskiego 
zagrabionych z terminami na dzień 6 i 20 
maja 1896. Dla dłużnika ustanowiono kura­
tora ad aetum w osobie adwokata dr. Stani­
sława Angermana. Wzywa się zatem dłużnika, 
by się z kuratorem przed terminem co do 
swej obrony porozumiał, gdyż inaczej skutki 
zaniedbania sam sobie przypisze.

Przemyśl, 7 kwietnia 1896.

L. 2740 (3718 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie nie­

znanego z miejsca pobytu Mikołaja Ławrow- 
skiego z Dołżycy zawiadamia, że w skutek 
pozwu Benjamina Malz de praes. 1 maja 
1895 1. 2740 przeciw niemu o zapłacenie 
100 zł. a. w. z pn. termin na dzień 10 
czerwca 1896 wyznaczono, a dla niego ku­
ratora w osobie Wasyla Wethacz ustano­
wiono.

Wzywa się przeto pozwanego, by usta­
nowionemu kur»torowi potrzebnej informacji 
udzielił lub sądowi inuego zastępcę wskazał, 
gdyz inaczej skutki z tego wynikłe sam so­
bie przypisać będzie musiał.

Baligród, 1 maja 1896.

gm Dtameu ©einer 9Jłajeftnt beś ®aifer3!
®a3 f. f. 2anbeggcric|t SBten ai3 iJSrejE 

geridjt Ęjat aitf Slntrag ber f. f. ©taatSamoalG 
fdjafr erfannt, bafj ber gnljalt beS Slrtifefó mit 
ber Sfuffdjrift: „ ,3ur 23urgcrmeifterfragcu in
ber ©telle bon „Śtadj 963 gafjren" bis jum 
©cfjfuffe beS totfels (©eitc 1 ©palte 3, ©eitc 
2 ©patte 1) in ber iRr. 19 ber periobifdjeu 
®rudfd)rift: „SBabringer $8ejirf3=iRacbric£)ten“ 
bom 1 9Ktń 1896 ba§ SSerbredjen nad) § 63 
©t. ®- begriinbe, unb eS mirb nacfj § 493 
©t. 1P- £>. baź SSerbot ber SSłeiterberbreitung 
biejer ®rudfd)rtft auSgejprod)en, bie bon ber
I. f. ©taatgantoaltjdjaft ocrjiigte 35efd)lagnal)ine 
nad) § 489 ©t !|$. 0 .  bejtatigt unb nad) § 
37 i{łr. & auf bie SSernidjtuug ber jaijirten 
iKętmpiare erfannt.

SBien, am 4 2Jłai 1896.

L. 2738 . (3717 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 

nieznanego z miejsca pobytu Jurka Peczinka 
z Kielczany zawiadamia, że w skutek pozwu 
Matli Jarmark de praes. 1 maja 1896 1. 
2738 przeciw niemu o zapłacenie 140 zł. z 
pn. termin na dzień 10 czerwca 1896 wy- 

■ znaczono, a dla niego kuratora w osobie 
Ha wryły Kaczmar ustanowiono.

Wzywa się przeto pozwanego by usta­
nowionemu kuratorowi potrzebnej informacyi 
udzielił lub sądowi innego zastępcę wskazał, 
gdyż inaczej skutki z tego wynikłe sam so- 

1 bie przypisać będzie musiał.
Baligród, 1 maja 1896.

Ł. 373 . (3743 2 - 3 )
Sąd powiatowy w Mielnicy zawiadamia 

niewiadomego z życia i miejsca pobytu Ste­
fana Hanezara, że c. k. uprz. galic. Zakład 
kredyt, włościański w Iikwidacyi we Lwo­
wie wniósł przeciw niemu pozew de praes. 
1 maja 1895 1. 4409 pto 20 ra t pożyczko­
wych po 6 zł. a. w. z pn. na który wyzna­
czono termin do obrony na dzień 15 kwietnia 
J 896 w sądzie tutejszym i że kuratorem dla 
tegoż ustanowionym został Demian Neczwe- 

' dzink ze Zaw ala; rzeczą zatem jest pozwa­
nego temuż kuratorowi swe środki obronne 
podać lub też innego z istępcę sądowi
ti7 o LT U 7 *ł (*

Mielnica, 12 lutego 1896.

werbe Bank in Kuty gegen Majer Schickler 
et Cons. pto 500 fi. o W. N. G. fur den 
dem Leben und Wohnorte nach unbekannten 
Majer Schikler den Advocaten dr. Wiesel- 
berg zum Curator mit Substituirung des 
Advocaten dr. Allerhand bestellt und dem 
Enstellten Advokaten dr. Wieselberg die fiii 
Majer Schickler bestimmten Bescheide vom 
17 November 1894 Z. 18667 und vom 31 
August 1895, Z. 11849 zugestellt.

Kolomea, am 4 A pnl 1896.

L. 6263 (3754 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Wojniłowie o- 

znajmia, że w sporze drobiazgowym Sosi 
Ziegel przeciw niewiadomej z miejsca poby­
tu Basi Beinharz o 21 zł. 91 et. z pn. do 1. 
6263/895 ustanowił dekretem z dnia 20 li­
stopada 1895 1. 6263 kuratorem c. k. not. 
Wincentego Czechowicza w Wojniłowie a 
uchwałą z dnia 20 lutego 1895 do 1. 6263 
wyznaczył term in do rozprawy na dzień 27 
maja 1896 o godzinie 9 rano.'

Rzeczą Basi Reinharz jest bądź rzeczo­
nemu kuratorowi bądź innemu pełnomocni­
kowi udzielić potrzebnej do obrony informa­
cyi, inaczej złe skutki sarna sobie przypisać 
będzie musiała.

C. k. Sąd powiatowy.
Wojniłów, 10 lutego 1896.

L. 9050 (8519 2— 3)
Tarnowski Sąd obwodowy uwiadamia z 

miejsca pobytu niewiadomego Jana Małka, 
że adw. dr. Mtltza ustanowiono dla niego 
kuratorem w sprawie Cywy Fallik o 107 zł. 

Tarnów, 30 kwietnia 1896.

L. 2479 (3547 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Bóbrce zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Wa­
syla Cnolewkę, że celem doręczenia mu ts. 
uchwały tabularnej z dnia 20 października 
1894 1. 10134 ustanowił kuratora w osobie 
pana Kazimierza Poiła.

C. k. Sąd powiatowy.
Bobrka, dnia 28 marca 1896.

Sm jftamen ©etner SRajeftat be3 ®at)erg!
2)a§ f. f. IteiSgcriĄt to m S  al§ jprejj* 

gertd)t fjat iiber 2lntrag ber f. f. ©taat§an* 
foaltfdjaft in Jlceniż tn nidjt óffentlidjer ©ijjuitg 
erfannt, ber gnfjatt be* tn ber Śeilage ju 
SRummer 9 ber jperiobijdjen ®mdjd)rift : „Un* 
tocftiljd t̂e beutfdje SBortc" com 1 SRai 1896 
mit ber Ueberjdjrift: „SDeutjcĘje ©tubententuorte" 
©eite 2, ©palte 1, jtetjenben ©a^e§ uon ben 
SBorten „5Da mir" bi8 „fbnnen unb moHen" 
begriinbe ben Si^atbeftanb be§ 93crge£)enS nai^ § 
3o2 ©t. ®. e8 mtrb ba^er binfiĄtlic^ biejer 
©telle nad) § 489 @t. ty. 0 .  bie S3ejĄIag* 
nabme biejer ®rutff^rift bejtatigt unb gemajj 
493 ©t. D. ba8 ŚSerbot ber 2Beiterber= 
breitung binfidjtlid) biejer ©telle au§gejproĄeu.

iiremS, om 4 SDZai 1896.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 8478 (3545 3 —3)

C. k. Sąd powiatowy w Bóbrce zawia­
damia niewiadomego z miejsca pobytu Mi­
chała Winiarskiego, że celem doręczenia mu 
ts. uchwały tabularnej z dnia 25 lutego 1895
1. 2202 ustanowił kuratora w osobie pana 
Kazimierza Polio z Bóbrki.

C. Jr. Sąd powiatowy.
Bóbrka, dnia 28 marca 1896.

L. 5053 (3696 3 -  3)
C. k. Sąd powiatowy we Frysztaku za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Walentego Niemca, że W alenty Górka wniósł 
przeciw niemu pozew sumaryczny o zapłatę 
200 zł. aw. na który wyznaczono termin do 
rozprawy sumarycznej na diień 27 maja 1896 
godz. 9 rano.

Wzywa się zatem pozwanego Walente­
go Niemca, aby na powyższym terminie albo 
osobiście się stawił, albo porozumiał się z 
ustanowionym dla niego kuratorem W alen­
tym Półchłopkiem lub innego zastępcę Są­
dowi przedstawił, w przeciwnym bowiem razie 
skutki z tego zaniedbania wyniknąć mogące 
sam sobie przypisze.

Frysztak, dnia 14 grudnia 1895.

L. 6811 (3551 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Czortkowie u- 

stanawia w sprawie egzekucyjnej dr. Stani­
sława Poboreckiego jako prawonabywcy U- 
schera Metha przeciw Józefowi Mysłowskiemu 
pto 2480 zł. z pn. dla nieznanego z miejsca 
pobytu Uschera Metba kuratora w osobie dr.

! Czaczkowskiego i temuż doręcza uchwałę z 
dnia 19 listopada 1895 1. 19699 dla Usche­
ra Metha przeznaczoną.

Z e. k. Sądu powiatowego. 
Gzortków, 29 kwietnia 1896.

L. 4803 (8775 1—3)
Nieznanego z życia i miejsca pobytu 

Mojżesza Wissinana lub jego nieznanych 
spadkobierców zawiadamia się, że Albertyna 
Lubomęzka podała tu przeciw nim pozew o 
uznanie za zgasłą i wykreślenie sumy 28 zł- . 
15 ct. a. w. z realności w Stryju wyk. hip i 
1425, że kuratorem strony pozwanej adwo­
kata Rabinowicza ustanowiono i termin do 
rozprawy sumarycznej na 10 czerwca 1896 
godzinę 9 rano wyznaczono i wzywa się stro­
nę pozwaną do udzielenia kuratorowi infor- 
maoyi lub ustanowienia innego zastępcy.

C. k. Sąd powiatowy.
Stryj, 3 marca 1896.

L- 2178 (8769 1— 3)
, Uwiadamia się niewiadomego z życia 

i miejsca pobytu Mikołaja Święcha, iż w spo­
rze drobiazgowym Salamona Guttenberga
przeciw Mikołajowi Święchowi o zapłacenie
kwoty 23 z}_ 40 cf w a_ z pn w którym 
termin d0 rozprawy na dzień 17 czerwca 
1896 o godzinie 9 przed południem wyzna­
czony został kuratorem jego Antoniego Wojna­
rowskiego wójta z Brzezin ustanowiono.

Wzywa się zatem pozwanego, aby na 
powyższym terminie sam stanął lub potrzeb­
nych infotmacyi kuratorowi lub jego zastępcy 
udzielił, gdyż inaczej skutki swego zaniedba­
nia sam sobie przypisze.

G. k. Sąd powiatowy.
Brzostek, 10 maja 1896.

L. 2967

L. 8492 (3694 3 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy miejsko-delego- 

wany w Przemyślu zawiadamia z miejsca 
pobytu niewiadomego Franciszka Moskwiń­
skiego, że c. k. główny Urząd podatkowy w 
Przemyślu w celu ściągnienia zaległego po­
datku w kwocie 54 zł. 79 ct. aw. edyktem

n . (3776 1 - 3 )
D. k. Sąd powiatowy w Pruchniku za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Samuela Eisberta, że Salamon Abeud wniósł 
przeciw niemu pod dniem 21 kwietnia 1896 
trzy skargi drobiazgowe 1. 2967, 2968 i 2969 
o zapłacenie 37 zł. 17 ct., 36 zł. 62 ct i 
43 zł. 80 ct. i że we wszystkich tych spra­
wach ustanowiono dla pozwanego kuratorem 
Andrzeja Ledwożywa w Pruchniku, wyzna­
czając w takowych termina do rozprawy na 
dzień 18 czerwca 1896 godz. 9 z rana.

Wzywa się zatem Samuela Eisberta, 
aby ustanowionemu kuratorowi służące dla 
swej obrony środki dostarczył, gdyż inaczej 
z zaniedbania tego wyniknąć mogące szkodli­
we następstwa sam sobie przypisze.

Pruchnik, 22 kwietnia 1896.

L. 3450 (3731 2 - 3 )
Das k. k. Kreisgericht in Kolomea hat 

in der Exekutionssache der Handel und Ge-

L. 6730 (3507 2—3)
O. k Sąd powiatowy w Rozwadowie 

zawiadamia niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu Franciszka i Jadwigę Żłotków iż re ­
zolucja tabularna z dnia 8 października 1895 
1. 6730 dla nieb przeznaczona doręczoną zosta­
ła ustanowionemu dla nich kuratorowi adw. 
dr. Jezierskiemu w Rozwadowie.

Rozwadów, dnia 8 października 1896.

L. 15419 (3466 2—3)
O. k. Sąd obwodowy zawiadamia F ran ­

ciszka Kruszelnickiego z miejsca pobytu nie 
wiadomego, że dlań wsprawie Mendla Fróhli- 
eha przeciw spadkobiercom ś. p. Jana Kru- 
szelniekiego o 26 zł z pn., kuratora w o- 
sobie adw. dr. Kraśnickiego ustanowiono i 
temuż uchwałę z 27 września 1890 1. 12157 
zarządzającą intabulacyę prawa zastawu na 
połowie realności lwh. 154/IY w Kołomyi 
tudzież dalsze w tej sprawie wydane uchwa­
ły doręczono.

G. k. Sąd obwodowy.
Kołomyja, 2 listopada 1895.

L. 3451 (3505 2 —3)
Sąd powiatowy w Nowymtargu zawia­

damia Jana Tylkę, że dlań celem doręcze­
nia tut rezolucyi z 21 czerwca 1898 1. 1268 
dozwalaląeej zaintabulowania na rzecz Anto­
niny Tyłkowej prawa własności połowy 
realności whl. 43 i 1|24 części realności 
whl. 19 gm. kat Rogoźnik objętych, do­
tychczas nieobecnego Jana Tyłki własnych 
został Tomasz Komperda z Rogóżnika kura­
torem ustanowiony.

Nowytarg, dnia 10 marca 1896.

L. 1878 (3436 2—3)
O. k. Sąd powiatowy w Bóbrce zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Ilka 
Giletę że celem doręczenia tus. uchwały ta ­
bularnej z dnia 8 stycznia 1895 1. 102 usta­
nowił kuratora w osobie Jakima Dmyterki 
z Podsosnowa.

Bóbrka, dnia 20 lutego 1896.

L. 8957 _ (3434 2—3)
Tarnowski Sąd obwodowy zawiadamia 

Jana Kubasa z miejsca pobytu niewiadome­
go, pozwanego przez Wolfa Deresiewieza o 
216 zł. że adw. dr. Mtltza kuratorem dla 
niego w tej sprawie ustanowiono.

Tarnów, 30 kwietnia 1896.

L. 3477 (3546 8—3)
O. k. Sąd powiatowy w Bóbrce zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Jana 
Winiarskiego, że celem doręczenia mu ts. 
uchwały tabularnej z dnia 25 lutego 1895
1. 2205 ustanowił kuratora w osobie Kazi­
mierza Polla w Bóbrce.

C. k. Sąd powiatowy 
Bóbrka, dnia 28 marca 1896.

L. 7900 (3432 2 - 3 )
G. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie wekslowej Herseha Pfau 
o 419 zł. dla nieznanego z miejsca pobytu 
pozwanego Grzegorza Petrowieza, adw. dr. 
Zippera kuratorem i doręczył mu nakaz za­
płaty z dnia dzisiejszego.

Kołomyja, 25 kwietnia 1996.

L. 10085 (3535 2 - 3 )
G. k. Sąd krajowy w Krakowie wzywa 

wszystkich mających wiadomość o życiu lub 
miejscu pobytu Szczepana Siemieńskiego 
który w roku 1863 z Krzeszowic udać się 
miał do powstania polskiego, odkąd niema 
o nim wiadomości, aby o tem donieśli albo 
sądowi tutejszemu albo ustanowionemu dla 
nieobecnego kuratorowi adw. dr. Łepkowskie- 
mu w Krakowie najpóźniej do dnia 1 maja 
1897, poczem nastąpi załatwienie prośby c 
uznanie nieobecnego za zmarłego.

Kraków, dnia 20 marca 1896.

L. 429 (3543 2—3)
Podaje się do wiadomości, ie  w spra­

wie tabularnego prawa własności do parc. 
Ib. 1079/t, 2079|3, 2080/t , 2080/3 i 2082/t , 
wchodzących w skład ciała hip. 1. 68 ks. 
gr. gm. Sadzawa przedtem Fedora Worony- 
sza własnych, na Stefana Dydyka wydaną 
ts. uchwałą z 18 grudnia 1889 I. 11878 do­
ręczono ustanowionemu dla niewiadomego z 
miejsca pobytu Fedora Woronycza kuratoro­
wi c. k notaryuszowi Piotrowi Kurysiowi w 
Bohorodczanach.

O. k Sąd powiatowy. 
Bohorodc-zany, 23 marca 1896.

L. 23270 (3573 2—3)
G. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie wzywa wskutek prośby Józefa Stroh 
i Henryki Sokal de praes. 14 kwietnia 1896
1. 23270 posiadacza wekslu treści „Lemberg 
den 8 November 1874. Pr. 210 fi. o. W. 
Am 5 Janner 1875 zahlen Sie gegen diesen 
Prima Wechsel an die Ordre meiner Eigene 
die Sume von Gulden zweihundert zehn in 
ost. Wahr. den W erth erhalten und stellen 
iłrn auf Rechnung laut Bericht, Hr. Johann 
Jordan in Lemberg zlb. in Lemberg Moses 
Stroh m. p. angenommen Johann Jordan 
m. p .“ ażeby ten weksel w przeciągu 45 dni 
licząc od dnia ostatniego ogłoszenia edyktu 
w „Lwowskiej Gazecie" urzędowej sądowi 
przedłożył, gdyż po bezskutecznym upływie 
tego terminu takowy na żądanie Józefa Stroh 
i Henryki Sokal za umorzony uznanym zo­
stanie.

Lwów, 18 kwietnia 1896.

L   ̂ (3495 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Sanoku uwia­

damia Bronisława Sadowskiego z życia i 
miejsca pobytu nieznanego, że powiatowe 
Towarzystwo zaliczkowe w Sanoku przeciw 
niemu i tow7. o nakaz zapłaty sumy wekslo­
wej prośbę wniosło, któremu żądaniu uchwa­
łą z dnia 17 marca 1896 1. 1993 zadość u- 
czyniono.

Oraz ustanowił sąd dla tegoż pozwane­
go kuratora w osobie p. adw. dr. Flakowi- 
eza i poleca pozwanemu, ażeby co do swej 
obrony z kuratorem się porozumiał, lub in­
nego pełnomocnika sądowi w czas przedsta­
wił, inaczej skutki zaniedbania sam sobie 
przypisać będzie musiał.

Sanok, 21 kwietnia 1896.

L. 2850 (3496 2—3)
O. k. Sąd obwodowy w Sanoku uwia­

damia Bronisława Sadowskiego z życia i 
miejsca pobytu nieznanego, że powiatowe 
Towarzystwo zaliczkowe w Sanoku przeciw 
niemu o nairaz zapłaty sumy wekslowej pro­
śbę wniosło, któremu żądaniu uchwałą z 
dnia 10 grudnia 1895 1. 7686 zadość uczy­
niono.

Oraz ustanowił sąd dla tegoż pozwane­
go kuratora w osobie p. adw. dr. Flakowi- 
cza i poleca pozwanemu, ażeby co do swej 
obrony z kuratorem się porozumiał lub inne­
go pełnomocnika sądowi w czas przedstawił 
inaczej skutki zaniedbania sam sobie przy­
pisać będzie musiał.

Sanoir, 21 kwietnia 1896.

L. 6884 ~ (3491 2—3)
O. k. Sąd obwodowy w Kołomyi w 

sprawie wekslowej komereyalnego Zakładu 
kredytowego w Horodenee przeciw Adolfowi 
Teichman pto 230 zł. w. a. ustanowił kura­
torem dla pozwanego z miejsca pobytu nie­
wiadomego adw. dr. Maramorosza i doręczył 
mu nakaz zapłaty z dnia dzisiejszego. 

Kołomyja, 11 kwietnia 1896.



L. 16350 (3525 2 —3)
C. k. Sąd powiatowy w Gródku oznaj­

mia niewiadomych z miejsca pobytu Michała 
Fiszkiewicza (ojca) Sarę Winter, Dawida 
Kawe, Goldę Kawe, Sarze Kawe, Jankla 
W inter, Itle Feidze dw. im. W inter i Rebe­
kę Blum zam. Billig, źe przeciw nim przez 
Samuela Blum pozew de pr. 27 listopada 
1895 1. 16350 o zniesienie współwłasności 
realności wyk hip. 1. 2046 ks. gr. gm. Gro­
dek wniesiony został, i że dla nich kuratora 
adw. p. dr. Longina Ozarkiewicza w Gródku 
ustanowiono.

Wzywa się ich, by temuż kuratorowi 
środki do swej obrony służące na czas do­
starczyli lub sądowi innego zastępcę oznaj­
mili, gdyż inaczej szkodliwe skutki sami so­
bie przypiszą.

0. k. Sąd powiatowy.
Gródek, 13 marca 1896.

L. 6628 (3524 2—3)
0. k. Sąd powiatowy zawiadamia z ży- 

ciaa i miejsca pobytu niewiadomych do A- 
meryki przesiedlonych spadkobierców po 
Jakóbie Muller a to : Jakóba Miłller, Magda­
lenę Bachmannn, Elżnietę Sinscheid, Kata­
rzynę Kintri, Jana Mtiller i Henryka Mtlller, 
że na prośbę de praes. 17 maja 1895 1. 
6728 dozwolono uchwałą z dnia 28 czerwca 
1895 1. 6628 na wpis prawa własności go­
spodarstwa lk. 6 w Neuhof wyk. hip. 162 
gm. Zawidowice Jakóba Muller własnego, na 
rzecz Jakóba i Wilhelminy Mullerów i że 
dla powyższych nieobecnych celem doręcze­
nia powyższyej uchwały hipotecznej ustano­
wiono kuratorem adw. dr. Longina Ozarkie- 
wicza w Gródku.

Gródek, 28 czerwca 1895.

L 2641 (3428 2 - 8 )
0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie Arona Schustera przeciw 
Józefowi Jakubowicz o 108 zł. dla nieznanego 
z miejsca pobytu pozwanego Józefa Jakubo­
wicza adw. dr. Kraśnickiego kuratorem z su- 
bstytucyą adw. dr. Haczewskiego i doręczył 
kuratorowi adw. dr. Kraśnickiemu nakaz za­
płaty z 5 maja 1894 1. 6926 dla Józefa Ja­
kubowicza przeznaczony.

Kołomyja, 7 marca 1896.

L. 2522 (3476 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kamionce str. 

uwiadamia niewiadomą z miejsca pobytu Ma- 
ryę Harasymów vel Harasymiec, iż w celu 
doręczenia uchwały tabularnej z 16 grudnia 
1894 1. 12959 względem zaintabulowania 
Iłk&| Wasyliszyna za właś iciela wbl. 137 i 
185 gminy Stryhanka kuratora w osobie Jana 
Kowala ustanowiono i temuż uchwałę tę do­
ręczono.

Kamionka, 23 marca 1896.

L. 1515 (3473 2 - 3 )
0. k. Sąd pow. miej. dcl. w Tarnopolu 

zawiadamia z miejsca pobytu nieznaną Helenę 
hr. Mier, że przeciw niej wniósł Chaim We- 
chsler pozew o niepokojenie w t osiadaniu 
brzegu rzeki Seret, tudzież, że na jej koszt 
i niebezpieczeństwo zamianowano dla niej 
kuratorem adwokata dr. Łuczakowskiego w 
Tarnopolu.

Wzywa się ją  zatem, by temuż swoje 
środki obrony podała, lub też innego zastę­
pcę Sądowi wymieniła.

0. k. Sąd pow. miej. del.
Tarnopol, 22 lutego 1896.

L. 1472 (3504 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Krościenku za­

wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Abrahama Aschengraua, że w spra­
wie egzekucyjnej Ludwina Dzianotta przeciw 
niemu pto 34 zł. 24 ct. aw. z pn. dla niego 
kuratorem ad actum Jakóba Stollera z Szcza­
wnicy wyźnej ustanowiono, że zatem rzeczą 
jego będzie o swym pobycie donieść lub peł­
nomocnika sobie ustanowić, gdyż inaczej 
szkodliwe skutki ztąd wyniknąć mogące sam 
sobie przypisze.

0 . k. Sąd powiatowy.
Krościenko, 27 marca 1896.

L. 7090 (3498 2 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Tarnowie zawiadamia niewiadomego z pobytu 
Abrahama Steinhauta, ii  dla niego w sporze 
sumarycznym J . Józefa Susehnego przeciw 
niewiadomemu z pobytu Abrahamowi Stein- 
hautowi pto 68 zł. wa. z pn. kuratorem ad 
actum dr. Tadeusz Tertil w Tarnowie, a te ­
goż zastępcą adw. dr. Herman Mtltz w Tar­
nowie ustanowiony został.

Tarnów, 2 kwietnia 1896.

L. 12691 (3529 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Nowymtargu 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomą 
Katarzynę Garbarz, że dla niej celem dorę­
czenia tutejszych rezolucyj hipotecznych z dnia 
13 marca 1894 1. 1987 i 30 marca 1894 1. 
2412 kuratorem Wojciech Pęksa z Waks- 
munda ustanowiony został.

Nowytarg, dnia 30 stycznia 1896.

L. 8369 (3518 2— 3)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Brzeżanach ustanawia dla niewiadomego z 
miejsca pobytu Izraela Salomona Breinesa z 
powodu wniesionej przeciw niemu skargi 
wekslowej Simona Griinberga o zapłac-enie 
50 zł. z pn. z weksla z daty Podhajce 13 
listopada 1894 p. adw. dr. Czajkowskiego ku­
ratorem, któremu wydany równocześnie na­
kaz zapłaty się doręcza.

O tem zawiadamia się pozwanego z 
tem, by kuratorowi środki obrony udzielił 
lub innego zastępcę ustanowił i tegoż sądo­
wi oznajmił, w przeciwnym razie skutki za­
niedbania sam sobie przypisze.

Brzezany, 4 maja 1896.

L. 2459 "  “ (3527 2 - 3 )
Zawiadamia się niewiadomego z życia 

i miejsca pobytu Wiktora Lorczaka, że w 
sprawie kasy pożyczkowej gminy Krynica 
przeciw niemu pto 30 zł. wa. z pn. dla niego 
ustanowionym został kuratorem Antoni Żurek 
i że temuż pozew z dnia 28 marca 1896 
Nr. 2459 doręczony został. Rzeczą jest Wik­
tora Lorczaka udzielić kuratorowi informacyi 
do sporu lub innego pełnomocnika ustanowić, 
inaczej sam sobie przypisze skutki zaniedbania.

C. k. Sąd powiatowy.
Muszyna, dnia 28 marca 1896.

L. 8368 (3517 2 - 3 )
0. k Sąd obwodowy jako handlowy w 

Brzeżanach ustanawia dla niewiadomego z 
miejsca pobytu Izraela Salomona Brainesa z 
prwodu wniesionej przeciw niemu skargi 
wekslowej Simona Grtinberga o zapłacenie 
50 zł. z pn z weksla z daty Podhajce 13 
listopada 1894 pana adw. dr. Czajkowskiego 
kuratorem, któremu wydany równocześnie 
nakaz zapłaty się doręcza.

O tem zawiadamia się pozwanego z teme 
by kuratorwi środki obrony udzielił, lub in ­
nego zastępcę ustanowił i tegoż sądowi o- 
znajmił, w przeciwnym razie skutki zanied­
bania sam sobie przypisze.

Brzeżany, 4 maja 1896.

L. 1104 (3102 2— 3)
0. k. Sąd powiatowy w Bóbrce zawia 

damia niewiadomego z miejsca pobytu I#a- 
na Rybija, że celem doręczenia mu ts. uchwa­
ły tabularnej z dnia 14 marca 1895 1. 2987 
ustanowił kuratora w osobie Iwana Wojto­
wicza z Podhorodyszcza.

0. k. Sąd powiatowy.
Bobrka, 15 lutego 1896.

L. 11295 (3411 2 - 3 )
Leżajski Sąd powiatowy zawiadamia 

niewiadomego z miejsca pobytu Antoniego 
Nabrzeskiego, źe w sprawie egzekucyjnej 
Mechla Ratba przeciw niewiadomemu, o 
o wpis egzekucyjnego prawa zastawu dla su­
my 9 zł. w. a. z pn. kuratorem dlań Sebe- 
styana Zalota z Tryńczy ustanowił i temu 
odnośną uchwałę tabularną doręczył.

Leżajsk, 14 grudnia 1895.

L. 1108 (3403 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Bóbrce zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobjtu Iwa­
na Rybija, że celem doręczenia mu ts. uchwa­
ły tabularnęj z dnia 16 marca 1895 1. 3239 
ustanowił kuratora w osobie Iwana Wojto­
wicza z Podhorodyszcza.

C. k. Sąd powiatowy 
Bóbrka, 15 lutego 1896.

L. 1763 (3418 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Sieniawie w 

sprawie egzekucyjnej Beriseba i Pessli Ru­
binsteinów przeciw spadkobiercom Wolta 
Sandbanka o 189 zł. 69 ct. z pn. zawiada­
mia niewiadomych z życia i miejsca pobytu 
Dawida i Szaję Sandbanków iż ustanowił dla 
nich kuratorem c. k. notaryusza p. Zielonkę 
w Sieniawie i doręczył mu uchwałę z 10 
lutego 1896 1., 362 którą egzekucyjne osza­
cowanie realności w Piskorowicach zostało 
dozwolone i wzywa ich by kuratorowi infor­
macyi udzielili lub innego pełnomocnika u- 
stanowili, i o tem sądowi donieśli.

Sieniawa, 30 kwietnia 1896.

L. 11724 (3417 2— 3)
Przebywającego w Ameryce Tytnka Ba- 

łutiańskiego wzywa się by do roku do spadku 
po zmarłym w Zawadce rymanowskiej jego 
ojcu Wasylu się zgłosił, inaczej bowiem per- 
traktaeya spadku z ustanowionym dlań ku­
ratorem notaryuszem Orłowiczem przeprowa­
dzoną zostanie.

0. k. Sąd powiatowy.
Rymanów, 20 marca 1896.

L. 10476 (3479 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Potoku złotym 

ogłasza, że dnia 28 marca 1892 zmarła w 
Potoku złotym Autonina Buczyńska bez po­
zostawienia ostatniej woli rozporządzenia.

Gdy miejsce pobytu jej spadkobierczy­
ni Rozalii Buczyńskiej sądowi nie jest znane, 
wzywa się ją, aby do roku od dnia dzisiej­
szego ogłoszenia w tutejszym sądzie się zgło­
siła i deklaracyę do spadku wniosła, gdyż w 
razie przeciwnym pertraktacja spadku z jej

’ ustanowionym kuratorem Stanisławem Ka- 
i mińskim ukończoną zostanie.

0. k. Sąd powiatowy.
| Potok złoty, 30 stycznia 1896.

L. 7205 (3483 2 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej Towarzystwa 

zaliczkowego w Jaśle, przeciw Wojciechowi 
Baranowi, Józefowi Baranowi i Józefowi Dzia­
dosz o 200 zł. w. a. ustanowiono dla nie­
wiadomego z miejsca pobytu, Wojciecha Ba­
rana, kuratorem Jana Trybusa, celem dorę­
czenia temuż kuratorowi rezolucyi z 22 kwie­
tnia 1895 r. 1. 2125 przyjmującej protokół 
egzekucyjnego zajęcia i oszacowania rucho­
mości do Wojciecha Barana należących.

Wzywa się przeto Wojciecha Barana 
aby ustanowionemu kuratorowi środków obro­
ny dostarczył lub innego pełnomocnika tut. 
sądowi przedstawił.

Żmigród, 31 marca 1896.

L. 9693 (3536 2— 3)
0. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie na prośbę Jakóba Walda wzy wa 
każdego posiadacza książeczki udziałowej 
Towarzystwa kredytowego rękodzielników i 
przemysłowców w Krakowie z dnia 6 lutego 
1886 nr. 696 Tom I. na 55 zł. opiewającej, 
aby w ciągu roku od dnia ogłoszenia edyktu 
licząc książeczkę powyższą tem pewniej w 
tut. Sądzie okazał, ile że po bezskutecznym 
upływie tego terminu na powtórne żądanie 
ksiąźeezka ta  za umorzoną uznaną zostanie. 

Kraków, 20 marca 1896,

L. 2211 “  (3590 2 - 3 )
Sąd powiatowy Zatorski ustanowił dla 

niewiadomego z miejsca pobytu Ludwika 
Stankiewicza, kuratorem Wojciecha Plewnia- 
rza z Przeciszowa celem doręczenia ts. rezo­
lucyi z dnia -31 grudnia 1895 1 5698 w 
sprawie po ś. p. Wojciechu Momocie o wy­
danie odprawy z kasy sierocej i o tem Lu­
dwika Stankiewicza celem strzeżenia praw 
zawiadamia.

Zator, 25 kwietnia 1896.

, i białe paski, pakiet zawierający dwoje spo- 
j dni i surdut stary wszystko bez wartości, 

para starych butów z cholewami, chustka 
czerwona na głowę bez wartości, kaftanik 
czerwony stary, sukienka biało niebieska 
dziecinna, para bucików dziecinnych, dwie 
koszule i płachta, tobołek zawierający koszu­
lę, kalesony i cbustkę do odziania podartą, 
rożek na proch, strzelba jedno rurkowa i 
bronny gwóźdź, jedenaście sztuk obrazów 
treści religijnej papierowych bez ram, ko­
paczka stara, buty stare z cholewami, cięża­
rek dwu funtowy.

Wzywa się przeto owych niewiadomych 
właścicieli, aby w przeciągu roku od ostat­
niego obwieszczenia tego edyktu, zgłosili się 
w tut. sądzie i prawo własności do tychże 
poszczególnych ruchomości wykazali, gdyż 
w przeciwnym razie postąpi się z niemi w 
myśl §. 379 p. k.

Kęty, 29 lutego 1896.

L- 6026 (3579)
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu ja ­

ko sąd handlowy ogłasza, iż zapisano w re­
jestr handlowy dla spółek handlowych firmy 
Samuel Gottesmann, Mojzesz Badian i Lazar 
Kirschen dzierżawca prawa propiiiacyi w Grzy­
małowie z tem, że spółka rozpoczęła swą 
działalność od 1 stycznia 1896, że jawnymi 
spólnikami są Samuel Gottesmann, Mojżesz 
Dadian i Lazar Kirschen wszyscy w Grzyma­
łowie zamieszkali i że spółkę będą zastępy- 
wali spólnicy w ten sposób, że do prawo­
mocnego zobowiązania spółki na zewnątrz 
w obec trzecich osób albo władz państwo­
wych, krajowych, powiatowych lub gminnych 
i zobowiązań dłużnych potrzebne są podpisy 
wszystkich wspólników.

Tarnopol, 4 kwietnia 1896.

L. 9031 (3576 2—3) _
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w . 

Tarnowie poleca m myśl art. 73 ust. weksi 
posiadaczowi niżej opisanych zagin ionych  
weksli, aby:

1. weksel z daty Tarnów dnia 25 m ar­
ca 1896 na 106 zł. 39 ct. w. a. płatnych w 
dniu 15 czerwca 1896 na zlecenie własne 
opiewający, przez Szymona Klingera wysta­
wiony i żyrowany a przez Markusa i Rytkg 
Gerstlerów przyjęty.

2. wekslel z daty Tarnów dnia 19 lu ­
tego 1896 na 98 zł. 54 ct. w dniu 19 czerw­
ca 1896 płatnych na zlecenie własne opie­
wający przez Szymona Klingera wystawiony 
i żyrowany a przez Ciejwę Heiberger przyjęty

3. weksel z daty Tarnów dnia 5 marca 
1896 na 104 zł. 54 et. w dniu 5 lipca 1896 
płatnych na zlecenie własne opiewający, przez 
Szymona Klingera wystawiony i żyrowany a 
przez Osy as? a Tannenbauma przyjęty tem 
pewniej tut. c. k. sądowi obwodowemu w 
terminie 45 dni, który termin co do wekslu 
pod 1 opisanego z dniein 16 czerwca 1896, 
co do wekslu pod 2 opisanego z dniem 20* 
czerwca 1896 a co do wekslu pod 3 opisa­
nego z dniem 6 lipca 1896 biedź rozpoczyna 
przedłożył, gdyż inaczej weksle te za umo­
rzone uznane zuslaną.

Tarnów, 30 kwietnia 1896.

L. 5766 (2995)
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy o- 

głasza, iz dnia 22 mai ca 1896 wpisaną zo­
stała do rejestru handlowego dla firm po­
jedynczych firma Kalman Duft przedsiębior­
ca w Przemyślu.

Przem yśl ,  3 kwietnia 1896.

L. 2686 (3561)
Niewiadomych z miejsca pobytu i życia 

Jakóba Trapie i Annę Trapie zawiadamia 
się, że celem doręczenia im tusąd. uchwały 
tabularnej z dnia 6 maja 1895 1. 5749 którą 
dozwolono na rzecz Nuchima Weintrauba i 
i Lipy Potaschmana intabulacyę prawa wła­
sności do realności wyk. hip. 1. 269 ks. gr. 
gm. Krosienko objętej, poprzód do nich na­
leżącej, ustanowiony został kuratorem dla 
nieb Jakób Schwarzwalder z Krosienka.

0. k. Sąd powiatowy. 
Przemyślany, 20 marca 1896.

L 160 (3556 1—3)
W  Sądzie tutejszym znajdują się w 

przechowaniu z różnych spraw karnych nie­
wiadomych właścicieli następujące przedmio­
ty: dwie flaszki próżne, raszpia, pistolet
jednorurkowy z białą rączką, nóż, stare bu­
tik i skórkowe damskie, złamana strzelba o 
jednej lufie, kłódka zepsuta, mała strzelba 
krótka jednolulkowa, zegarek srebrny, zega­
rek z-psuty wielka cebula, wisiorek złoty, 
pierścionek srebrny, pudełko drewniane a w 
niem kozik, dwa wytrychy i pięć sznurków 
korali czerwonych średniej wielkości, węzełek 
zawierający chustkę czerwoną, kalesony bia­
łe, kaftanik niebieski i gorset barchanowy 
czerwony, dwie sztuki płócienka w czerwone *

D. 24406 (3597 1 -  3)
0. k. Sąd krajowy dla spraw cywilnych 

wzywa wskutek prośby Maiera Rappaporta 
de pr. 18 kwietnia 1896 1. 24406 posiadacza 
wekslu z daty Janczyn 6 stycznia 1862 na 
812 zł. w. a. opiewającego dnia 15 maja 
1863 we Lwowie płatnego przez Izaka Wein- 
reba wystawionego a przez Szymona Ośmia- 
łowskiego i Ludwikę Ośmiałowską akcepto­
wanego ażeby ten weksel w przeciągu dni 
45 licząc od dnia ostatniego ogłoszenia e- 
dyktu w gazecie urzędowej, sądowi tem pew­
niej przedłożył, ileźe po bezskutecznym upły­
wie tego terminu weksel ten za umorzony 
uznany zostanie.

Zarazem zawiadamia się niewiadomego 
z życia i miejsca pobytu Szymona Ośmiałow- 
skiego, że dla niego kuratorem adw. dr. 
Dąbrowski z zastępstwem adw. dr. Dulęby 
ustanowiony i uchwała dlań przeznaczona do 
rąk pierwszego doręczoną została.

Wzywamy niniejszym edyktem niewia­
domego z życia i miejsca pobytu Szymona 
Ośmiałowskiego, by się w należytym czasie 
u ustanowionego kuratora, lub też w sądzie 
osobiście zgłosił i celem przestrzegania swych 
praw stosowne kroki uczynił, gdyż w prze­
ciwnym razie szkodliwe wyniknąć mogące 
skutki sam sobie przypisze.

Lwów, 25 kwietnia 1896.

L 25334 (3634 1 - 3 )
0. k. Sąd krajowy we Lwowie wiado­

mo czyni, iż w skutek wniesionego przez 
Markusa Pilpel i Eliasza Pilpel przez ojca i 
opiekuna Ozyasza Pilpel przeciw Judzie Her- 
szowi Zwiekel pozwu de praes. 22 kwietnia 
1896 1. 25334 o uznanie prawa własności 
1/18 i 1/72 części realności 5843/4 we Lwo­
wie odnośna uchwała doręcza się z życia i 
miejsca pobytu niewiadomemu Judzie Her- 
schowi Zwiekel do rąk równocześnie w oso­
bie adwokata dr. Bernarda Tennera z za­
stępstwem adw. dr. Panetha ustanowionego
kuratora.

Wzywamy niniejszym edyktem Judę 
Herscha Zwiekel, aby w należytym czasie u 
ustanowionego kuratora lub też w sądzie o- 
sobiście albo przez innego zastępcę się zgło­
sił i celem przestrzegania swoich praw sto­
sownych środków użył, ileże ze zaniechania 
wyniknąć mogące niekorzystne skutki sam 
sobie przypisze.

Lwów, 2 maja 1896.

L. 11211 (3656 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Przeworsku 

zawiadamia niewiadomą z życia i miejsca 
pobytu Genowefę Chmiel, że w sprawie e- 
gzekueyjnej Michała Bartusiaka przeciw niej 
pto 23 zł. ustanowiono dla niej kuratora w 
osobie adwokata dr. Mikiewieza z Przeworska. 

Przeworsk, 14 marca 1896.

L. 12817 (3646)
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie ogłasza, że dozwolił wykreśle­
nie z rejestru firm pojedynczych firmy: Ju ­
lian Kisielewski dla handlu towarami korzen- 
nemi, wędlinami, połączony z wydawaniem 
potraw, kawy, herbaty, wyszynkiem wina i 
innych napojów w Delatynie, z powodu za­
niechania tegoż handlu.

Stanisławów, 27 lipca 1895.



Lieytacyę.
L. 158 (3772 2 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy w Kalwaryi za­
wiadamia, iż celem zaspokojenia wierzytelno­
ści 22 zł. 24 ct. i  pn. odbędzie się na rzecz 
Magdaleny Kruk w tut. sądzie przymusowa 
sprzedaż całej posiadłości włil l i i  gm. kat. 
Stronie objętej, dłużnika Jakóba Sołka wła­
snej, w dwóch terminach, mianowicie dnia 
18 maja i 22 czerwca 1896 każdym razem
e 10 rano.

Wyciąg hipoteczny, protokół oszacowa­
nia i resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony p. dr. Bresiewicz adwokat w 
Kalwaryi.

Cena szacunkowa wynosi 614 zł. 50 
ct. a wadyum 63 zł.

Kalwarya, 18 marca 1896.

L. 3885 (3774 2 - 3 )
Mościski c. k. Sąd powiatowy ogłasza, 

że na zaspokojenie dłużnych Iwanowi Dybas 
30 rat pożyczkowych po 9 zł wa. z pn. od­
będzie się tamże w dniach 28 mnja 1896 i 
9 lipca 1896 o godz 10 rano egzekucyjna 
licytacya realności dłużnej nieobjętej masy 
spadk. śp. Iwana Dybasa wyk. hip. 91 gm. 
Krukienice objętej.

Na pierwszym terminie zostanie real­
ność ta sprzedaną tylko za cenę wywołania 
ti. 160 zł lub wyżej niej, na drugim i ni­
żej tejże.

Wadyum wynosi 16 zł.
Resztę warunków i aktów można przej­

rzeć w sądzie.
Mościska, dnia 21 marca 1896.

10130 i 10134 w Tyliczu Paweł Królikowski 
dla niego ustanowiony został ku-atorem i że 
temuż napis skargi z 16 sierpnia 1889 1. 
4283 doręczonym został.

Rzeczą jest Piotra Garbery udzielić ku­
ratorowi informacji do sporu lub innego 
pełnomocnika ustanowić, inaczej sam sobie 
przypisze skutki zaniedbania.

C k. Sąd powiatowy.
Muszyna, 31 marca 1896.

\ ważnie trzej członkowie dyrekcji w ten spo- 
* sób iż pod wyciśniętą stam pi!ią „Towarzyst­

wo zaliczkowe w Rudkach, stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną poręką" — Al­
bin Rayski lub jego zastępca Jan Paraszczak, 
Piotr Zbrożek lub jego zastępca Jan  Chi- 
raiak Nr. 108 i Leon Lachol lub jego za­
stępca Franeisyek Szczepankiewicz imiona i 
nazwiska swe podpisują.

Sambor, 2 maja 1896.

Rozmaite obwieszczenia.
L 9218 (3692 1 - 3 )

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w
Tarnowie poleca posiadaczowi karty wkład­
kowej Towarzystwa zaliczkowego w Sędziszo- 
v. ie Nr. 458 z daty 17 października 1895 na 
J550 zł. wa. opiewającej na imię Józefa
honiesberga wystawionej przez Dyrekcyę 
towarzystwa zaliczkowego w Sędziszowie pod­
pisanej ,aby takową tem pewniej w przeciągu 
jelnego roku, sześciu tygodni i trzech dni 
od dnia trzeciego ogłoszenia edyktu w Ga­
zecie Lwowskiej licząc, tem pewniej tutej­
szemu c. k. Sądowi obwodowemu przedłożył, 
gdyż inaczej za nieważną i bezskuteczną
uznaną zostanie.

Tarnów, 7 maja 1896.

L 9123 (3691 1 - 3 )
O. k. Sąd obwodowy zawiadamia niniej­

szem niewiadomego z życia i miejsca pobytu 
Jana Głowackiego o wniesieniu, wydaniu 
nakazu zapłaty i doręczeniu takowego usta­
nowionemu dlań kuratorowi tutejszemu adw. 
dr. Mieczysławowi Gałeckiemu.

Tarnów, 7 maia 1896.

L 6369 (3663 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie 1. Kohlberga przeciw Me- 
chlowi Egra o 239 marek z pn. dla nie­
znanego z miejsca pobytu pozwanego Mechla 
Egra adw. dr. Rittigsteina kuratorem z sub- 
stytucyą adw. dr. Hullesa i doręczył kura­
torowi adw. dr. Rittigs'einowi nakaz zapłaty 
z 21 marca 1896 1. 5452 dla Mechla Egra 
przeznaczony.

Kołomyja, 4 kwietnia 1896.

L. 5127 (3682 1 3)
O. k. Sąd pow. w Sokalu ustanowił celem 

doręczenia uchwały tabularnej z dnia 29 
listopada 1894 1. 16784 dla niewiadomego 
z życia i miejsca pobytu Adolfa Justa, kura 
torem p. adw. dr Pawłowskiego.

O czem sięgo w celu strzeżenia swych 
praw uwiadamia.

Sokal, 20 kwietnia 1896.

L. 30106 (3637 1— 3)
O. k. Sąd krajowy we Lwowie niniej­

szem wiadomo czyni, iż na prośbę Izaka Lor- 
scha uchwałą z 9 maja 1896 1. 29541 wy­
dano przeciw Samuelowi Grossleld nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 600 zł. aw. z pn. 
Dla niewiadomego z miejsca pobytu pozwą 
Qego Samuela Grossfelda ustanawia się ku­
ratora w osobie adw. dr. Dziubińskiego z 
substjtueyą adw. dr. Krygowskiego.

Niniejszym edyktem wzywa się pozwa­
l i ? 0, aby w należytym czasie potrzebną in- 
formacyę ustanowionemu zastępcy udzielił, 
łub inrego zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, 

?v̂ Pla stosownych do obrony środków użył, 
ani- wyn‘kające z zaniedbania skutki sam 

le PrzJpisać będzie musiał.
Lw«w, dnia 12 maja 1896.

L. 1469
Zaw‘ • (3632 1 _ 3 ); , m' a niewiadomego z życia

nsVnvmP<m Piotra Garberę, że w spo-
niWw nr7» J e°B-0ra * Anny Sawków i spól-

H .S a rz y n ie  Garberowej i spól-
o oddanie parcel gruntowych 1. kat.

L. 3963 (3627 1— 3)
O. k. Sąd powiatowy w Rohatynie uwia­

damia, ze życia i miejsca pobytu niewiado­
mego Cboskla Streisanda, że dlań na jego 
koszt i niebezpieczeństwo kuratorem p. adw. 
dr. Lipinera ustanowił i jemu do Ohaskla 
Streisanda adresowaną uchwałę tabularną z 
dnia 1 kwietnia 1896 1. 3963 doręczył.

O. k. Sąd powiatowy.
Rohatyn, 1 kwietnia 1896.

L. 4809 ) (3626 1 - 3 )
Zawiadamia się Jana Małka, że usta­

nawia się dlań w sprawie wpisu prawa egzek. 
zastawu dla 318 zł 65 ct. z pn. na karcie 
C. whl. 5 gminy Kliszów Jana Małka wła­
sność stanowiącego na rzecz Kasy Oszczę­
dności miasta Tarnowa, kuratorem p. Anto­
niego Fibicha w Mielcu i jemu doręcza się 
ts. rezolucyę z dnia 4 stycznia 1896 1. 
14466/95 i 1. 14467/95.

Mielec, 27 kwietnia 1896.

L. 5547 ~~~ (3603 1 - 3 )
O. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nowił w sprawie spółki handlowej rolniczo 
przemysłowej w Kołomyi przeciw JózeLwi 
Kiihnel o 375 zł dla nieznanego z miejsca 
pobytu pozwanego Józefa Ktlhnela adw. ilni- 
ckiego kuratorem i doręczył kuratorowi adw. 
Unickiemu nakaz zapłaty z 7 grudnia 1895
1. 20464 dla pozwanego przeznaczony. 

Kołomyja, 21 marca 1896.

L. 3321 (3610 1 - 3 )
O k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Samborze ogłasza, że „Towarzystwo zaliczko­
we w Drohobyczu stowarzyszenie zarejestro­
wane z nieograniczoną poręką“, na ogólnem 
zgromadzeniu dnia 26 stycznia 1896 w Dro­
hobyczu odbyt1 m, wybrało do składu dyrekcyi 
na lata 1896 1897, 1898 zamieszkałych w 
Drohobyczu dotychczasowych członków dy- 
rekeyi tego towarzystwa, a to dr. Wiktora 
Lechowskiego dyrektorem, Jana Niewiadom­
skiego kasyerem, Karola Wincentego dw. im. 
Szufę kontrolorem, dr. Ignacego Janowskie­
go zastępcą dyrektora, Jana Wysoczańskiego

zastępcą kasjera, Karola Rozwadowskiego 
zastępcą kontrolora i że powyżsi członkowie 
dyrekcyi wybór| przyjęli, tudzież, że wybór 
powyższych członków dyrekcyi do rejestru 
stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
wpisał.

Sambor, 2 Maja 1896.

L. 394 (3605 1—8)
O. k. Sąd obwodowy w Przemyślu za­

wiadamia nieznanych z życia i miejsca po­
bytu Blimę Guttmann zam. Bose, Izaaka i 
Schaję Guttmannów, że celem doręczenia 
tymże tus. uchwały tabularnej z dnia 17 
września 1892 1. 12935 kuratora ad actum 
w osobie adwokata dr. Augermanna ustano­
wiono i takową temuż kuratorowi doręczono.

Wzywa się zatem kurandów, ażeby po­
trzebnej do obrony swych praw informacyi 
swemu kuratorowi udzielili, lub też innego 
sądowi pełnomocnika wskazali, gdyż inaczej 
złe skutki z zaniedbania wyniknąć mogące 
sami sobie przypisać będą musieli. 

Przemyśl, 17 stycznia 1896.

Poniesienia prywatne.
Ogłoszenie.

L. 7803 . (3650 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie­

wiadomych z życia i miejsca pobytu Marcina 
i Franciszka Baczyńskich, że w sporze Ber­
narda Samuelego przeciw nim o wykreślenie 
prawa zastawu dla sum 40 i 40 zł. aw. ze 
stanu biernego posiadłości lwb. 123 w Lima- 
uowy i t. d. ustanowiono dla nich kuratora 
w osobie p. Wysockiego, któremu potrzebne 
środki dowodowe dostarczyć winni.

0. k Sąd powiatowy.
Limanowa, 28 września 1895.

L. 7384 (3604 1 - 3 )
G. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta­

nów ł w sprawie Ozyasza Renigewttrz przeciw 
Sali Sandbrand i tow. o 300 zł. dla niezna­
nego z miejsca pobytu pozwanego Jonasa 
Mechla 2 im Sandbrand adw. dr. Freuden- 
berga kuratorem z substytucyą adw. dr. Hul­
lesa i doręczył kuratorowi adw. dr. Freu- 
denbergo^i nakaz zapłaty z 18 kwietnia 
1896 1. 7384 dla Jouasa Mechla 2 im. Sand­
brand przeznaczony.

Kołomyja, 18 kwietnia 1896.

I I I .  W a ln e  Zgrom adzenie
Członków powiatowej Kasy zaliczkowej i oszczędności w Żydaczowie odbędzie 
się we wtorek dnia 26 maja 1896 o godzinie 10 przed południem w sali tut. 

Rady powiatowej z następującym porządkiem dziennym:
1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności za rok 1895 i wniosek Rady Nad­

zorczej o udzielenie absolutoryum.
2. Wybór komisyi rewizyjnej (3 członków).
3. Wybór trzech członków Rady nadzorczej w miejsce ustępujących (§. 25 

statutu) przez losowanie.
4. Ewentualne wnioski członków.

Rada nadzorcza powiat. Kasy zaliczkowej i oszczędności, stowarzyszenia 
zarejestr. z ograniczoną poręką.

W Żydaczowie, dnia 12 maja 1896.

67sz./i896 Kihirdetes. i

L. 1937 (3609)
Das k. k. Kreis- ais Handelsgericht in 

Sambor macht bekannt, dass die in dem 
Register fur Gesellscbaftsfirmen infolge des 
hg. Beschlusses vom 17 Marz 1891 Zl. 2020 
eingetragene Firma „Csterr. ungarisch. F ilia!e 
F. W. Fiosbach et Comp.“ ais Zweignieder- 
lassung in Skole der in Diisseldorf besteben- 
den Hauptniederlassung, dereń perfónlich 
haftende und zugleich zur Zeichnung der 
Firm a und Vertretung der Gesellschaft be- 
recbtigte Gesellschafter die in Dusseldorf 
wohnhaften Kaufleute Friedrich Vorman und 
Ernst Yorman sind, und die dem Joseph 
Fallbohmer fflr die genannte Filiale ertheilte 
Procura in dera Handelsregister gelóscbt 
wurde.

Sambor, 11 April 1896

L. 8108 (8693)
C. k. Sąd obwodowy jak handlowy w 

Tarnopolu ogłasza, iż wpisaną w rejestrze 
handlowym firmę Jakób Weinsaft dla handlu 
drzewem opitłowem w Obodówce z powodu 
zwinięcia przedsiębiorstwa wykreślono.

Tarnopol 2 Maja 1896.

L. 3932 (g608)
O k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Samborze ogłasza, że w rejestrze stowarzy­
szeń zarobkowych i gospodarczych wpisał 
przy firmie „Towarzystwo zaliczkowe w Rud­
kach stowarzyszenie zarejestrowane z ogra­
niczoną poręką“ że Towarzystwo to na ogól­
nem zgromadzeniu członków dnia 8 marca 
1896 w Rudkach odbytem, wybrało do skła­
du Dyrekcyi: Albina Rayskiego właściciela 
dóbr z Mi halewic dyrektorem, tudz;eż za­
mieszkałych w Rudkach właścicieli realności: 
Jana Paraszczaka zastępcą dyrektora, Piotra 
Zbrożka kasyerem, Jana Chimiaka Nr. 108 
zastępcą kasjera, Leona Lachol kontrolorem, 
Franciszka Szczeponkiewicza zastępcą kon­
trolora, że powyżsi członkowie dyrekcyi wy­
bór ten przyjęli i że firmę spółki podpisują

A Szombathelyi anyakónyvi kertilet 
alulirott anyatonywezeto kihirdeti. hogy :

1, Olschowski Tivadar ki csalśdi ślla • 
potara nezve: nótlen, ós a kinek wnlldsa: 
római katholikus, dllasa (foglalkozasa) uro- 
dalmi szamtartó, lakóhelye: Neineth Dj^śr 
Yosrarm egye, sztiletósi h e ly e : Windisch 
Marchwitz (porosz Szilezia), sztiletósi id e je : 
1869 óvi Junius hó 6 napja s a k i  Olsckow- 
ski Jeno es Freund Friderika-Zukowi Galiciai 
lakosak fia.

2. Moser Wilma ki csalńdi allapotśra 
nózve : hajadon, ós a kinek valla<a : római 
katholikus, aliasa (foglalkozasa): maganzo. 
lakóhelye: Szombaibely, Kószegi Utcza 85 
sz^m, sztiletósi helye; Kormeud-Yoswarmegye. 
sztlleiósi ideje: 1874 ćvi Junius hó 29 napja 
s a ki nehai Moser Karoly-Kormendi ós Szo- 
lerits Am a Szombathelyi lakosok b-ńnya 
egymśssal Mzassagot szandókoznak kotni.

Felhivainak mindazok, a kikrek a ne- 
yezett h&zasulókra vonatkozó valamely tor- 
vónyes akadślyról vagy a szabad beleegyezóst 
kizaró kortilmenyról tudomhsuk van, hogy 
ezt alulirott anyakonywezetónói (helyetesne!) 
kózvetlentil, vagy a kifiiggesztesi bely kijz- 
sógi eloljarósaga (illetoleg anyakanyweze- 
toje) utjan jelentsók be.

Ezt a kibirdetóst a kćvetkezo helye 
ken kell teljeńteni u. m. SzumbathelyenŃó- 
met Ujwśrott- ós birlap nejun Lembergben

Kelt Szambathelyen n, 1896 óvi Majus 
hó 14 napjón.

(L. S.) Tersztyańszky Ferencz m p.
anyakonywezeto.

Ye rku n d ig u n g .

Der gefertigte Matrikelfdhrer des Be- 
zirkes Sminamanger in Ungarn-gibt kund
d ass .

1. Theodor Olschowski, ledigen Standea 
rómiseh katholischer Religion, Rentmeister 
wohnł aft in Gtissing-Ungarn, geboren in 
Windisch Marchwitz (preueiscb 8chlesien) 
am 6 Juni 1869, Sohn des Eugen Olschowski, 
Gutsbbsitzers in Zuków, Galizien, und dea- 
sen Ehegattin Friderike Freund.

2. Wilhelminę Moser, ledigen Sfandes, 
rćmiseh katholischer Religion, wohnhaft in 
Steinamanger. geboren in Kórmend, Ungarn 
am 29 Juni 1874, Tochter des yertorbenen 
Oarl Moser und deseń Ehegattin Anna Scho- 
lerits, wohnhaft in Steinamanger, die Ehe 
schliesen wolien.

Es werden hiemit diejenigen aufge- 
fordert, die von etwaigen Ehehindernissen, 
welohe die Eheschliessenden Partheien be- 
treffen Kenntniss h tben, oder won Umstin- 
den welcbe die freie Einwilligung zur Ehe 
ausschliessen, dies dem gefertigten Matrikel- 
flihrer direkt oder im Wege der Gemeinde 
Vorstehnug anzumelden.

Diese VerkUndigung erfolgt in Stein- 
amanger, Glissing und in der Lemberger
Zeitung.

Steinamanger, am 14 Mai 1896.
Franz Tersztyańszky m. p.

Matrikelftłbrer

C. k. D yrekcya ruchu kolei państw, w e Lwowie.
' L. 28239 ‘ (3728 1—3)

Ogłoszenie.
0. k. Dyrekcya ruchu zamierza w drodze oferty pisemnej rozdać roboty 

podtorowe i różne budowle w stacyi Rawie ruskiej.
Koszta tej budowy obliczone są na sumę 137201 zł. Warunki do wno­

szenia ofert, szczegółowe i ogólne warunki budowy, opisanie wykonać się ma­
jących budowli, sumaryczne zestawienie kosztów budowy i dotyczące plany, 
mogą być przejrzane w godzinach urzędowych w biurze dla budowy i konser- 
wacyi kolei przy c. k. Dyrekcyi ruchu we Lwowie.

Należycie ostemplowane i opieczętowane oferty z napisem na kopercie: 
„Oferta na rozszerzenie dworca w Rawie ruskiej0, mają być najdalej do 30 
maja br. o godzinie 12 w południe (czas lwowski) do podpisanej Dyrekcyi 
(protokół podawczy, na dworcu kolei lwowsko-czerniowiecko-jaskiej) wniesione.

Formularzy ofert nabyć można w inspektoracie dla budowy i konserwacyi 
kolei.

Oferenci, którzyby wszystkich przepisanych warunków do wnoszenia ofert 
przed ich wniesieniem nie podpisali, lub którzy przepisanego wadyum do kasy 
c. k. Dyrekcyi ruchu we Lwowie nie złożyli, uwzględnieni nie 

Z c. k. Dyrekcyi ruchu kolei państw, we Lwowie.
Lwów, dnia 16 maja 1896.
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Zakład wodoleczniczy
obok Lwowa, poczta Lwów.

w uroczej, od wiatrów ochronionej okolicy, otoczory lasami w znacznej części 
szpilkoweini, wielki komfort, kompletne urządzenie działu hydropatycznego, 
nowe ważne urządzenia i zaprowadzenia, d w u k o m o ro w e e le k try c z n e  k ą ­
p ie le  sy s tem u p ro fe so ra  tfa r tn e r ik  L ig n u m iśn łfid -in h a lac y e . G im n a­
styka, ; t. d. Z nakom itłrT rnchn ia . w w ła sn y m  za rz ą d z ie . S k ro m n e  cen y . 
Stała i~'tania komunikacy*a* Le k a i z k  i e n i 'r "  I ) r .  Jo z e f  Ł ip p a  iw zimie pra­
ktykujący w Meranie). były asystent, 
profesora dr 1vj Winternitza

D robne o g ło s s e n is
od wyrazu petitem centa, tłustym petifem 

dwa centy.

^ P i l / i ł  1 '~k kosztują kwartalAe 
1  iJL - . Zil, „Sfody " a ry  śk ie44
najpiękniejsze i najtańsze pismo dla kobiet, 
z dodatkiem powieściowym i krojami wyko­
nam mi przez najsławniejszych krawców pa- 
rysi ich „Mody Paryskie" wychodzą 2 razy 
miesięcznie. Prenumeratę przyjmuje Admini- j 
stracya Mód Paryskich, Lwów, ul. Łycza- j 
kcwska 1. 27 oraz wszystkie księgarnie i

J ? a  s p r z e d a ż  majątek ziemski o 
milę od Lwowa, 392 morgów roli, 58 
ewentualnie 88 m. łąki, 6 m. ogrodu,
17 m. pastwisk, z inwentarzem lub bez. 
X a  p a r c e l a c j e  majątek od Lwo­
wa o % mili odległy. Bliższej wiado­
mości udziela kancelarya adw. drów 
Z i A. Lisiewiczów, we Lwowie, przy 
ul. Kościuszki 16. 65i

biura dzienników. 627

7 «  O  m l  przerabiam 
“  »'»• materace i

WUÓ S z c z a w n i c j  willa i pensjonat M a r y i  
B i e  rn . c L i e j, najprzyjemniejsze miejsce 

pobytu. Cały rot otwarte. Z^.osz nia listownie. 639

S l t o r y  samoczynne (automatyczne) poleca tanio 
”  faoryka Zaluzyj 1 Stór, ul Jabłonowskich 1. 9, 
L w i . — iVałki z automatem ao stór w każdych 
szerokościach, dla odsprzedających po cenach fa­
brycznych. 699

każde najmocniej zbite 
n»terace zipełnie jak nowe. Stare 

kołdry przyjmuję do pokrycia, Józef Schuster, Lwów, 
Kopernika 7. 434

K u c h e n k i  naftowe, niedymiące (pod 
gwarancyą) po zł. 1 8 0 , 2.75, 3 75,5 , 

6.50, i 8. Maszynki amerykańskie do siekania 
mięsa po zł. 3.50 i 4, poleca Piotr Chrzą- 
stowski handel że'aziiy we Lwow:e plac ka­
pitulny 1 (naprzeciw katedry).

Mł o d a  o g o b fli poszukuje miejsca w prywa­
tnym domu do sukien lub też do białej bie­

lizny Wiadomość w Administracji Gaz. Lwowskiej.
Ili .Hi i .................  I.M III II lii ■ ■ . — . .  —

W d h w a  z trojgiem dzieci, jedno niemowlę, 
p’ »sJ o wsparcie, dwoje starszych oddałaby] 

za owoje, Katarzyna Zając, ul. Wulecka 1. 4

AHTOII &U0IBSS
L w ó w , plac *llaryacki I. 4

(H otel Europejski) 
poleca najtaniej 

pcrkale, lew antyny i zefiry, p iki, 
satyny, batyst y, oxfordy, na suknie  
dam skie w najnowszych kolorach. P łó -  
cienka na sukDie damskie i na ubra­
nia dziecinne, oraz bieliznę stołową, 

pończochy, skarpetki itp.

powsz Polikliniki w Wiedniu, uczeń 
Bliższych lnforinacyi udziela: Zarząd Ma- 
, poczta Lwów. 683

Telefon nr. 84. U w a g a :  Stawy spuszczone, łąki osuszone

| M a r j t w  , T |

Aomiędzy óaturafaśmi wadasnl szszawowśmi zajmuje

ni>

a l k a l i c z n a  ^ s z c z a w a
podług analiz naszych piei5wsaycli powag 

jakościowo naczelne miejsce.
Główny skład na Galicją posiada firma

Leopold L i t y ń s k i  w Lwowie w l
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Ceny najtańsze
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D a ledale otrzymał S. W. NIE- 
MOJOWSfil za wyrób znakomitych tu­
tek nieklśjonych I Takiem odznaczeniem 
żauna fabryka tutek poszczycić się nie 
może

Żądać prorczę T u t e k  N i e m o -  
j o w s k i e g o .  Wszędzie do nabycia.

Poleca się również t r t k i klejone 
z prawdziwego papieru E g i p s k i e g o .

Najianię meble
kupić można w znanym olbrzymim 

składzie 619

K i  t s ? h a l e s  a
L w ó w , Dom N a ro d n y.

Z m i a n a  l o k a l u .
N ajtańszy sk ład  rowerów optycznych i  m echa­

nicznych

ŚENE 3vKTń K0PERN1CKIEG0
pod „K opernikiem 44

przeniesiony został do nowego lokalu przy 
placu H alickim  1. 1.

Pu cenach n aj­
tańszych w wiel­
kim wyborze oku­
lary, eidkiery, lor­
nety, barometry, 
ciepłomierze. — 
R eparacje naj­

rychlej i  najtaniej. Urządzenie dzwonków elektry­
cznych. Zamówienia z prowincji odwrotnie. Adres: 
Optylr K opern icti, Lwów , plae H alick i 1 naprze­
ciw Banku hipotecznego. 417

K o tw ic zn e

Linlment. Eapsiel comp.
z aptek. Richtera w Pradze 

uznane jako znakomite nśmierzające nacie-
r “nie; po cenie 4 3 kr., 70 kr. i 1 fi. do naby- 
ui"i we wszystkii li aptekach. Tego poWBM- 
ohnie ulubionego środka domowej należy

“Bzj krótko a węzh/wafo żądać:
R ic h te ra  Liniment z  „ k o tw ic *̂1

i tylko butelki opatrzone znaną marką 
febryo.iią „kotwicą11 uznać zp praw­
dzie- .

Rltiitera apteka pad złotym lwem w Pradze.

m

B arlehen
von 1000 fi. anfwarts bis zum hoohsten 
Betrage ais Personalkrodit ooulant u n d ; 
diskret b'-sorgt Agentur Budapest, Post- 
fach 107. 663

tylko niszczyć je trzeba skutecznie 
działającą

Kobbego Heleoliną
nieszkodliwe dla ludzi i zwierząt do­
mowych w puszkach po 50 i 90 ct.

Główny skład

J. Grolich, B o t o .
L w ó w :  Alojzy Hilbner droguerya, B e ł z  
apt. Gross. B o r y s ł a w  apt. Zeh. Bze-  
s z ó w  apt. Karpiński. S t a n i s ł a w ó w  
apt. dr.jBeil. T a r n o p o l  apt. Krzyżano w- 
ski. T y ś m i e n i e a  apt. Rubel. W a d o ­

w i c e  apt. Macudziński.

S p o ry  słynne 
3sla.t ■ąrwsDsie 

goździki w&paSiale
odznaczone: P raga, Wied ń, Lyon, Am­
sterdam , A ntw erpia i t. d. najw yższem i 

nr grudami.
Olbrzymi® goździki g z t u ^ ^ o ,  
W sp an iale g o ż S z i f t »  j .  | 60

50 sztuk zł. 13 — 100 sztuk zl 25.
Rsm ootanty flożifziki

100 sztuk zł. 30.
O grodo w e goździki
Cenniki w czeskim, niemieeuw. [ węgierskim  

języku gratis i franko. 488
S p o j r a ,  eksport goździków, 

Kls ttau, Czechy.

U ła tw ie n ie  w  ^^.^dle u m o w y .
Sprzedajemy w miejscu i wysy­
łamy na prowincyę Wielmożnym 
P. T. Urzędnikom rządowym i 
prywatnym, Przewielebnemu Du­
chowieństwu i Klasztorom, Wiel­
możnym Adwokatom, Lekarzom,
Aptekarzom, Członkom c. k. żan- 
darmrryi i, straży skarbowej, jak 
nieniffk-jr4 wszystkim będącym w 

| możności dotrzymania teiminu 
spłaty.

KTasase *  d o b r o c i  i  t a  i i o ś e l  z i a n e  t o w a r y .
Prosimy o łuskawe zażądanie naszego bogato ilustrowanego cennika.

Polecamy w ogromnym wyborze najmodniejsze parasole i parasolki, kapelusze damskie 
bluzki dattinee i Nefligeś, szlańoki, fa-tuszki, halki, woalki, koronki, wstążki, kapt 
lusze, fafony i dodatki do kapeluszy, pelerynki, zarzutki, bieliznę, skarpetki, płaszczyki, 
sukienki dziecinne i ubrani i dla chłopczyków. — Nowo otworzona filia dla dywanów 
europejskich i ńryentalnych przy ulicy Sykstu3kiej 1. 6 mieści olbrzymie zapasy 
bardzo tanich dywanów, firanek i starów koronkowych, portyer i firanek wełnianych ; 
dywaników prz^ó łóżka. Specyalne działy resztek chodników i wysortowanych dywa­

nów dla nieznacznych skaz lub niemodnych już deseni.
Listy i zamówienia należy adresować do

Z a rzą d u  wiedeńskiego m agazynu „ A U  L 0 U V R E “
Lw f-\v , p l a c  K a p i t u l n y  1. 3 ,  f i l i a  S y k s t u s k a  6 .

647
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! 1 .■ i® t  my co kraj p odukuje
^  3STa, s 3 K O X l o T o s c n y .
® S u k n a  na modne ubrania męskie,

"3 S u k n a  na mundurki szkolne,
-g S u k n a  na mundury i płaszcze sokole, polskie i ruskie,
"  S u k n a  na liberye dla służbt,
-O S u k n a  sławuckie na burki, kurtti i ^ubrania myśliwskie,
cą P l ó c i e n k a ,  b a t y s t y ,  z e f i r y -  n i c e a  i t. p. na

suknie damskie.
D r e l i s s k k i  na ubrania męskie i na liberye,
P ł ó t n a  białe i bielizna stołowa,  ̂ £
I k r e l i c h y  na materace, koce ua łóżka, wózki ^

A3 B u r k i  do podróży, kurtki, chustki wełniane, =2
g P ł a s z c z e  męskie letnie (Haweloki), P'edy,
o, S e r d a k i ,  por yery, koronki.
§  M a k a t y  z Buczacza (wyłączne zastępstwo na Galicyę),
-8 K i l i m y  i dywany smymeńskie,
A B n c i k i  l e t n i e  i trypcie z żółtej skóry,
^  K o s z e  i  k u f r y  podróżne, meble ogrodowe,
5 W ó z k i  d z i e c i n n e ,  hamaki -uajolika, rzeźby

puleca po cenach niższych od zagranicznych 
Glalic. akc. Towarzystwa handlowego

Centralny Bazar Krajowy
Lwów, n i. K a r o la  L u d w ik a  1. 5  I .  p .

i
w y r o ^ « _ « v  ki^ajowycli

Kraków , róg W iś uej i  św. Anny.
Przyjmuje się wszelkie zamówienia.
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Z drukarni Wł Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca Wł. J. Weber) Papier z fabryki papieru J. Fiałkowskich


